
Wizyta E. Gierka 

w Bielsku-Białej 
16 bm. r sekretarz KC PZPR - . 

Edward Gierek , przebywał w woj. 
bielskim. 

E. Gierek złożył wizytę w siedzi· 
bie KW PZPR w Bielsku-Białe.i, 
gdzie odby rozmowy z pracowni· 
kami wnjewód7kie.i inslan"ii par· 
tyjnej a następnie &'lotka! się z 
członkami Egzclrntywy Komitetu wo­
jewódzkiego. 

W czasie spotkania I sekretarz 
KW PZPR w Bielsku·Bialej, Józef 
Buziński oointormował I •ekretarza 
KC PZPR o zaawansowaniu prac 
związanych z i)owołaniem woj. biel 
skiego i jego orv,anów f{nspndarczo· 
społecznych, o pierwszy eh pro'ble· 
mach w pracy no\vego woje\vódz· 
twa. a także o zamlerzeniach. do­
tyczących dalszego rozwoju gospo· 
darki narodowej. 

Zabierając głos w toku dy•kusji 
- Edware Gieręk zwrócił szczegół· 

ną uwagę na problem wszechstron· 
nego umocnienia gmin. 

I sekretarz KC PZPR podkreślił 
potrzebę wydatnego przyśpieszenia 

tempa realizacji programu budow· 
nictwa mieszkaniowego w woje· 
wództwie i skrócenia czasu oczeki· 
wania na mieszkania. 

E. Giere& podkreślił potrzebę skon 
centrowania wysiłków na przedter· 
minowym wykonaniu rocznych za· 1 
dań produkcyjnych przemysłu wo· 
jewództwa, dającego 30 proc. swoich 
wyr-0bów na ll'ynek i 1;; proc. na 
eksport. " 

Wyli. Al r 
UM, eswartelc 1'1 lipca 19'15 

Role XXXI Nr 158 
rota l Cena 
(8156) ł złoty 

DZIEl'llVIK: 
POPULIRIY 
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Prawie I bilion zł dochodów ludności 

przekroczyła 3.400 zł 
JAK WY~IKA Z NAJśWIEżSZYCH OBLICZEŃ°, NA POCZĄTKU II PÓLROCZA BR. ŚREDNIA PLACA 

MIESIĘCZNA W GOSPODARCE USPOLECZNIONEJ WYNIOSLA 3.412 zl. 

Przypomnijmy, że pierwotnie gospodarki kadrami oraz bezmzględ 
nego pr..:estrzegania dyscypliny pra­
cy i dyscypliny finans.owej w każ­
dym przedsiębiorstwie. 

Trwa lot „Sojuza" i „Apolla" 
• 

ZI 

Urządzenia techniczne potrafią płatać figle. Toteż w środę załogi 

obu statków, przygotowuj;\ce się do manewru połączenia. musiał)' 

'usuwać niespodziewane awarie. l\osmonauci radzieccy usuwali uster­
kę jednej z 4 kamer telewizyjnych, zainstalowanych na poldo.dziie 
„Sojuza", załoga amerykańska zaś borykała się z nieoczekiwanym 
unieruchomieniem mechaniznm włazu. przez który będą przechodzili 
członkowie obu załóg po połączeniu po.iazdów. Ich wy~i!ki zakończy• 

tv sic sukcesom. 

Nie slabme zaintere«owanif' świa 
ta his.tor:vcznym lotem. w«pó\ry 
elL"peryment obu ;wialowv~h potf'~ 

"'ru.- - u ca. - telefoto 

ko;;.mil'znych ie>:t witany z radoś­
cin i nadzie.ia orzez cały nasz glob, 
orzed którvrn coraz ~i.erzei Oł\\"i<"­
rają „i<.' p,..r,JJekl~ wy tnn\łego PO­
koiu i w,pr'1łprncy. 

przewidyWano, i:l: dopiero w końcu 

roku przooięt.na płaca sięgnie 3.408 

zł. Tak więc już w ciągu pierw. 
szych 6 miesięcy br. uzyskaliśmy 

ziwięksizenie tej płacy, w stosunku 
do takiego samego okresu ub r. o 
360 zl tj. o 11,8 proc. Szacuje się, 

ż.e - po uwzględnieniu pewnego 
W'.llI'ostu kosztów utrzymania (po­
nad 2 proc.), realna średnia płaca 

podni.os.la się w tym czasie o 9,6 
proc., czyli znacznie powyżej za· 
łożeń planu. 

Stanowisko Egiptu Na obu statkach optócL maiww­
rów, mających na celu wprowadze­
nie ich na montażową orbitę spot. 
kania. wykonywane były w środę 
ważne eksperymenty naukowe. Ma­
ją one zarówno duże znaczenie te­
oretyczne, iak i praktyczne dla 

DZ I ER 
łłlBSIE 

W 198 dniu roku sło1ice wze· 
szla o godz. 3.34, zajdzie wś 
o 19.49. 

Aleks.ll. Aneta, Bogdan 

przewiduje na.stępująeą pogodę: 
zachmurzenie na ogól umiarko­
wane z możliwoscią przelotnego 
opadu. Temperatura mininl !na 
U stop., maksymalna 26 stop. C. 
Wiatry umiarkowane, zachodnie. 

Ciśnienie wiecwrem 7U,6 mm. 

19·15 Konferenc;ia Poczdam ka 
1942 Początek bitwy pod Sta_ 

Jin::-rr.dem 

Wysmii!\\ ac mądrość - jedy. 
ny on:yu ileJ głupot:v. 

hni" 

- Micha~ tylko przez Tok, pa· 
nie doktorze, był w zaslę;iie „Za· 
jęcy"l„. 

16 bm. rozpoczął w Krakowie o• 
brady IV światowy Sejmik działa· 
cz.y pnl001ijnycb PKOl, 

Na zdjęciu: w czasie inauguracji 
obrad Jan Łuczak i Czesław Kacz· 
marek przekazują sztandar klubu 
Polouia z Retinne (Belgia) z 1933 r. 
dla PKO~. 

CAF' - telefoto 

Dodajmy, że w tym roku PO raz 
pierwszy lączne dochody pieniężne 
ludności zbliżą się do l biliona zt 
(w ub r. - prze~zlo 8l7 mld zł) i 
będą prawie 2 razy większe niż w 
1970 r. 

r je.~rcze iedno porównani€. do 
cho<iy (netto) nas.z.ego ·poleczeń: 
stwa tylko z tytułu wynagrodzeń 
za pracę i pieniężnych świadczeń 
spolecznycb pańS<twa, pod.niooty się 
z 356,3 mld zł w 1970 r. do 585,2 
ml<l zl w ub. r., doohodząc do 660 
ml<l zł (wecllug orientacyjnych 
pt-zewidywań) w tym roku. A za­
tem i tu następuje niemal 2-krotny 
wzrost. 

Ta wy&<>ka dy.namika zwiększenia 
dochodów zobowiązuje naturalnie 
de> w.szechstronnego wzmożenia wy­
.sitków na rzecz szybszego P<>dno· 
szenia wydajności pracy, wtaściwc; 

Nasilenie tempa przygotowań 

do trzeciej fazy KBWE 
w środę 16 bm. kontylluowano w Genewie inten.sywuie prace nad 

ostatecznym sformulowaJtiem dokumentów k-Oticowych Knnlerencji Bez­
plec:i:enStVI a i Współpracy w Europie. RD7lWiąza110 niektóre -0twaJrte jesz· 
CLO problemy ws.pólpracy pań.s~w w basenie i\foi'Za Sró<Uiemnego, a t;a.k„ 

7.e w zakre.;ie przedsi~wzięć, ktfile. mają pO<ljąć kra.je uczestniczące w 
KBWĘ po 2.a.k-0ńozonJu kon!eorencJi, aby :taipewnić kontyll/Ulacjc wielo· 
i.tro„ne.I współpracy. 

UT.gadnfa.no też niektóre otwarte Pl'D<Wemy dotyozące milita,rnycl1 
aspeklóo\\' odp1·ężenia. <>raz: glÓl\\'11ego d-0kumentu pohtycz11ego liBWE -
d.cklaral"ji zasad. 

lllirno że w Genewie nie zakoń-1 przy czym obow1w.l1je :nazwa d9ne­
czyty się j(1>zcze prace drtlg!cj fa- go panstwa w języku francuskim. 
zy KBWE. w Helsinkach z dnia na Miałem możuosć usiąsć na chwilę 

dzle11 •wzrasta tempo przygotowa1\ pr:zy stole nr 25, przezn.aczonym dla 
organizacyjnych i technicznych do delegacji polskił,i. Znajduje się .on ..., 
rozpoczęcia w dniu 30 lipca spotka- środku sali, dokładnie naprzeci,,·Jrn 
nia n.a „~7.czycie". w gma.cl1u „Fi.n- stoi u prezydialnego. 
lanclia" instaluje się skomplikowaną Program prac trzeciej fazy nie jest 
s;eć lącz.nościową, przebudov."Uje się i jeszcze ostatecznie ustalony. w Hel­
wyposaża kcleJne pomieszCTenia &inkach mówi się jednak, że o!lcjal· 
Nie wpuszcza ~ię już ta..m osób po- ne obrady potrwają okol.o 3 dni, o­
stronnych. tworzy Je prezydent Kekkonen. po 

W głównym audytorium każde z 3;; nim za~ierze gtoo sekr~rz general­
uczestniczacych państw będzie mialo ny ONZ, Kurt Waldheim, n na· 
do dyspozy>cii 12 miejsc w 12 rzę- stępnie wygłoszą przemówJenia prze_­
dach. O ko1elności :rozmieszczen;a woó.niczący poszczególnych delegacji . 
decyduje porządek alfabetyczny, L. M. 

W 
e ·wspólnych oraz odrębnych I Wystarczy wspomnieć, jak degene­
programach naukowo-badaw- rują się np. mięśnie chorego, przy­
czych eksperymentu .Sojuz" kutego przez dłuższy czas do szpi­
- „Apollo" '<Zczegó1nle \\iele talnego łóżka. 

miejsca .z~.im?ją doświadczenia z za wynikiem długotrwałego braku 
kresu ~1~.og\1 I medycyny. Dla cze- ciążenia jest też obniżenie hydro­
go wła&me tym za~adm~nłom !)O· statycznego ciśnienia krwi na ścian 
śwlęca się w tym. a takze w in­

nych załogowych lotach orbitalnych 
tak dużą wagę? 

Człowiek - mimo osiągnięć mi­
nionych 18 lat kosmonautyki - wciąż 
iest dopiero na początku swej dro­
gi w przestrzeń okołoziemską Czy­
ha nan lam wiele niebezpieczeństw, 
wśród których do poważnych. a 
mniej pows1.echnie znanych, należy 
brak ciążenia Zagadnienie to jest 
istotne zwłaszcza przy dłuższych lo 
tach zatogowyrh: w obecnym stanie 
techn_lki rakietowej podróż ·np.• z 
7.lem1 na Marsa zajęlaby kosmo- : 
nautom około dwóch lat . Co ozna­
cza tak długi stan n!eważko:lcl dla 
rndzkiego organizmu? 

Brak ciążenia wpływa ujemnie na 
ukł<l;d .kostny - powodując jego o­
słabteme oraz atrofię mięś11l. Czło· 
wiek pozbawiot)y ziemskiego ciąże­
nia może ,.zapomnieć"' tak ważnych 
życiowo czynności, jak chód i bieg. 

ki naczyń krwlono§nych. Na Ziemi 
u stojącego człowieka ciśnienie krwi 
w żylach nóg wynosi ok. , 100 mili­
metrów słupka rtęci. Brak grawi­
tacji niweluje to ciśnienie. a krew 
przemieszcza się w górne części cia· 
ta: kosmonauci często ~karżą się na 
uderzenia krwi do głowy Nadmier­
ny napływ krwi do serca rozszerzft 
jego komory, a także lewy przed­
sionek - gdzie umiejscowione są 
czułe receptory. ,. reguluj11ce ilość 

krwi w ludzkim organizmie. Re-

u 
s.ił zbrojnych ONZ no Synaju 

Egipski wicepremier i minister 
spraw zagranicznych. Ism.ail Fahmi 
zapowiedział \\'e wt<>rek wieczorem 
w Kair.ae na kmuerenc.li orasmvej, 
że Egipt nie zgodzi i.Je na pi·zedł.u· 
!ente mandatu dot!l:ż.nych sił zbroi. 
nych ONZ (U. EF) na Synaju, któ­
ry upływa 24 lipca br., jeśli I:zrael 
nie zmieni swego postępcvwanla 
zmierzającego <lo uchwalenia oku­
pacji terytoriów a.rabskich. 

Sekretarz generalny Oi'<Z, Kurt 
Waldheim oz.najmiL że zos•ta11ie 
zwołane posiedzenie Rady Bezpie-

czeństwa, która omówi decyzję 
Egiptu. 

Kurt \Yaldheim wyraził ·zaniepo­
kojenie z powodu decyzji rządu 
eg~ps.kie!(o. oś viadezając. !e nie-
przedłużenie mandatu UNEF na 
Synaju SPOWo<l.owałoby poważną 
niebezpie=.ą sytuację .na Bliskim 
Wschodzie. 

Sekretarz stanu USA Hen~y Ki­
ssinger wyraził nadzieję, że decy­
zja Egiptu nie omacza. iż doraź­
ne siły zbroji1e zootaną v;ycofaone z 
Synaju. 

Gwałtowna witllura nad Zalewem lemborzyckim 
W nocy z wtor· 

ku na ~rodę nad 
Lublinem i Okolicą 
przeszła wielka wi· 
c11u ra połączona z 
wyładowaniami at· 
mosteryczoymi. Jej 
skutki najdotkli"iej 
odczuli mieszlrnńcy 
oiirodka wypoczyn· 
kowego MOS1.'iW w 
Lublinie nad Zale· 
wem Zemhorzyckinb 
Kilk;uet drzew pod 
uaporem burzy ru· 
nęlo na namioty i 
domki campingowe 
(na zdjęciu). Cal· 
ko·witen1u ·iniszcze­
niu uległo wiele 
nan1iotów i kaja­
ków. Zerwana zo­
stała sieć elektrycz 
na. Na szczęście o: 
fiar w ludziach nie 
było. 

Od uderzeń pio· 
runów wybuchło sze 
reg pożarów w woj. 
lubelskim. We wsi 
Kępa Borzecbow•ka 
spaliła się stodoła 

z maszynami rolni· 
czymi i tegoroczny• 
mi zbiorami rzepa· 
ku. We wsi Młyn· 
ki spłonęła obora, 
a w miejscowości 
Stasin - stodoła i 
obora. 

ceptory te odbierają dodatkowy 
nap~"7! krwi jako pw!ek'sze­
nie jej ilości i wydają organiz­
mowi odpowiednie „polecenie". O· 
bjętość krwi w ciele kosmonauty u­
lega zmniejszeniu. Wobec prz:ywró­
cenia ciążenia przy l po lądowaniu 

- gwałtowny ubytek krwi z górnej 
części ciała moze prowaddć do sil· 
nych zawrotów głowy, a nawet do 
utraty przytomności. 
Długotrwałe przebywanie w stanie 

nieważko~ci prowadzi do zaburzeń 
układu sensorycznego - co wyraża 
si~ w naruszeniu poczucia położenia 
ciała kosmonauty w otaczaj11cej 
przestrzeni. Brak grawitacji wywie· 
ra też ujemny wpływ ua komórki 
i Ich strukture: dokładnemu bada­
niu tych zjawisk sluży m. in. sy· 

stematyczne pobieranie próbek krwi 
kosmonautów, a także doświadcze­
nia biologiczne na innych żywych 
organizmach. 

W technice kosmicznej wypraco­
wano luż systemy zabezpieczania 
załóg statków 1 stacji orbitalnych 

przed ujemnymi skutkami braku 
ciążenia. M. in. do utrzymywania 
stałego ciśnienia krwi kosmonautów 
służy specjalne urządzenie - aparat 
próżniowy. Kosmonauta wsuwa się 

dolną potową ciała do cylinrlra a­
paratu, hermetyzuje wylot w oko· 
Ucy pasa i obniża w cylindrze ciś­
nienie - co powoduje zwiększony 

n.aplyw krwi do d·olnycll końrzyp 

- jak w warunkach ziemskie.i ~ra­
w!t.acji. Urządzenia tee:o t.vn•1 znaj­
dują się zarówno w statkach typu 

długotrwałych lotów załogowych, 
np. takich iak lot •. Saluta -4". Z po­
kladu tej stacji. krążące; już 34 
dzień wokół Ziemi dwai radziec­
cy kGsmo11<1Ut'i przekazali ·ucze:;\ni­
kom w:"pólne~o lotu serdeczne po­
zdrowienia. 

Harmonijne współdziałanie w ko­
smo.;.ie. .s.pos.ób l'OZWiąZ)'\Vania pro­
blemów politycznych, nau)mwych i 
technicznych w badaniach ko.simicz 
nyd1 mogą sta.nowie przykład mię: 
dzn.arodowet współpracv przyczy­
niajti,cej sie do dalszego umacnia 
nia procesu odprężenia i wzajemne: 
go zrozumienia. 
Wiadomości o stareie „Sojuza" i 

o pierwszej faz.ie jego lotu uzvs­
kali dzien!liJ{arze 'z „pierwszej rę­
ki"' - kierownik zmiany startowej 

<Dalszy ciąg na str 2) 

Pierwsza w historil międzynaro· 
dowa wyprawa astronautów w ko­
smos wyruszyła - jak się okazało 

~ z „pasażerem na gapę". Je&t 
mm„. komar. Bzykającego owada 
zauważyli trzej astronauci amery­
~ańscy w kabinie ,,ApoJlo", w cza­
sie gd_Y statek wchodził na orbitę 
okoloz1emską, na której nastąpi · po• 
łączenje z „Sojuzem". 

Katastrof a koleiowa 
w Jugosławii 

W środę rano na stacji w Zrenja­
nlnle doszło do kolejnej kata~trofy 
kolejowej w Jugosławii. Pociąg oso­
bowy wpadł na wagony towarowe 
zalaclowane pszenicą. Cztery wago­
ny osobowe zostały rozbite. 

Na szczi:ścle wagony by!y prawie 
puste. bowiem większość pasażerów 
przepełnionego zaZ'Nyczaj pociągu 
wysiadł.a na poprzedlliej stacji, by 
udać su: do pracy w okolicznych 
fabrykach. W katastrofie zginęła 
jedna osoba, a 30 zostało rannych 
w tym 11 osób doznało po'ważnych 
obrażeń. 

Jak się przypuszcza, do katastro­
fy doszło na skutek nieprzestawie­
nia zwrotnicy przy wjeździe poci"· 
gu na stację. 

„Sojuz", jak I „Apollo''. Innego ro­
dzaju aparatura - to skafandry 
specjalnej konstrultcjl, umożliwiają­
ce stale poddąwan!e obciążeniu u­
kładu kostno-mięśniowego człowie· 
ka, co zaP.obiega m. tn. ubytkowi 
wapnia z tkanki kostnej. 
~ajdoskonalsze z urządzeń, który­

mi rozporządza dziś medycyna ko· 
smiczna, znajdują się na pokładzie 
stacji „Salut-4": nic dziwnego -
Jej o~e~na załoga kończy już dru­
gi m1es1ąc lotu w warunkach nie· 
ważkości. Znajduje się t.am m. In. 
spec~~lny trenazer - swoisty „kom 
bajn , przeznaczony do podtrzymy­
wania st.anu I funkcji układu mięś­
niowego. Specjalne urządzenie stwa­
rza dla ruchów kosmonauty warun­
ki ciążenia. odpov.riadające ziem­
s~lemu marszowi I biegowi. a spe­
CJalne odcląe:i i amortyzatory ob­
ciążaJą najb~rdziej narażone na a­
trofię grupy mięśni. 

Rezultaty medyczno-biologicznych 
eksperymentów lotu .,Sojuz - Apol­
lo" przyczynią się do dalszego po­
stępu kosmicznej medycyny i zwlęk 
szenia bezpiecze11stwa dtul(otrwałego 
Pobytu człowieka w przPstrzen! o­
kolozlemskiej. JERZY KOREJWO 



B. Kempara - przewodniczącą organizacji 

Obradowało plenum ZG Ligi Kobiet 
Po posiedzeniu Biura Politycznego Kc PZPR • Dziś połqczenie 

Da Is zy rozwój h o do w li „m;.~~·=.~~,.l?, WO<- L=~;.~'fQ.~,~7,"~~po_wia~~ 
wymaga znacznego zwiekszenia 

Za.dania Ligi Kobiet po wejściu w ży.cie n,owego p.o;d.UaJu teryLo.nial-

11;ego kraju . o.raz zagaclnir1nia dotyczą.ce ud!z>ialu tej organizacji w rea­
lizacji pa.rtyJno-rządow~go prog>ramu roZJwoju t•o~njctwa i wyżywien:a 

ludności - były tematem plenum Za.rządu Głów:nego I.Jigi Kobiet któ-
re Odbylo się 16 bm. w Wa.rsza.wie. ' 

~.or Bla:gow s.twierdzil, że start „So- „Apollu" wszy.s.tko w porządku';'. A 

1uza" odbył się dokladn.ie we.dług na „So.iUZi.e"? „Na „Sojuzie" także 

planu; odohylen.ie wyni.oslo 5 mili- wszystko w porządku". W tym mo 

s~kund. Taikże start „Apolla" odbyl mencie rozjarzyły się ekrany prze, 

Się z dokładnością kilku milise- kazujące za pośrednictwem Hou_ 
kund. Sen załogi radzieckie; zo- s.ton obraz z „Apolla". We włazie Poclkreślaino , że reforma 2r!.'iązan3 

S·tal przesunię. ty o ok_. 1,5 godziny: członu stykowego ukazały się na.i- z nowym podziałem adm>oistracyJ. 
z.nanie potrzeb tego środwiska i peł­

niejsze Ich zaspokajani€. Wskazywa­
no na znaczenie oddziaływania Ligi 
Kobiet na ooprawe gospodarności, 

ieµS'7.a prncę placówek handlowych 
I usługowych, służby zctrowia l o­
światowych. rozwijanie życia kultu­
ralnego i sąsiedzkich więzi w osie­
dlach. 

produkcji zbóź 
R ~wn:rtoześnie z zą1J>tlW~ieinie.n1 wainunków dio spraw111ego, t.el'!tni.noiwe· 

„o 1 bez strat ze1bra1113 tego"1D.wnycb plo~ów ciiemu k.ier<>wnic.t.wo 
Partyj.~1e i. pa!is1iwowe po~więca szczególną, m~agę, pod-ejmo.wane są 
odpow1e~:11'te s:odkj i przed&lęwzięcia 2!1Uierz.ające d·o zwięksllenia 
produk~JI zbóz w roku preyszłYm i latacJ1 następnych. 

J~st to bow~em j~dna z pods.ta.wowych dróg ZJarówno do dals·zego zw;Jęk­
li!OleJtia PO?low1a zwu.ł>l.iząt, a więc pirodu!ccJi mięsa I mlel<a., ja1k również 
1Podno~.e-D1a doch~dowo~ci T<>lników. Zboża st.an.owią blisko trz.e~ią część 
wa,rtosc1 prollukcj1 rośhn1neJ, a ok. 7<! proc. 21biorów zużywa się na pa­

szę dlla zw1e~ząt. Plano'l\'la,ny rozwój poglowlia z•vlerząt gos.pOOM"SikJcb 

.om.z w"~astaJący uc~!Zial pasz tt•eściwycb w n<>wocz;ea:1iyeh technologiach 
Pt"o!1ukcJ1. zwi_e-r.zęceJ _wymaga więc - jalk wynika z N>Zpatrron-e,g0 na 
P?siedizen1u B1~tia ~o!Jtycznego KC PZ!Pllł w dniu 1r5 bm. programu rnz­
woju produkcy1 zboz w latach 1976-80 - p<>W<i<}kszania zbloró•w zbóż w 

inastępn.~'111 pięci~l~ciu coroC21nie przynajmniej o ok. 700 tys. ton. 
Będ7l1e to m<>Zhwe przy petn·ym WYk<lltizysta<niu istn!lejących J~e w 

t,ym ~~esie, byna.jllnnie,J niemałych rezerw produkcyjnych. DOOtładne 
ro>J:zina:ruc wskawje bOl\~'!em, że m.o.żna jewr.cze z powodzeniem powięk­

szyc obs~ upt-a1wy >Jbóz do ok. 58 pni>c. w strukLu;rze zasiewów kosz­

tem ~· in. ziemniaków, pr:r.:v cz.:vm l"OWi'll•no się dążyć przede ws~11kim 
d~ 71\\.lęksi-enia z~sicwów 2lbóż ba.rdzfo.i wydajny.eh. jak psrenica i jęcz­
mień, k<>~:zite-m niżej P!On.tlją,cych - żyt.a i 0W1Sa. Dlateg.o w pr<>igrr.amie 
Z~da się po~,-l~ksze-me w następnym pięcioleci/U ob~zaru upNll\Vy psze-
111rny co 1tajmnteJ -0 ok. 400 tys, ha, a jęczrmieni.a ollhmrigo i jal'eg.o - o 
ok.. 800 t.ys. ha . 

N ii; nmiejis:ze mo:iJll~V•t>:ści 21Więks:zenia prodntk.<>jl zbó·I: ~:ą w pod-
11.1esienu JCh plonow pe>ptlZez powszechne Wpl."owad'Łanie <l!o u1>ra­
wy nor1'1-.y1eh, w:v.soik<op:Ienn,yeh odmian <H·az sto~owa111.ie wyso.kie-
1!'0 nawożenia i 110in1oczesuych metod a.irrotechniC7Jnych, a także 

zn111.lcz:ania chwastćw \V zbożach, które powO"duJą zna(l1jną 0!>11ibkę pl-0-
~16w. 

W 01Statnicb 1ataah ptriiedsięl>i<>mtwa n.a<>ienne dosta.rc:.vly roh1ic11w111 
spore il...Sci ziarna sie.~\1lll'<:'O n-DwycJ1 iute11~•.Y'\vnych odimiii.'11., pod tego­
ł'OC7Jlle zasle•wy je61ien.ite rolnicy otrz,vm.ają ponzeslilo 300 tys. toin kwall­

fik<>wa.nego zial"Da Sie"mego 2!bóż o2Ji.mych - prawie W 100 'J)l"OCentach 
SĄ to U()We, wys0:kopleruie odmiany. Róv."llllie-~ pod zasi1'Wy wli0&enue w 
1Przyszll•m l'Olklu za0<patrizein.ie w kwallfi•k·<>wrun,6 zia.rino stew~, 21Wllll!12lcza 

JęC1Zmiema ja.-ego i psren&cy jarej now:vch odimian, będg.ic wydat'!lje 
mviększcxne. W'Zl'osną też dnstawy nawozów minera.1.nyclt, a corao: lepsze 
~VY'!>O!Sażenic <rolnictwa w SJ}rzr.t techttiezny um.oźliiwia ten.ni.nowe prr.1!­

~ro>wa<lzenle sirrwów, ro w <1użej mierze de-cyduje o w:w:okości JJlonów. 

Z 
e strony pańsłi\\„a ~ jak "V\rynika z pJ:1ogramat roz!Datrzone.go prl.lez Biu­

ro P0Htvc1J11e KC PZPR, >1M>ew11io<no wszeLki.e niezbedl!le wal'u'llki 
d'la pcm"ieklS'Z-enh produl«~ii zbó7. ,Już z ptv;,tT •7~'1>t1oco:n~·ch 7'bi-0orów. 
ro uz.a.lrl';nione .iest .ied:nalc ocł t"s-;o. czy i w Ja1'1m •topJiiu rolni-

cy w;1-·korz:ystnia te mo.;,1:wośoi po1dro:.as tegoroomych siew.ów .iesiellbnycb 
oraz wiOiSna l'"t!'Zv~c;;1le'!o ro'ku. 

l\"ie>Ja·leim ie ot! już pocłjPtyc<h śroclków, 1<outynu<>wa.ne będą pr-.t-!'e 
mające na crr.u do1<1konale11ie Wal'ttr>k6w do daq...,e; rrnteo:rs:Vfikacji oro· 

dukcH zbóż w 11astęonych b.tal'"h nl?:Vs:de.i pl<}r:'olatkl. M . in. pmcwidu­
.ie się pr.zekaz:anic do noowt~·>Je c!me1 Upl'M\'V daa?"lZych, bartl.'7.iej '1łennvcll 

8 i1owyo1t odmian pszimic:v. 5 odm'a.n ję.czmlein•a. 2 -odmrua ny żyta -0.mz 

3 odmir"llV OfW,..a. S!)od7.ir1wan~ tec;t ro·w1n.j eż wpl'MV.ad"7.enie diO Ul').ra.rwy 

prz:ed 1980 r. 1>rzv1ia .lmn·i~i jedne! <>llimi'am.<y t71W. M'Zenżtja r<-rltie„qe) -

17,'J>oża o dużych war.toś~a cJt pastrlW"tvrll l W:l-"'O~<iej ptem.nośoi, a przy 

tl·m prz:vsto~ow·a nei:-o efo u!>'1'3M'V li\~ e<lellach 17.1".iSIZ'l•ch. 
2)więkl"lu1niu prod.ukcii zbóż sprzvjać bf)<lą ta~uż.e "OT'aZ le::>«'lle wypo-

11ażcnie rolnictwa w <>dpo\\\„i.ecłJlllie . ncvwoc>JeS>ne maszyny, a przede wszy­

stkim w lrnm.bajny do ZJbioni oraz rcni;;z.!'il'Za.nie przez kóll<a 111o~n.icze 

usługo pl\Odukcyjn~·c.b, zarowino przy zasiewach i 7lbioraci1 jak też w d·Łie· 

dzinie chemiCl"nego 21Wa!C"Zan.i.a chwastów na plantac,ja.ch 'Zll>cri;o.wych. 
Reali"zacja ~e-~o prO!l'ramu powinna więc Pl"ZY"ZVllic się d'll s,"1~tcma. 

t~'l'1'nego W7.ro&tu produkoii :r.bóż. a t:vm samvm cJ·o :o;cybszej intensyfi­
kacji produ\<Cji r.wier7")rej. Je.i t'Ozrn>,ajo1W\l mlIBU\ być podpc•·~ą<l:Jt•O<Wtalllf1 

'\l".~elk1 e p0-czynnnia w rolniot\vie. 

44 st.· upały · 
w Hiszpanii 

FRA,VCJSZ.ElK B01BULA 

-HisJ>;panię nawiedziła w ostatnich 

dniaclt fala wyjątko"'-ych upałów. 

Jak poinformował Instytut Meteoro 

logiczny, we ·wtorek w Sewilll słu­

pek rtęci podniósł się do 44 st. C, 

w Cordobie do 43 st., a w Madry­

cie do 40 sl. 

t Al k ny'!ll kraju ot.wiera również szer-s2e 
w 1 ~ ozas1e e · ietl Leonow ~ pierw nogi ii p_óźniej twarz do\"'.ód· możliwości działania Ligi Koblet •. 

Wa.en.i ~ubas_ow przygotow)'.w8;11 cy amerykansik,iego statku kosm:cz_ sprzyja pogłęblen ; u więz; j€j instan­

naprawę J.~e.1 z kamer telew.1zy;i- n~go, .gen. 'Ihoma a Staff01xla, a 1 cji 1 ogniw ze srodo'N'iskiem. w tctó· 

nych. t1m1es.zcronych na POkładzte więc iUZ wszystko w porządku... rym działa pozwoli na iepsu roze-

statkl,l , w któ.rej wyk.ryto u terkę. ' 

Rcmónt tej kamery przewidzi.a!llo l"4~"""""" __ .,...,.. .... ,,.... 
na zakończenie dnia pracy w śro­
dę. Niesprawny okazał się w.zmac­
niacz sygnału obrazu. Je«lnak na­
wet jL>ŚJJ nie uda się go naprawić, 
lot będzie przebiegać l'lormalnie. 

Szef zmiany startowej z uzna­
niem wyraził się o działalności za­
łogi „Sojuza-19", która pracuje 
wspaniale. Dzięki dwom tysiącom 

godzin treningu wszystkie operacje 
techniczne A. Leonow i W. Ku­
ba.<;.ow znają na pamięć. 

Wg informacji agen.~yjnyeh z o. 
środka w Houston - po wyjściu 
na orbitę amerykański statek kos­
miczny .,A.p.ollo" odidzielit się od 
osta•tn ie·go stopnia ra:ki e t.y nośnej 

i odwrócit się o 180 stopni. połączył 
się z członem śluzowym i wyciąg­
nął go ze &tożka ochronnego. lą_ 

czącf>go dotychczas starek .. Apollo" 
z ostatnim sto.pniem rakiety noś­

nej. 
Wedlug doniesień z ośrodka w 

H<Jll.UJton, 7..alodze amerykańskiej 

nie udaJ.o się przepr<J<Wadzić w za­
planowanym cza ie demontażu u_ 
rzą<lzeń zamykających właz, pvzez 
który przechodzi się z wnętrza 

kabiny „Apollo" do członu pi·zej­
ściowego. Naziemny ośrodek kiero­
wania Jorem zaJecil zaniechać dal­
szych prób demontażu i podjąć je 
po okresie wypoczyinku. 

O godz. 17.40 cza&u w.airsza·wsikie­
go na ekranach telewizyjnych, 
przekazująćych centralny pro·gram 
radzieckiej telewizji, ukazała się 

rozradowana t.warz dowódcy .. So 
juza" - AlaJ.;sieja Leonowa. Uszlm­
dzenie s~·stemu telewizyjnego na 
f<tatlm zosta·lo naprawione. Załoga 
była w znakomitym nastroju. Jed­
no z pienvszych pytań, Leono<wa 
brzmiało: •. a co na Apollu"? W 
tym momencie kamery ukazały 

wnętrze głównej sali podmoskiew­
skiego ośr{}d.ka kierowania lotem. Z 

Komunikat Totka 
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- Dziś jest całkiem przyzwoicie I gu przewidziano w III kwarj;ale 

T zapewniano mnie podczas wczo- br. Doraźnie ·zakłada się więc 

rajszej wizyty w Lódzkiej fabry- wentylatory wyciągowe przy każ­

ce Maszyn Jedwabniczych „Majed" dym stanowisku pracy. Jeśli ope-

upał jakby zelżał, i proszę - racja ta nie przyniesie spodziewa-

notujemy przeciętnie w halach nych rezultatów - trzeba będzie 

„ledwie" 28 st. C... jedną ze zmian przenieść do pra-

stare, liczące ponad 80 lat przed- cy nocnej. W odiewni źeliwa jest 

siębiorstwo czeka z niecierpliwoś- chłodniej gdy termometry 

cią na przeprowadzkę do nowych wskazują na zewnątrz 30 st. C, to 

pomieszczeń. Tu, przy Żeromskie- w formierni notuje się 35-40 st. 

go, ciasnota dała się już wszyst- C. 

W związku z objęciem furrkcjl J se­
kretarza KW PZPR w Skierniewi­
cach. Maria MHczarek zwróciła się 

z prośbą o z·wolnienie z runkcji 
przewodni„zącej ZG Ligi Kobi e•t. 
Plenum wyraził-O uz11a11te !\I.arii Mil­
czarek za pl'acę itad umocnieniem 
Ligi Kobiet i poclzięko·.va.nie za wie­
loletnie kierowane dzalalnośc:a orga­
ni1acji. 
Przewodn iczącą zarządu Glówne~o 

Ligi Kobiet wvbrana zi:>stalo EUGE­
Nl>A KEMIPA.RA dzialaczJca spo­
łe"7.na. prawnik, ctotycbc1..asowa wi­
cenrzewodnicząca ZG i onewodn i­
c1ąca Centralnej Rady Organizacji 
Roctzin WoiskO'".'łych. 

Plenum Wy'brało n 9 wioenn7ewod­
nter~ca ZG Ligi Kobiet Tc:roe.sę An­
dr.,,~1iewską - wlcemi ni.s·tra handlu 
wewnętrzne·.~o i uslug. 

„Szczyt" EWG 
obraduje VI Brukseli 

kim porządnie we znaki. No i te, Napojów chłodzących jest za to 

delikatnie mówiąc, nie najlepsze pod dostatkiem: „Wifama" posia­

w~unki prac:y na niektórych wy- da własną pracującą na dwie 

działach. Taki np. „szklany pa- zmiany w~·twórnię wód gazowa­

łac" - jak robotnicy żartobliwie nych. Kioski zakładowe oferują 

nazywa~ą pomieszczenia wydziału zaś polo-colę i kwas chlebowy. O W środę rozpoczął się w Bruksell 

mechamcznego - o przeszklonych załogę dba skrupulatnie nie tylko 2·dniowy .,szczyt" państw członkow 
· · h w t · · skich EWG. Na porządku obrad 
sc1anac : „ Y rz_ymac w . tym służba bhp-owska i dział socjaln.v znajdują się najaktualnie.jsze pro• 

„akwarium , mimo zaciągmętych przedsiębiorstwa, ale organizowa- blemy sytuacji międzynarodowej: 

zasłon, doprawdy trudno, choć ne są również tzw. dyżury dyrek- sprawa Konferencji Bezpieczeństwa 

działa tu przecieź wentylacja. torskie. podczas których bada się i WSpótpracy w Europie, problemy 

. Pr~yznać trzeba jedn_ak ~~~stron- „stan pogotowia", niezbędny pod- .1::i~ge;rg0~~Y~. t;;.Tua~;~10:0s~o~~~: 
me, ze zrob10no w „MaJedz1e wszy- czas prawdziwych. łódzkich tropi- c:r.a. walutowa i socjalna krajów 

stko, by przetrwać jakoś letnie ków. Cat) EWG. 

gorączki: zainstalowano dodatko- ----------------------- ---------­

we wentylatory, zabezpieczono do­
stawy napojów chłodzących. Kło­

poty? Jakże by się bez nich obyło! 
Pracownicy oiją najchętniej „Sor­
bovit". lecz dostawy tego napoju 
są nierytmiczne. Nie brakuje za to 
kawy, mięty, wody sodowei i 
mleka. 
Najgoręcej w sensie dosłow-

Straż graniczna RFN 
uprowadziła jacht NRD 

nym - jest oczywiście w stairej Jlllk poinformowała Agencja AON, 1 mwan.v tPl1ZeZ federallUI sllrlai g;ra.n'i­

odlew11i, gdy włączone zostają pie- 15 lipca 1975 r. w pllbliilu wybrzeża cuią MN akt u.prowa.dlzenia silą 

ce odlewnicze. Temperatury sięga- Nie<mieokieJ Sepubliki Demokra.tycz.. Jachtu NRD, nie dopl'>O\vadllll do po 

2 rozw. z 6 trafieniami - wygra­
ne po 611.850 zł, 2 rozw. z 5 traf. 
prem. - W'Ygr;;ne po 611 .850 zł, 83 
rozw. z 5 traf. zwykł - wygrane 
po około 19.500 zł, 5.909 rozw. z 4 
trafieniami - wygrane po 345 zł, 
127.597 rozw. z 3 trafieniami - wy-

· ó g b · · 40 t nej jedlnostka pa.Y'wająca federalnej ważnych nastę)>IStw. 
Ją w wczas ru 0 powyzeJ s · straży gra1L~oznej RFtló uprowad"Zila Rząd Niemie<"kiej Republiki Dwno 

C. . . pot! gmc>:lll>ą użycia bI1oni jacht NlłD. kratycimej eucrgieznie p11ote.stuje 

grane .po 15 zł. · 

LOSOWANIE U 

4 rozw. r. 5 trat. prem. - wygra­
ne po 366.343 zł, 178 rozw. z 5 traf. 
zwykł. - wygrane po około 8.000 zł, 
8.250 rozw. z 4 trafieniami wy­
grane po 266 zł, 138.41 rozw. z 3 
trafieniami - wygrane po 15 zł.. 

W Wid~eyvski.ch Zakła~ach ~a-; ~a WSZ:!'°Stkie wezwania i ostrz.eźen.1a prze.c'wko temu prc>w-0kacyj.11e11Du 

szyn ~Vłokienniczych „ \V1fama . - organów od!p()wirdzia,~nycJ1 za ocltro- aktowi, naruszajljcemu norm.y prawa 

sytuacJa podobna. Upal doskw1e- ne granH:y N'lłiD, ""Ys~osowaine zgo- międzynat"Odo~vego. Rząd SRD doma 

1·a. ale rosnące z roku na rok pla- dnie z no11marnl i zwyc-zzjami pra,•va ga się od rzą.rtu RiFN pociągnh:cia 

ny, wykonywane są równolegle z m;ędr._vnaro~n·~iro. ~nna jr!doostka do -od.powiedxialll!Oścl 1uc1.z1. którzy 

zadaniami inwestycyjnymi. Za tny I P_lvwafą.ca ~ smi;rlowi_er ~trazy. r._ra- zorg.anlzowaJf te pl'i:>WokacJe i nie-

lata ruszyć ma nowa wielka fa- n .. cZ>~eJ RF od.powiedzialy giozl>ą 11"1<>c:m1cgo za.sta.sowania śr.od!ków, 

· ' . . . u.zyc1a br<ml. które wykluczyłyby w przys7Jo.;ri 

bryka przędzarek. Rok wczesniei Tyll< roZ1Waj;,nemu l ostiroinemu tego irodza,\u n.iebe7Jplec="' <lzia\ania. 

-:- nowoczesna. odlewnia. Na razie pootęp~waniu organów, odpowie-

jednak spraw1a trochc kłopotu I diila.lnyc-h za . bezpieoze~-two gra'llicy · 

system wentylacji w odlewni alu-1 mOMk.iej i -0oelłro114: wtasu.ośei Nie- li ~·- ,.J/_ , 
minium. Koniec robót przy insta- llliEICkiej 'Republiki Demok!r.a.tyCllllej, n fORlllO wypa11trOW 
!owaniu tutaj centralnego wycią- 111ależy zaw.d!Zięczać to, że zainseenl-

r:J-l•l;i(·J#ł;ł•]:i( ·l-iil•l;ilJ;l#•J;i(·Jlą;DJ:ii 
e Godz. 11.23, skrzyżowanie ulic 

V.,..-czańskiej i Sieradzkiej. Zofia W. 
(lat 62), schodząc niespodziewanie 
na jezdnię, wpadła na bok motocy­
kla .,MZ" IH 775·>. Pieszą z obra­
żeniami ciała przewieziono do Szpi­
t~ 11 im. Brudzińskiego. 

e Godz. 12.15, skrzyżowanie al. 

Przed trudnym egzaminem ~auna w falach jeziora 

„OP" z wizytą u piłkarzy ŁKS 

Pv„<echniki i ul. Swierczewskiego. 
Przechodząca przez jezdnię przy 
czerwonym świetle Jadwiga A. wpa 
dła pod „Stara" IP 6655. z ogólny­
mi obrażeniami piesza przebywa w 
Sznltalu im. Pirogowa. 
e Godz. 13 .50, ul. Ciasna 10. 10-

1~.ni Marek R. wtargnął raptownie 
na jezdnię i wpadł pod „żuka" 
Rannego chłopca przewieziono do 
S1nitala im. Korczaka. 

'Bardzo wielu dosko11ałych dz.iś za­
wodniczek i zawodników przed laty 
p1erwsze ostro·gi sportowe 7..dobywa­
ło startnljąc w spartakiadzie. Nic 
dz'.w1~ego, że w przededniu rozegra­
n i;a t.ej wielkiej imprezy 1nt.adzieżo­

wej ooraz więcej tre~c! nabiera rzu­
cone haslo „cd spartakiady do ol'nt­
p iady"' . 

IV OgólnopolSlka SpartakJ.ada l.Vllo­
dzteżowa ma już za sobą kilka za­
kończonych korukurencj i, nie starto. 
wali .jeszcze: pływacy. k<>I.a;rze, gim­
nastycy, bokserzy, ply'\\'acy i ni<> 
wy!oni·ono mistrzów w grach soor­
tow:vch. 

koszykówki mężczy.zai. 

nej mężcu;yzn. 

p:Lhld ręcz­
(n,l 

J. Szmaja wygrał 
Grand Prix Kalisza 

Zapoznajmy s:ę z kalendarzyk iem 
tej wielkiej lipcowej imprezy spor­
t-o-v.r.ej. 

Bolcs Ellk 16-27 
GimnasL:1>'l<a BoalysL-Ok 26-217 
Kola.n.two t<>re>we W.ar>zawa 115-2'1 
llola;r&two 91l0&owe Goidapa 23-26 
LuCl'Julctwo BullystOlk 23-26 
!Pilka tręCZJna olliOlbiet Białystok 

19-26 
P10.tt1110l!'1leilloie 

20-2.7 
Le-kko.atletyika Białystok 23-2'7 
S•flrZElle-ctwo Wroctaw 19-27 

Kolarz łódzkiel(o Społem - J . 
Szmaja ' startował w ogólnopolskim Siatkówka k.obret i męt=--= Bia-

wyścigu kolarskim Grand Prix Ka- l>·stok 1.5-23 
llsza. Dystans wynosił 65 km. Prze- Ka~a1kar&tWIO A.~u5tów 2J-27 

jechać trzeha było 25 okrąże11 tra· SzelJUJieiika Suwałki l'i-27 

sy. Na starcie stanęło 150 zawodni· Pl~'W<1.nie Białystok 23-26 

ków. '.lleinis stołowy Lomż.a 20-27 

Zdobywcą nagrody Grand Prix Ka Tenis ziemny Bial:yst.ok 2'0-~7 

liszn zostRl J. Szmaja, który wy- Zapasy styl \\'IO!Uy Monki 23-27 

walczył 20 pkt. Następne miejsca Za.pasy styl k·lasY'('ZlnlY Monlti 16-20 

zdobyli: Ił. Miksa ze Społem - 13 Że<g<la .rstwo Augustów 13-21 

5866 zawodników 
na starcie 

.i\<llodzież z cale.i Polski gotowa jest 
już do startu w Ogolnopolskiej Spar 
takiadzie. która zgromadzi na star­
e e ogółem 5.866 zawodniczek i za­
\\1odnikÓ\V. 
Najwięcej zgłoszonych zawodni-

ków zostało do konkurencji lekko­
atletycznych - 970, kajakarskich 
548, pływaniu - 338 i szermierce -
328. 

Po rozegraniu niektórych już fi­
nałów - dziś piet·wsi do walki sta­
ną kolarze torowi w Warszawie. 
Wielka ta impreza młodzie~owa peł 

nego rozpędu nabierze dopiero po 
jej otwarciu, które nastąpi 22 lipca 
w Białymstoku . 

E. Merckx goni lidera 
pkt.. W. Kierczyński (Włókniarz S.porty <lobl'Ollllne Olecko 23-27 Wczoraj na tras!e długości 40 km 

Łódź) - 10 pkt., M. Klimczyk (kR- Uroczyste otwairc.ie spairtakiady nil- rozegrano 18 etap wyścigu Dookoła 

dra narodowa torowców) - 7 pkt., stapi 2;2 lipca. Francji. w jeździe indywidualnej na 

S. Rubin (Gwardia Łódź) - 5 pkt. . . czas najszybszy był Impe (Belgia). 

i W. Płodzlszewski (kadra narodo· ,l:odz~nte w grach S>P-Ortowy.:;h za- Merckx zajął trzecie m1eJSCe, wy-

wa torowców). k 'a.1f1kowah się do 4 f1t1alów: pil· przedzając o 15 6 sek. lidera wyści-

Cieszy nas, ie coraz częśc\ej do k i ręcznej kobcet, s:l.~·tkówki k-0- gu Theveneta . ' 

głosu w ogólnopoL~kich wyścigach I b iet, koszyków'ki kob iet, siatkówki I Liderem jest nadal Thevenet 

kolarskich dochodzą reprezentanci mężczyzn. Natomiast wyelimiJ1owam <Francja). Merckx zajmuje drngte 

Łodzi. (n) Z-Ostaltśmy w tu.rmeju p1łld nożnej. miejsce mając stratę 3.03 sek. 

Sierpień-.miesiąc wielkich wydarzeń sportowych 
Kalendarzyk Imprez sportowych w 

sierpniu zapowiada się wyjatkowo 
atrakcyjnie. 

Obok pięciu spotkań piłkarskich o 
mistrzostwo pierwszej ligi rozegra­
nych w Łodzi. mleć będziemy po­
nadto g sierpnia zawody kolarskie 
na torze o Wielka Nagrodę Łodzi 

:i: udziałem go~ci ?. zai<ranlcy . Start 
dla polskich zawodników będzie o­
statnim sprawdzianem formy przed 
ustaleniem l'epl'ezentacji rra mistrze· 
stwa świata. które odbP,dą się w 
<inia ch od 20 do 30 ~lerpnia w Lie­
ge. 

w dniach od IS do 17 na kortach 
MKT odbędzie się młodzieżowy tur· 
nie.i miedzynarodowy ,.Valerio" rlo­
ste:ony ńl~ graczy do lat 18. Na kor­
tach MKT ctrać obok reprezentacji 
Polsk' będa tenisiści z ZSRR, CSR8 
i Beleii. Skoro mowa o tenisie. to 
trzeba nadmienić, że już 1 września 

rozpoczną się na kortach ŁKS eli­
mlnacJe do indywidualnych mi­
strzostw Polski, które odbędą się 

na kortach MKT w parku Ponia­
towskiego w dniach od 2 do 7.IX. 
Sądzimy, że nadarzy sit: okazja zo­
!Jaczyć grę najlepszego obecnie na­
szego tenisisty W. Fibaka . w zwią 

zku z przydzieleniem Łodzi tych 
dwu poważnych Imprez, zaszła po­
trzeba dokonania generalnego remon 
tu wszystkich kortów MKT. Jak po­
informował nas inż. M. Pawlak, 
korty otrzymają specjalną trwałą 
nawierzchnię, gwarantującą doskona 
le odbicia piłek . Mają to być tak 
zwane szybkie korty . 

Ale na tym nie kończy się ka· 
lendarzyk wielkich wydarzeń spor­
towych. Otóż w dniach od 8 do 10 
sierpnia w hali ŁKS na dwóch ma• 
tach rozegrany zostanie międzyna· 
rodowy turniej zapaśniczy w styln 
wolnym o Wielką Nagrodę Łodzi z 
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udziałem zapaśników z: Rumunii, 
Kuby. Bułgarii, Gruzji, Węgier, Mon 
golii. Oczekiwane są potwierdzenia 
przyjazdu reprezentantów z Grecji, 
NRD i Turcji. Po turnieju tym u­
stalona zostanie reprezentacja Pol­
ski na mistrzostwa świata, które ro­
zegrane zostaną w Mińsku w dniach 
od 10 do 18 września. 

A teraz przypomnijmy eobie dla 
uzupełnienia · sierpniowego kalenda­
rzyka jakie I kiedy rozegrane zo­
staną w ł,odzl mecze piłkarskie o 
mistrzostwo I ligi: 3 Widzew - Po· 
goó Szczecin. & (&roda) ŁKS - Wi· 
dzew, 10 Widzew - Górnik. 17 ŁKS 
- Polonia. 20 Widzew - Siąsk. Po· 
za tym nasze drużyny rozegrają 

mecze na wyjazdach. I tak: 3 Ty· 
chy - ŁKS, 10 Lech - ŁKS. 17 
Szombierki - Widzew i 20 sierpnia 
Mielec - ŁKS. 

J. NIECIECKI 

Kiedy dotarłem d-0 hotelu „Po­
morski", w Szczecinku \V miniony 
wtorek, ekipa łódzka przygotowywa­
ła się do zmiany kwatery. Od śro­

dy ełkaesiacy zamieszkali w wygod­
nych 2·osobowych pokojach hotelu 
turystycznego „Zamek", położonego 

nad malowniczymi brzegami jeziora 
w Walirnie. 

w pawilonach „Zamku" będzie ci­
szej i wygodniej. Jak na tutejsze 
warunki jest to wręcz komfort -
powiedział ml kier. zgrupowania E. 
Orysiak. - Trenerom S. Stachurze i Z. 
Gutowskiemu marzyłaby się inna 
lokalizacja obozu. Na przykład w 
Wałczu, gdzie w tamtejszym ośrod­

ku jest sauna I inne urządzenia. Ale 
i w Szczecinku można przygotować 

się dobrze do ligo~ch walk. Miej­
scowi d2ialacze udostępnili łódzkiej 

drużynie za,równo stadion (z nie naj­
gorszą murawą), najlepszą kuchnię 

(ze znośnym zaopatrzemem), a także 

zarezerwowali miejsce w przychodni 
lekarskiej. Jak na razie żaden z za· 
wodników nie musiał przekroczyć 

progu gabinetu lekarskiego (odpukać 
w niemalowane). 
Byłoby najlepiej, gdyby z piłka­

rzami ŁKS przebywał na co dzień 

leka-r:i: klubowy. a także masażysta. 

Etatowy „opiekun mięśni·· · piłkarzy 

mgr W. Dyba przebywa jeszcze na 
urlopie. Nie jest to jednak najwięk­
sze zmartwienie trenera S. Stachu­
ry. Sen z powiek spędza mu „ab­
sencja" bramkarzy. „Tomek" po po­
wrocie z USA i Kanady wraz z po­
zootalyrni kadrowiczami udał się na 
leczenie sanatoryjne. Puchalski ma 
nadal rękę w gipsie. Z niecierpli­
wością czeka się na przy,iazd Klep· 
czyńskiego oraz juniora Figury. 

Mimo tych braków. trener jest 
optymistą i uważa, że wszyscy pił­

karze będą należycie przygotowani 
cio roz~rywek mistrzowskich. Opty­
mizm s. Stachury uzasadnili w roz­
m.owie ze mną zawodnicy. 

- "Mamy juź na szczęście za 10· 

ba okres nerwowych dni, pełnych 

niepokoju o I-ligową egzystenc.ię. 

Poszły w zapomnienie wszelkie nie· 
snaski. spory i swady. Teraz trz~· 

ba tylko sumiennie pracować. by 
nie powtórzyć błędu minionego se· 
zonu - usłyszałem w odpowiedzi. 

Owa deklaracja znalazła odd~więk 
na boisku mlejscowego OTlW. Każ­
dy z zawodników rzetelnie orzera­
bia wyznaczoną dawkę ćwiczeń Z 
iście sportową sum.lennością prze-­
strzega się też poszczególnych pun­
któw porządku dziennee:o. Po śnia­
daniu obowiązkowa kąpiel w jezio­
rze. potem zajęcia teoretyczne (za­
~adnienia techniczno-taktyczne l 
sprawy wychowawcze). Po nich wy­
prawa na stadion 1 zajęcia przepla-

I 
tane ćwiczeniami w terenie. Po­
wrót na obiad, tradycyjna drzemka 
i kolejna porcja ćwiczeń. Po ko­
lacji nareszcie czas woln>'. wypeł­
niony licznymi zajęciami kulturalno-
rozrywkowymi, na czele z tradycyj-
11ą partyjką brydża oraz. .. wędkar­

stwem. W tej dyscyplinie brylu.i~ 

szczególnie .,dwójka panów J .. 
(Mszyca i Lubański) oraz l\IW.czarskt 

w czasie pobytu w s•zecinku 
piłkarze ŁKS rozegrają trzy spotka­
nia kontrolne. 19.VII. z miejscowym 
Darzborem (środkowa strefa ta beli 
koszalińskiej „okn:gówki"). W Lip­
cowe Swięto ŁKS zmierzy się z Ur­
susem (przebywa na obozie w Wał­
czu) l na dzień przed odjazdem do 
Łodzi - 26.VII. z II-ligową Gwardią 
Koszalin). Ostatni sprawdzian planu­
je trener Stachura rozegrać 30 lip­
ca w Łodzi. 
Kończąc relację z wizyty u piłka­

rzy ŁKS nie omieszkałem spraw­
dzić „listy obecności". A \vięc: ,l 
Lubański, M . Dziuba, M. Smolarek, 
R. Polak, J. Marchewka, K. Kr y­
siak, M . Korzeniewsl<i, G. Ostaiczyk 
w. Białek - jesz<-ze l'ekonwalescent 
M. Krzemień, A. Klimas, A. Droz· 
dowski (dojechał we wtorek z ob­
rączką na palcu), J. Mszyca, Z 
Maćkowiak, A. Milczarski, A. Grzy· 
wacz, A. Kukieła, Ł. Kąpa oraz trój­
ka za wodników, którzy zgłosili akces 
do ŁKS (ich nazwiska publikowali­
śmy już wcześniej). 
Przesyłając w imieniu wszystkich 

piłkarzy pozdrowienia dla sympaty­
ków futbolu w Łodzi wypada mi 
dodać, że ze „starej gwardii" bra­
kuje w Siic.zecinku obok J. Toma .. 
szewskiego także M. Bulzackiego 
(przebywa z „młodzieżówką" w Ira­
n ie). kontuzjowanego K. Jałochy 

oraz J . Kasalika, który złożył poda­
nie o zwolnienie do gdańskiej Le­
chii. 

W. WROBEL 

Porażki naszych 
florecistek 
Trwające w Budapeszcie mistrzo­

stwa szermiercze świata, nlestety nie 
przyniosły nam tadnych sukcesów. 
We florecie drużynowym kobiet za­
ięliśmy wspólnie z Japonią 7-8 miej 
sce. 

Polki przegrały z drużyną Wc:gier 
3:9 I z RFN 0:9. 

_Fatalnie walczyli szpadziści. Jedy­
nie Matwiejew zakwalifikował się do 
ćwierćfinału. 

e Godz. 13.50, skrzyżowanie ulic 
R.gowskiej , i Bednarskiej. Nietrzeź­
wy Ryszard B. wypadł z tramwaju 
20,9. Z obrażeniami ciała przewie­
z: ono go do Szpitala im. Barlickie­
go 
a Godz. 14.45, ul. Pabianicka 53. 

P. -cchodzącą po przejściu dla pie­
szych Annę Cz. (lat 30) potrącił mo­
t'?cy~l FX 7606. z ciężkimi obra że­
mamt pie~zą przewieziono do Szpi­
t.01o im. Radli1'tskiego. 
e Godz. 16. Aleksandrów, ul. 22 

Lipca. Nietrzeźwy kierowca „Jawy" 
Andrzej F. spowodował zderzenie u. 
„Starem". W \VYniku \\rypadku on 
oraz jego pasażer Edward F. d.Ozna­
li obrażeń i przebywają w szpitalu 
w Pabia.11icach. (Ibn) 

MALY LOTEK 

9, 12, 17, 25, 27 
wylosowana. banderola: 

307513 

W dniu 14 lipca 1975 r. zmarl, 
l''! długiej i ciężkiej chorobie_. w 
wieku 59 lat, nasz na.jtrkochanszy 
Mąż i Ojciec 

~. t P. 
EDWARD 
CICHECKI 

"\IGR INŻ. 

ELEKTIW-ENERGETYK 

Pogrzeb odbędzie się i7 lipca 
br. o g-od:r:. 16 w Lodzi na Starym 
Cmentarzu przy ul. Ogrotlo~vej, o 
czy1u zawiadamiają pogrążeni w 
gtębokim żalu 

ŻONA, C()RKA oraz POZO­
S'l'ALA Jł.ODZINA 

Dnia 12 lipca 1975 r. zmarła nle­
odżal<>wanej pamjęci nasza kole­
ża.nka 

DR 

1·R·ENA 
OStEJEWSKA 

wiełolebni członek Polskiego 
warzystwa Urologicznego. 

Cześć Jej pamięcłl 

T-0-

POLSKIE TOW ARZYS'IWO 
UROLOGICZNE 

ODDZIAL w LODZI 



yglą.dało to jak zaimprowizowana naprędce ma,Jówka. Równo nst-a.wio-w ny rząd turystycznych krzeseł, fotelików, taboretów, Twarze wysta­
wione do majowego słońca. Termosy i kanapki. I nie byłoby w tym 
nic dziwnego - wszak c><ttrafimy już coraz racjonalniej wypoczywać 
- ·rrdyby nie to. ie biwak ów rozłożył sie przed dwoma miesiaeai;i.1i 
w ~ąsipdzlwie łódzkiego „Domusa". Było ntedziełne przedpoludrue, 
a rt>ZPtwzeeie zapisów na a,trakcy,ine zestawy mebli zaczynało tie 

rankiem nastepnl'flll dnia„. 
Niewykluczone, że za parę lat wspominać będziemy te: pełną poświęcenia za­

pobiegliwość klientów. jako swoista ciekawostkę z ciężl0cb chwil, jakie przety. 
wa obecnie kra.ioivy przemysł mebla.rski Na razie jednak nie pozostało nam nic 
innego, jak szperać. szukać i„. zaskarbiać sympatię ekspedientek - udzielnych 
księżniczek na meblowvcb włościach. 

Mebli, a zwłaszcza poszukiwanych zestawów ze Swarzędza, Importowanej „Wi­
weny" czy „l\łargit'' nadał brakuje i już słyszę pełne oburzenia rrlosy meblują­
cych się rodaków: Nie tylko! Za bvle kawa.łkiem drewna - brakująca „pólka 
konstruke~'ina" {nieszczególna nazwa deski wieńczącej najzwvklejsze w świecie 
reuł:vl. „cokołem". czy <'hllćby banalnymi ~rubkam.i. trzeha nieźle uehodzit' so­
bie norf. Jakże więc w tej sytuac.ii traktować iniciatywe Przed$ięhiorstwa Han­
dlu \feblamf, które nrzystą.piło z za.pa Iem do organizowania w łódzkich zakła­
dach pracy - jakby nigdy nic - kier maszy meblarskich? 

G<iy wyg!osilam prywyższą k.wes1 ię za­
intereSoOivan~·rn. n<imiec-hneli się tylko. 

Mebli nie ma 
- to fakt. 8raJti sw.cuie się oficjaln'e 
na ok. 20 proc. Ale tak na oko. w prak­
tyce - są zmacznie większe. bo skala 
nie zaspokoionvch ootrzeb kształtuje się 
rozmaicie. w zależności ocJ atrakcyjności 
deficytowego towaru. Komplety „Swar­
combi". czy „Mar~it'• - wys.makowane, 
ele!?anckie. funkcjonalne. maja niezlic:w­
ną rzesze amatoriPN. Ale taka np. „tapi­
cerka": meble do siedzenia i leżenia. czv 
choćby zestaw „Nowa 1'.ódź" „Zefam" 
cieszą się iuż mnieiszym PQIWodzeniem. 
Nle zna~zy to wcale. że są ~ors·ze. Nie. 
Brakuje im reklamy - to raz. a dwa -
zaspokajają zaled'Nie pod.'5otaWfloWe potrze. 
by klienta. A rzec1. w tym, że ęustowne 
i oryginalne nrządzrnje mieszkania stało 
!<i<: jednym z n:iszvch ostatnich snobiz­
mów. Czy lo f.le? Pyta.nil' retoryczne. 
Wiadomo - dobrze. Cora.z lepie.i chcemy 
mieszkać. 

- Ale gdy czegoś brakuje. apetyt ;e_.;.t 
sT.czególnie os1ry - twierdzi Jan Olczak 
z l'..ódzkie!i;o Prze<lsiębion;;twa Handlu 
Meblami. - Pamięta pani te długie ko­
lejki przed laty po cytryny i pomarań­
cze? Z meblami podobnie. Gdy mina 
wreszcie obecne kłopoty i dysponować 
bedziemy ilością. która zaspokoi rynko­
we potrzeby. nadejdzie czas. że trzeba 
będzie reklamować niedootępne teraz ra­
rytasy. 

To jednak przyszlość. Dziś d~Tekcja 
PHM musi nieźle br"lować między kło­
potliwym deficytem. a tworzącą się 
zwla~?X"l'.a w miesiącach wakacyjnych 

Anna Tyszecka 

nadwyżką mebli produkowanych prz.e,z 
przemysł. Obowiązuje w nim zasa<la cał­
kowitego wygasania proclukcji między 
polowa c:zerwca. a oołową sierpn.ia. Ale 
przedtem upłynnia się zwiększone tlości 
wyprodukowanych mebli. Upłynnia się, 
bo przemysł dysponuje zbyt s-zczuołym 
zaplE>CZem magazynowym, lttóre może 
pomieści<' co naiwyżej 3-dniowa produk­
cję. Sytuacja ta oclbija s.ie rykos.ze1em w 
handlu. który również nie może pochwa-
lić !<ię obszernymi magazynami. Meble 
- oczywiście te „niedeficytowe" (Nie 
o'miel!libyśmy się przecież wystawiać 
importowanych - zarzekają się moi 
rozmówcy) - wędrują więC' na organizo­
wane ad hoc kiermasze w zakladacb pra­
cy. 

- Nie mus7.ę mówić. 7Ai t<' dla na.s do­
datk<Jl\VY kłopot - wtrąca kierownik ocl-

działu aktywizacjd rynku n1gr Celina No­
wakowska. - Ale bijemy się o każdy 
tysiąc obrotu. o 'każdą z:łotówke ponad 
plan, bo tylko taka polityka zapewnić 

. może mie.s.zkańcoro [,odzi i regionu 
zwiększone orzydz.ialy mebli w przysŻlo­
ścL Zres.ztą. sprzedaż mebli w ?.akła<lach 
pracy cieszy się dużvm oowo<l1.eniem ! 

I już leży orzede m.na pod:i:łekowanie 
dyrekcji ZPB tm. Armii Ludnwej „za 
rorgan~ainie kiermaszu dla zało~i 
i mieszkańców Lódź-Górna". Korzysć 
obopólna - za<lowoleni bvli ltliencl i za­
dowolen~ handlowcy kitórzy odi iczyli po 
tej imprezie 1.200 tys. zl obrotu. 

Magia liczb 
d1.iala zreszta w tym resorcie ze szcze. 
!:(ólną mocą. Obroty lódzkietto Przedsię­
biorstwa Handlu Meblami maia się."!;nąć 
w tym roku 1.190 mln zł! <w 1974 r. -
::-: mln zł> . Nie oznacza to iednak wca­
le że ockzU\valnie wzrosła ilo~ć po«zu­
kiwanego towaru. Obowiązuj :..,cy od lat w 

tym resorcie system WOG narzucił - w sy­
tuacji ogronmego <leficytu na rynku -
swoiste proporeje produkowanych mebli. 
Żeby nie być golos.lownym - przed ro­

kiem łódzki handel otrzymał ~5 proc. kn. 
ehennych mebli popula.rnycb (czyt. sto­
sunkowo tanich) i 15 proc. - luksuso­
wych. W tym rnku proporcje te ~a aku­
ral odwrotne. Ma.my więc w bród szafrk 
kuchennych z zainstalowana wewnatr:f. 
lampą jarzeoiow~ (po co?), a nie mo~e­
my kupić oa.jzwykle,iszego i - co nie 
jest bez znaczenia - taniego sprzętu ku­
chennego, Trudno więe nie zauważyć. że 
producent dyktujący nam twarde warun­
ki pośpieszył sle zbytuło i pnesadzil z 
tym - w wielu zresztą wypadkach wąt-
1>łiwym - luksusem. Nikt nie chce. :rn•ła. 
szcza kosztem własnej kieszeni, być 
uszczęśliwianym na silę. 

:Siepokoją równiei wieści o „wygasa­
n.iu" dostaw uda.nych i poswkiwan;vcb, 
ze wiględu na 'ltnsuokowo n.i~ki koszt, 
zestawów „Kozienice", „Lask" .. Luży­
ce" .,Hanka" itd . 7.a.ątąplr ie ma.ta nowe 
komplet:v. Czy rze<"zvwiśl'ie lepsze I 
fuokei1tnal11iejsze? Pviań ore1ensii. i.a­
lów - tWOl'Z;:\C'VCh rharakll'rV~tVf'7.lW lań­
CUS>Zek - ie~t OC"7.vwi<C"ie >:naf"1.J1ie •wię­
cej Klienci maia za zlE" han<l1ow; b!'a­
ki asortymenfowę. n;P<loC"ła!?nieł'ł~ w or­
!?anizowaniu do~taw kuolonyC'h iuż me­
bli (osobnv rozdział 'lO(lwie<iC"il Handel 
- nier:vtmicz:ne> dostawy. ti...,arde warun­
ki producentńw .bierzcie co daiemv. bo 
w orzer-iwnvm razie .. ". A przemysl -
klop0ty z surowcem. Mągle brakuiącvmi 
okuciami do mE'bli it-d Sytua('la t.a trwać 
ma - iak onewl<lt1iE' rzadowv orO!!'ram 
rozwoiu orzemvsłu meblar&kil'!?<' - iei;z­
e1:e ~-4 lata Po unłvwle tP:?O r7,asu U­

bo!?i dziś miliarder zmieni<" sie ma w 
pr~~.vrł?iWP!o rn.c:i.h~Hr~ki~S!o on.tp.r. t~t.a 

Póki Jednak co warto roz-
kr~<'ii· - alf' 'l roz111ał"hf'n1 ; \";'' (•rntciem 
potrzeb rynku - handel używanymi me-

blami! Jak dotad kwitnie dzielnie mię­
dzysąsiedzka wymiana na Molki i szafki. 
ale jakże często mieiskie śm1etnlki 7.do­
bią porzucone szafy, krzesła, stolv? W 
PHM WYiaśniono mi. 7.e koszt.v tran-spe>r­
tu tych mebli do iedvnego w l'..oózi spe­
cja!is.tvcznego sklepu przy ul. Rze;ow­
·kiei Pr2ewv7,szały naicześciei wartość 
oferowane!?o 'lprzę1u. Koozty te ookrvw.ać 
oczvwiście musiał wla~Mciel. NiC" więc 
dziwnee;o. że szatv oi;:ladn!iśmv częściej 
na śmietnilm. a nie w '!ikleoie Teraz 
transport orS1anizownt' ma na wta<my r.a­
c-hunek Przedslebiorstwo Handlu Mebla­
mL Jedna z orzeszkńd un iemmllwiaiaca 
rozwói handlu używanymi meblami oo­
winM wiec 7.ost.ac' usunieta Mleimv na­
dzieję. ie będzie to zaledwie <'iobry oo­
czątek. ktMemu towarzyszyć będzie 
rzete1na informacia. 

Skuteczniejsza walka z rakie:m 
I 

id 
rz dowy program bada• czo 
zewid! 1acy szerQk1 rozwoj ba 
ogacenie lecznictw onkoł 

Choroba nowotworowa wykryta 
w tzw. stadium zerowym jes~ w 
100 proc. uleczalna, w pierwszym 
stadium - uzyskuje się 75 proc. 
wyleczeń. Najlepsze wyniki mają 
miejsce w leczeniu raków skóry, 
jamy ustnej. sutka,.„Ą?.yjki macicy. 
jelita grubego. · 

W przypadku np. raka szyjki 
macicy skutecznie pomagają cyto­
logiczne metody diagnostyczne. W 
Warszawie wykrywa się dzięki 
·nim ok. 40 proc. przypadków w 
bardzo wczesnej fazie, co daje pra­
wie 100 proc. wyleczeń. 

szczególnych narządów. \'V1adomo u chłopców po urodzeniu. z·abieg 
np„ że palenie ty•oniu prtyc.:yuia ten może przyczynić się do zmniej­
się do częstszego pojawt<rnu; się ra- szenia liczby przypadków raka te­
ka płuc i osk1·.e11, p1om1tmiowan1e go narządu u mężczyzn i raka 
jonizujące pobudza procesy wy- szyjki macicy u kobiet. Trudno 
wołujące rnka skóry, stany zapal- jednak zalecać stosowanie tego ro-
ne \ qwoby i dróg żółciowych dzaju metod profilaktycznych. 
przyczyniają się do powstawania · Osobom w ńleco starszym wieku 
raka wątroby. Przykładów tego ro- _ po 50-ce lekarze _ zwracaJ·a u-
dzaju można wymienić więcej. 
Ostatnio np. w wielu krajach eu- wagę na ostrożne opa.lanie się. ln-
ropejskicb zaobsei·wowano zmniej- ten.5ywne naświetlanie słoneczne 
szanie się liczby przypadków raka może być prz.vczyną raka skóry. 
żołądka przy wzroście liczby no- Z tych kilku przytoczonych 
wotworów płuc. Przyczyna tego przykładów wynika, iż walka z 
zjawiska nie jest znana. Nie ma chorobami nowotworowymi wyma-

ZACZYNAMY SIĘ STARZEC J ~•ie~u pomiędzy 35 a 70 rokiem j talny .atak. przeciw nowotworo1'.1, PRZYCZYNY WCIĄŻ NIEZNANE jak dotychczas skutecznych metod 
zycia. tym 01em01eJ medycyna dysponuJe profilaktycznych zapobiegających gać będzie większego zrozumienia 

Wciąż jeszcze należymy do spo- Wraz z postępującym procesem już .dziś nader. skutecznyl'.1i śr_ocl- Walkę z nowotworami utrudnia nowotworom. Znając jednak i świadomości <;połecznej z jednej 
łeczeństw młodych, o dużym od- starzenia się społeczeństwa trzeba kami. Zes?alame metod chir~rgicz- nieznajomość przyczyn ich powsta- „czynniki ryzyka" można wpływać strony, jak też większej uwagi i 
setku dzieci i młodzieży. Powoli się więc liczyć ze wzrostepi cho- n-l'.ch, rad10terapeutycznycb .1 che- wania. Według opinii Międzynaro- na poprawę sytuacji. Zalecone me- aktywności ze strony całej służby 
jednak zaczynamy się starzeć, o rób· nowotworowych w Polsce. Z m10terapeutycznycb. przynosi c?raz dowego Instytutu Badań nad Ra- tody zazwyczaj jednak nie znajdu-
czym świadczy wzrastająca liczba niebezpieczeństwa tego trzeba so- lepsze rezultaty, daJ~c coraz więk- kiem w Lyonie, 80 proc. nowotwo- ją zrozumienia i akceptacji spo- zdrowia. 
osób w wieku emerytalnym. Jest bie zdawać sprawę, by umieć mu szy odsetek w7leczen. rów powstaje pod wpływem czyn- łecznej. Równocześnie jednak konieczny 
to cecha społeczeństw żyjących na stawić czoła. Istota walki poleg_a na. bardzo oików zewnc;trznych. Charakter Jest tak chociażby z zaleceniami będzie szeroki rozwój podstawo-
wysokim poziomie cywilizacyj- wczesnym ~vy_krywa0:1u zmian c~o- tych czynników niE" jest jednak o- mówiącymi o rezygnacji z palenia wych bada11 naukowych nad no-
nym, będących w stanie zapewnić MEDYCYNA W OFEN!'!YWIE robowych 1 Jak naJsz,vbszym ich ~tatecimie znany. Wyróżnia się na-1 tytoniu. Nałóg ten raczej nie ma-1 wotwor~mi i rozwój lecznictwa 
ludziom długie życie. Choroby no- wylec.zenm. W_ ,tyc~ . prz:y:pa~l<a~h, tomiast pewne z nieb. które są leje, a odwrotnie, obserwuje się onkolog1cznego w Polsce, o czym 
wotworowe charakteryzują się Nie ma wprawdzie radykalnych ~ ktor:y:c~ mozliwosci takie 1stme- obarczane współodpowiedzialnośrią szerzenie go wśród młodzieży. In- mówi przyjęty program rządowy. 
tym, iż atakują głównie ludzi w metod, które by pozwoliły na fron- Ją, wyniki są coraz lepsze. j za powstawanie nowotworów po- ny przykład - usuwanie napletka DANUTA DRACHAL 

Ireneusz 
Kampinowski 

Przewijaczka JADWIGA RAKOWSKA zaliczana jest do najlepszych pracownic Wi­
dzewskiej Fabryki Nici im. H. Sawickiej „Ariadna". W ciągu 16 lat an.i ra.zu nie spóź­
niła się do pracy. Nienagannie wykonu.ie obowiązki, ma dobre wyniki jakościowe. W 
lipcu z grupą pracowników „Ariadny" wy,jedzie na kilkudniowy spływ Duna.icem. Udział 
w wycieczce traktuje jako wYróżnienie 1 na&Todę za dobr~ pracę. Niedawno wróciła lE 

W<'Za5ÓW, 

- l'V czerwcu byłam w domu FWP „Mor­
skie Oko" w Bierutowicaeh. Przez cały tur­
nus mieliśmy tylko dwa dni stolica. l\limo to 
jestem zadowolona. Kierownictwo domu 
urządzało wycieczki autokarowe I piesze. nie 
pozwala,ją.c się nudzić. l\lieszkalam z dziecmi 
w 3-osobowym, ładnie unądzon:vm pokoju z 
wygodami, z widokiem oa Snieżkę Dawniej 
wychowując dzieci, nie slaralam sie o wcza­
sy, choć koleżanki z przewijalni jeździły rok 
rocznie. Po pierwszym wyjeździe zasmako­
wałam we wczasa.cb. Na przyszły rak 7a 
mierzam wy jechać nad morze. 

Jadwiga Albrecht - pracownica maga?';) 1u 
nici kolorowych była w czerwcu z mężem 
i dziećmi w Polańczyku. w Bieszczadach 

- l\lieszkaliśmy •w komfortowym - mówi 
dopiero co oddanym do użytku. pięknym do­
mu wczasowym „Krosno - Polski Len". 
Dwuosobow1:, hotelowe pokoJe, wsz~lkie wy­
gody. Ooh~e \\>-yeywienie, kulturalna obsługa. 
Przyjemnie spi:dzilam te dwa tyl{ctdnle t na 
pewno w niedłuvm czal'ie znów odwiedzę 
Bieszczady. Na wczasy jeżdżę każdego roku 
Pozostałą część urlopu spędzę nad morzem; 
załatwiliśmy sobie mieszkanie u rybaka. 
Mirosław Rudkowski - &amodzielny refe. 

rent w dziale Glówneg0 Mechanika. 
- Jaiko przew?dniczącego Rady Robotni­

czej martwi mme przewidywana likwidacja 
naszego o.~rodka kempingowego w Dziwnów_ 
ku chętnie odwiedzanet(o orz~z na.szych pra_ 
cowników. Kie.dy i";;zcze przedsiębiorstwo 
nasze podlegało innemu zjednoczeniu olano­
wano budowę dużego ośrodka wczasowego 
nad morzem <lla czterech zakładów. Proj~kt 
nie doczekaJ się realizacji. Likwida.c.-Ja ośrod­
ka oll!lacza odebranie ponad 300 'Pl'acowni­
k.om możliwości wypoczynku nad mox-zem. 

Z czerwcowych wczasów w Dzhvnówku 
bardw zadowolona ieS<t Maria Suskiewicz -
nauczycielka przyza.kładoweg-0 przedszkola. 
Dawniej zawsze opiekowaia się cudzymi 
dziećmi na koloniach Tego roku na wczasy 
pojechała pierw. zy raz z wla.~nymi dziećm i. 
Miejsce je.st ladnc. mówi. wypoczynek był 
w'l-panialy, a uwagę mam jedną - pracow­
nicy za malo dbają o ośrod ek, traktują.c go 
nie jak swoją wta.mo8ć. 

Powodów do narzekań n-ie miał kon•wojent 
Roman Sieniuc, który z żoną i dzieckiem w 
czerwcu wypoczywa! w Krynicy , Zakład 
dzierżawi tam kilkupokojowa wilJę. Jej 
mieszkańcy jadają w domu wczasowym „Lo­
dzia<11ka". R. Sienluc chwali sobie pobyt 
w górach. który minął mu na wyciec~ach. 
Podczas 10-letniej pracy w „Ariadnie" byly 
to jego piąte wcza.sy. 

Irena Gc:sikowska - przewodnicząca Ra­
dy Zakladowej: Oo podziału wśród przeszło 
2-tyslęcznej załogi „Ariadny" przypada w 
ciągu roku ponad 800 skierowań wczaso­
wych. Doliczając do tego wczasy saoatOł'y,jne 
i ambulatoryjne. dysponujemy ponad tysią­
cem skierowań. Z tego na wczasy FWP 
przypada niewielki odsetek. W br. otrzyma­
liśmy zaledwie 130 skierowań. Część ludzi 
otrzymuje skiel'owania z zakładu pracy 
małżonka, podwYższają-0 w ten sposób licz­
bę pracowników korzystających z wczasów. 

Coraz liczniejsze są prvwatne wyjazdy. 
Te wymykają się jednak spod Mszej st<i­
tystykL Około 30 proc. załogi nie korzysta w 
ogóle z wczasów Są to w więkswści chłopo_ 
robotnicy, którzy urlopy przeznaczają na 
pracę w e;ospoda.rstwle. 

- W sezonie letnim - sumuje t>T'Zewodni­
cza.ca Rady Zakładowej - zapotrzebowanie 

na wczasy znacznie przewyższa nasze możli­
wości. Zakład jest stary i ka,żdego toku w le. 
cie prowadzi się remont któregoś z wydzia­
łów. W tym miesiącu z powodu remontu ko­
tłów sta,je farbiarnia. I nawijalnia. Blisko ty­
siąc osób otrzynmJe urlopy. Tymczasem ra­
da zakładowa ma na lipiec zaledwie 200 skie­
rowań. 

W ten sposób dochodzimy do soona spra­
wy. Nie tak dawno z.dairzyło mi się usl.vszeć 
wypow iedź przedstawicielki związku zawoclo­
wego włókniarzy. która sitwier<lziła. że prze­
my.;;! lekki dysponuje iuż wystarczając.ą ilo­
ści.ą m iejsc wczasowych i że najważnie.i­
.·zyin ob~ie problemem jest .i a koś ć wy­
poczyn!rn. Nie w iem skąd związek zawoclo­
wy ma te pocies.zające <lane. Być może jeślJi 
ogólną ilość miejsc. którą dysponują 7„alda­
dy pracy i FWP ro:r,tożv się na poszczególne 
miesiące - potrreby są zasipokojone. ale 
więks7.0ść ludzi chce wypoczywać la·tem. a 
lato trwa tylko brzy miesiące. I nie ty'lko sa­
mi ludz;ie chcą w tym czasie wypoczywać. 
Niejednokrotnie. a wskazu.ie nn t-o również 
przY'klad „Ariadny". do korzystania z urlopu 
latem zmusza harmonogram przedsiębior-
• twa. 

Nie kwes.tionuję potrzeby podnzy.;zenia ja­
kości wypoczynku. ale wiem. że apet.yl ro~­
nie w miarę iedzenta. To so.rrH> dotyczy 
wczasów. Wiele o-'<ńb będzie w t.ym roku no­
wtcjuszami na wczasach. A kiedy ju2 za&ma. 
kują w zorganizowanym wypoczyniku będ , być 
może. chcialy kawee;o roktJ spęd:>:ać urlo!) w 
górach lub nad morzem. zwiększając liczbę 
petentow rad zakładowych. 

Aktualnie buduje się w kraju s.p-0ro zakła­
dowych ośrodków wczasowych, Ni~które za­
planowano z dużym rozmachem Będą prze­
stronne i wygodne. Jest zatem nadzieja. że 
zakładowa baza wczasowa z każdym rokiem 
stawać .się będzie bogatsza. Ale in.westor.zy 
borykają się z lic:imym1 kłopotami. Prace bu. 
dowlane przeciągają się ponaó miarę. W tej 
sytuacji należy chyba PQ<Stulować jedno -
~yma1nie prayispieszać budowy. 
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Zapomnieli o kodeksie pracy 
Kto może wyrywa się z miasta. tylko grzywną, ale często odebra­

niem prawa do samodzielnego pro­
wadzenia placówki. 

Żeby tylko blisko wody. Taki Su­
lejów np. jest wprost oblężony, 
Ale co przyjdzie ludziom ze słońca 
i wody, jak będą głodni? 

Gospodarze województwa robią 
co mogą, żeby zapewnić sezono­
wym kioskom dostawy żywności 
No i żeby sprawnie działały, nie­
liczne zresztą na tym terenie, pla­
cówki żywienia zbibrowego. 

W przypadku ajentki z Sulejo­
wa, inspektor pracy nie dopatrzył 
się jednak , że naruszyła przepisy 
prawa pracy z chęci zysku. To dy­
rekcja WSS w Piotrkowie (inne 
-zresztą postępują podobnie}, nie 
dopelnila swojego obowiązku, naj­
pierw odpowiedniego pouczenia, A 
potem dokładnego sprawdzenia. 
czy ajentka. z którą zawarto umo­
wę, przestrzega przepisów prawa 

Ukłon biurokracji Lato ludzi 
dojrzałych 

Jedną z nich je.st zakład ga­
stronomiczny „Polanka", należący 
do WSS w Piotrkowie Tryb., a 
oddany w ajencje. Z pewnością 
ajentka posiada kwalifikacje, upo­
ważniające ją do prowadzenia re­
stam:acji. A więc na Pewno zna 
się na żywieniu zbiorowym, orga­
niz.acji pracy, kosztach i zyskach. 

Nie z miłości do turystów podję­
ła się tego całego kramu. Chce po 
prostu zarobić. I o to nikt nie ma 
do niej pretensji. Taki zakład 
czynny w sezonie letnim od godz. 
8 do 22, wymaga sporo rąk do pra­
cy. Ajentka zatrudnia, nie licząc 
siebie i syna, sześć osób. Jest to 
więc normalny, aczkolwiek nie­
wielki zakład produkcyjny, (cho­
ciaż prowadząca go osoba nie po­
siada osobowości prawnej), w któ­
rym pracownicy podlegają przepi­
som, jakie wynikają z kodeksu 
pracy. 

Ale ajentki, nikt ahyiba w WSS 
w Piotrkowie Tryb. nie uprzedził 
i nie poinformował o jej obowiąz­
kach, jako pracodawcy. Spra~y 
pracownicze potraktowała wiec 
bardzo prywatnie. 

Nic zatem dziwnego, i!e kiedy 
in~pektor pracy Lódzkiego Odd:da­
łu Związku Zawodowego Prac. 
Handlu i Spółdzielczości wizytował 
„Polankę'', zastał układy, nie ma­
jące nic wspólnego z przestrzega­
niem przepisów kodeksu pracy. 

Ajentka nie zawarła umów ;i:11 

swoimi pracownikami. Nie prowa­
dzi list płac, dokumentujących pra­
cownicze zarobki. Dwoje z nich, 
choć pracowało 7 tygodni, wypłaty 
jeszcze nie otrzymało. A przecież 
każdemu „pracownikowi -przysłu­
guje wynagrodzenie za pracę, od­
powiednie do jej rodzaju, ilośd i 
jakości". (Art. 13). Nie było rów­
nież harmonogramu czasu pracy, 
który pokazywałby planowane i 
faktycznie wykonywane prace 
przez poszczególnych pracowników. 
zatrudnionvch również w niedzielP. 
i święta. a nie otrzymuj"cych w 
zamian wolnych dni. 

Inne niebagate1ne wykroczenie. 
to przyjęcie do pracy ludzi, bf'Z 
przedłożenia przez nich. wstępnych 
wvników badań lekarskich i epi­
demiologicznych. Nie zostali oni 
również przeszkoleni w zakresie 
bhD. A przecież obsługują 11r1.1-
dzenia i maszyny elektrvczne. 
zainstalowane w restauracyjnej 
kuchni. 

Przypadek · „Polanki" nle jest 
odosobniony. In pektorzy pracy, 
wizytujący ajencyjne zakłady l(&.­
stronomiczne dość często spotyka­
j" i:ię z rażącymi naruszeniami 
przepisów kodeksu pracy. Niektó­
rny ajenci, traktują zatrudnion'.rch 
u 1iebie ludzi, jakby to były 
dawne przedwojenne czasy, a więc 
w sposób dość bezwzględny i hru­
talny. Na co liczą? Chyba nie na 
s-zybkie dorobienie się kO&ZJtem in­
nych. Za tego rodzaju wykrocze­
nia są przecież surowo ka.rnni. Nie 

pracy i BHP. 

Boje 
naboje o ... 

G.B. 

.Już w maju. czytelnicy sk.ar­
żyli si ę, że mają kłopoty z na­
byciem naboi do automatycz­
nych syfonów. O czym natych­
miast po.bnformo·waliśmy miej­
skie wł.adze handlowe. Wkrótce 
stkiemu winne są „ok<esY &zezy 
przyszła odpowiedź, że wszy­
towe, kiedy to temperatura o­
t.oczet1ia jest wysoka". 

W lipcu przyszły prawdziwe 
upały. Ludzie naw~t nie próbu­
ją o uabojach i napojach roz­
mawiać. To temat be:z.nadziejny. 

A tymcz.a.sem w wielu na-
szych kuchniach stoją sobie nie 
użytecznie, kolorowe i wesolut­
kie sy:toniki. Przeważnie pro­
dukcji Myszkowskie.i Fabryki 
Na.czyń Emaliowanych, która 
wcale aliezgorSiZY majątek na 
nich zrobila. Chociaż ostatnio, 
produkuje racze.i na ma.gazyn, 
Bo też atrapy klientów nie in­
teresują. A przecie·i te syfoniki 
:wstaly wymyślooe właśnie po 
to. żeby w „okresach szczyt-0-
wych" uniknąć kłopotów z na­
pojMni w butelkach. No tak, 
ale fabryka jest od dużych 
spraw, czyli od w:odukcji. Na­
bijan,ie zostawiła µ,bogim krew­
nym - prz.emysl(}wi terenowe­
mu i spóld.zielc-zości. A ten wi­
dać też nie myśli zawracać so­
bie tym głowy. 

Podobno fachowcy wyliczyli, 
że jest już w naszym ktraju 3,5 
miliona syfQilÓW. A nabojów 
napełnia się w eląll'U roku 6() 
milionów . sztuk. Dmgie tyle 
sprowadza z Czechosłowacji i 
Węgier. Teraz rorumiemy. dla­
czego w sklepach wiszą tabl i­
czki - ,,JIIJlboi brak". 
Wydział Handlu Urzędu m. 

Ludzie złościli się, bo s.klep obsługiwały tylko dwie ekspe­
dientki. Trzecillj zamiast pracowaii, biegała od urzędu do urzę­
du. Trudno jej_ się dziwić. Chciała za wnelką cenę uratować 
swoją pensję. Komo11nik przysłał do przedsiębiorstwa nakaz, 
śclągaj;\CY należność, którą ona ba.rdzo dawno dłużnikowi spła­
ciła. Próżny był jej trud udawadnia.nia swoich racji. Bo też nie 
ma takiej siły, żeby zatrzymać ma.chinę biurokratyczną, pusz­
czoną w ruch, z powodu bałaganu organizacyjnego i niechluj­
stwa pracowników Zakładu Energ-etyczneg-o. 

Co kilka tygodni zmuszeni je-1 wając energii elektrycznej za 618 
steśmy, opisywać udręki ludzi, zł. Za to jego rachunki spadły na­
których Zakład Energetyczny upa- gle do 17 zt. Zakład Energetyczny 
trzył na swoje ofiary. O, potrafi przeszedł nad tym do porządku. 
on życie zatruć. Gdy tylko staje- Bo to nie jego sprawa, że ktoś ko­
my w obronie naszych czytelni- muś kradnie prąd. 
ków, natychmiast dyrekcja wyiaś- Gdy po roku nieobecności, Czy-:­
nia - „a, czy redakcja wie, ' że telniczka wróciła do domu, niP­
łodzianie są nam winni milion zło- miała prądu i licznika. Żeby mieć 
tych?" Może i są. Ale to jeszcze światło musiała szybko za nieuc:z­
nie powód, żeby nękac akurat ciwość sąsiedzką zapłacić. Było to 
tych, którzy wobec Zakładu Ener- w roku 1973. 
getycznego są w porządku. O tym przykrym incydencie. 

Ta sprawa dotyczy 1972 r., kie- przy.pomniał jej półtora roku póź­
dy to, młoda kobieta, zamknęła niej komornik. Przyszedł do miesz­
swoje mieszkanie i na rok wyje- kania . zająć szafę. Zwolniła się z 
chała z Łodzi. Teraz żałuje, że pracy i pobiegła do Zakładu Ener­
nie powiadomiła o tym fakcie Za- "getycznego. Sprawdzono, że fakty­
kla<l Energetyczny. Ale sik:ąd mo- cznie, dług uregulowała. Obier.ano 
gła wiedzieć, że tak powinna by- więc wysłać pismo do komornika 
ła zrobić? Podczas jej nieobecna~- o zaniechanie sprawy. Był wi-ze­
ci, jeden z sąsiadów podłączył się sień 1974 r. A w lipcu 1975 r. 
do jej licznika na korytarzu, zuży- otrzymała od komornika Sądu Po­

. wiatowego dla m. Łodzi Rewir 

G1Ilzie się uczyć 
języków 

XIV przy ul. Struga 45 powiado­
mienie, że zajęto jej z poborów -
816 zł za nie zapłacony rachunek, 
plus 8 proc. za odsetki, plus 190 zł 
tytułem kosztów. 

I znów musiała się zwalniać z 
pracy i biegać od Zakładu Energe­
tycznego, do komornik.a I tak kil-

„Czyte!JiiCZke", ~a prOSi o „po- ka razy w ciągu dnia. Urzędnik 
danie ws:z;ystktch mOIŻliwych pla.có- wypisał jej odręcznie na skra\~11 
wek; ew których uczą jęl:ylkó<\v ob- papieru (stempel firmowy jednak 
eych) I isto 1v n ie I w m1ar11 był}, że wszystkie należności ma 
możności dość So.eybk<>'' a n.ie p.odaJe dawno uregulowane. Ale komor­aui na11Wiska a.n.; alLrnsu, u,prujtnie 
infomn.ujemy, te należy się :riglosl~ nika interesują tylko pis..>na, na 
do Ośrodka D~onalema Ka.<lr w blankietach urzędowych. Pobiegł:i 
:-JOT, pl. K<>muny Pa'l'ysk•feJ 5. tel. więc jeszcze raz. Tym razem rad· 
359-78 lub do Klubu l\liedzynar-OldD- 1 ca praw11y Zakładu Energetyczne-
weJ Plrasy i Ksią.ii.ki, NaTUto<wtcza 'j go Wypisał oficjalnie wszystko 
s. tel. 3ł7:ł9. (jiu bardzo dokładnie, że nikt nie rości 

Śladem naszych attykulów 
" ' artykule pt. .,Gastronomia I „ ~Vydział Handl~ i Usług wyraża 

znó;v zapomniała" (1 i ci.erwca br.) zan1epo~ojenle 1?0'1'.1omem usfog ga­
pisali śmy 0 tym że w łódzkich s~rouom1cznych sw1adczonych .przez 

. . • , . . niektóre zakłady gastronomiczne. 
barach sz.yblne.i ob~ług1 zapomma- Złe zaopatrzenie placówek gastrono­
no o damach typowo sezonowych micznych w dostępne warzywa 
t.i. z.sladtym mielcu z ziemniakami, świadczy co najmniej o niezrozu­
chlodl).iku litewskim, sałatkach, z\.b mieniu pr:tez pracowników poszcze­
,µach owocO\VJCh„. Natomias.t w ltólntllft ·ognhv 'i>tzells.ięutotstw';\. za­
ilpalne dni proponuje się konsu- ·~ ~c..JonalMi;o żywiie~ia„,. Niedo-

t . , .. : . · · ~ l bo ., c1ągmęc1j w zaopatrzeniu spowodo-
~-e,n. o:n ~tz~,\azni~ s, 1a <:.1JCZ?-- wały ostrą krytykę i niepochlebni! 
Ka, b1g-05 1 zaleWaJkę. Olrzym.all- ocenę zamieszczoną w artykule na 
śmy na ten temat dwa wyjaSllie- lamach ,,D:dennika" nr 13S z dnia 
nia - jedno od LPPG. drui!ie zaś 17 czerwca br. Wyjaśnienia udziNo­
z Urzedu Miasta Lodzi. z Wyd'l.ia- ne p_rzez Oddział u ŁPPG pismem 
łu Handlu i UsłU"'. z d1!1a ?8 czerwca br. s21 sub1ektn_".· 

Lodzi zapew.nia C?'.ytelników. że 
oo może w ~j sprawie, to ro­
bi. A więc tocmno OO-je o 
z;więk.szeni:e doBtaw .z importu. 
Do 10 punktów, gdzie uzbraja 
sill naboje, niebawem do.idzie 
jeszcze 7. Do ich zorganizowa­
nia zo.sfaly mbowlązane spól­
dziel:nie - „Swiatowid" i .,Spój 
nia". Myśli się (dopiero!). aże­
by również i miej~cowy prze­
mysł terenowy, zajął się pro­
dukcją naboi. 

Póki co, napijmy się herbat­
ki. To najpewniejszy napój. 

"' ne 1 me rokują poprawy sytuac.11. 

I G .,, k . · Szczególna wymowę ma fakt, że już 
LPP in.ormuje la oniczme. ze H kwietnia br. pismem ~kierowa· 

„dla zabezpieczenia sprawnej ob- n;ym do przewodniczącego Łódzkiej 
sługi konsumentów w zaluesie Komis.ii Branżowej Przemysłu Ga-

GIZ. l sprzedaży s~onowych wyrobów stronomicznego i Garmażeryjnego 
kulL'larnych prze:prmvadziliśmy w wydział przyuomnial o obowiazku 

----------------- dniu 19 czerwca br. naradę z pełnego wykorzystywania sezonowo · · la > 'b d k · dostępnych surowców. Komunikując pPzedst.aw1c1e mi s1 uz pro U CYJ- o powyższym wydział prosi obywa-
no-handlowych, na której omówio- tela dyrektora 0 osobiste zaintereso-

Jak. odróżnić trujące od jadalnych 1 

no stwierdzone nieprawidłowości. wanie się Hprawa. udzielenie wy­
Ponadto przeprowadzono szereg lu- czerpującyclt wyjaśnień zaintereso­
stracji w podległych zakładach. ce- wanvm i radykalnr. przeciw~ziałanie 
Iem sprawdzeni.a czy przekazane nowstaniu 11ieprawi<łłowości w za-
uwagi są respektowane prze'Z pra- opatrzeniu zakładów". 

do meJ żadnych pretensji finanso­
wych. Zresztą, w tej sprawie, wy­
słane zostało w listopadzie 1974 r. 
do tegoż właśnie komornika, pismo 
anulujące sprawę z dnia 19 stycz­
nia 1973 r. Sygn. akt. N Cl 89_8'72. 

Jednak komornik, odpowiedzial 
kobiecie, że już nic nie da się zro­
bić. Pobory muszą być zajęle. Po 
jakimś czasie, niech ona do niego 
się zgłosi, to jej odda 618 zł. Ale 
za prędko niecp nie przychodzi. 
Bo ta cala procedura trochę po­
trwa. Za koszty i odsetki musi 
zapłacić. Jak chce te pieniądze 
odzyskać, niech się procesuje z 
Zakładem Energetycznym. 

I tu młod11 kobieta się załamała. 
W głos sic: rozpłakała. - „Rozbe­
czane baby to ja często widzę" -
powiedział j~j na pożegnanie ko­
mornik i szybko wyprosił z poko­
ju, grożąc, że jeśli natychmiast 
nie zostawi go w spokoju, zawoła 
milicję. 

I tak to bałagan. biurokratyzm, 
formalizm i niewvrozumialość w 
jednej parze chodzą. 

G. BARGIELOWA 

Na ten temat z naszyml Czytel­
nikami 

t 1 z a 

w ~od!Z 10-11.30 

PRZEZ STU 337-&7 

rozmawiać b.,Czie 

lekarz ęer<>ntolog 

dGC. ~ ha.b. 

Kinia Wiśniewska-Roszkowska 

auuirl' a ksiażek: .,Medycy na w 
\\'alce ze staroścl ą". ,.Druga i 
trzecia m!o<lość kobiety" oraz 
.. Starv czto\viek w r.o.dzinłe 11 

• Profilaktyka przeciwm:atdży. 
cowa 

• Walka z otylośda 
niem s'.e · 

I ~tal'Ze-

• Rola e;JOdówek 

• Oie•a wyszczuplaja,ca 

• Jak wypocz~n ać. 

_,,111 odpowiada 
PLACA TYLKO ZA PRACĘ 

B. ~ .. : Zeby dostać się do lekarza specjalisty, muszę się 
zwalmac z pracy, gdyż przyjmuje on tylko w godzina.eh przed· 
południowych. W kadrach mnie uprzedzili. te za ten czas zwol­
nienia, nie otrzymam wynagrodzenia.. 

RED.: Wyn.agrodzer!Jie otrzYtnu1e 8.ię z.a taktyczal.ie wykony;ęa­
ną pra~ę. Zakład ~e ma więc podstaw do wypłacania wyna­
gr~zenia za czas WIZY'ty u lekairz.a. Chyba, że pani te ruieobec­
nosc. odo1·acowała w innym. dogodnym dla zaktadu. terminie. 
Bądz były to badania lekarskie - .\V'Mępne, okresowe. kontrol­
ne, soecjalistyczne. prze.prowa<lza:ne w ramach przepisów php 
(aiit. 216 kodeksu pracy). 

($!) 

ROK P.RACY 

J. P.; i:acu#ę w. za.kładzie 9 m.ieslęcY. Zwróciłam się z: proś­
bą o udzteleme m1 bezpłatnego urlopu na wychowanie dziec­
ka. Urlop otrzymałam. ale okolicznościowy, Cz:r słusznie? 

RED: Stanowisko zak1adu jesi słusme, albowiem nie spelni­
la paru warunków. o których mówi uchwała nr 13 Rady Mi­
.nlst>rów z dnia 14 styaznia 1972 r. w sprawie bezpłatnych urlo­
pów .dla matek pr.acujących. apieku}ącyc11 się małymi dziećmi. 
(!Yfomtor .P.ol~l>!i nr 5 po-z. 26). , 

„ 6t6i' w' myśl ,tej uch>waly „praoown1ica, która .ie&t zatrudn.io­
na w zaktadzle, co I'!.aimn'iej 12 miesięcy, może wystąpić o 
udzielenie jej p0 zakończeniu ur'lopu macierzvńsk.ies;(Q, nie­
przerwanego urlouu bezpłatnego w wymiarze do 3 lat w celu 
1;1Jl10Żl ·iwien<i.a je_i so~a1wowania opiek.i nad dzieckiem, ~ajdlużej 
Jedn.sJk do ukonczerna Ol"Zez nie 4 1ait żvcia. (g) 

NA ETACIE NlE MOŻNA 

K. B._: .l\~am 55 lat i 30 lat pracy. Chętnie slrorzystalabym 
z. wczesmeJszej l'merytury. Ale kiedy dowiedziałam się, ie 
m~ będę mogla sobie do ni.ej dorobić, zrezYgnowałam. l'omi.ia.m 
juz dodatkowy zarobek, ktory dla emerytów. nie jest bez: zna­
czenia. Lecz b-Oję się, tak z:upełnic nie pracować. 

RED.: Celem ro.z.po.rządzenia Rady M~nistr&w z 7 marca 

Sezon urlopów l . urlo.powyeh człowieka. W ;;:wiązku z tym grz"- cownik&\v. Nadmieniamy, że w 
er.zy ,o r~n_ p~zed ~~m1. Przed na- by są potraw'!, ciężkostrawną i dosfa.wcą artykułów mleczarskich 

b b · I J dniu 23 czerwca br. omówiono z 
Dwa wyja~nicnia w jednej s·pra­

wie. a jakże ró:żme w swej wymo­
wie. LPPG poz.a zorganizowaniem 
narady i przeprowadzeniem lu­
stracji nie obiecuje kOTikretnie czy 
i kiedy nastąpi popra~va. Nato­
miast Wydział Handlu zobowiązu­
je dyrektoca LPPG do e11ergiczne­
go zajęcia się kwestią sezono­
wych dań w łódzkiej gastr-anomii. 
Bo czas ku temu najwyżs.zy, jako 
że m:imy już pełnię lata, o któ­
rym. iastrOJ1-0mLa zapomniała. 

1975. r. w sprawie wcześllliejszego pr:zechodzenda na emeryturę. 
cn.zam:nik . Ust.aw nr 9, poz. .. 53) był<>, aby ludzie schorowani, 
zmęc:zeru zyciem. wycr.erpam pracą zawodową, mogli wcześniej 
prze.iść na emeryturę. Toteż zwoh1ienie na ponowne PO<lięcie 
zatrudn.ienia mijałoby się z intencjaimi ustawoda1wcy. DlateJ:!o 
p.ozo.'1t.aJe w mocy paragraf 6 rozpor;iądzenia. mówiący, że µra­
wo do emerytury illie p,rz~·sluguje w ra2lie pom.ownego podjecia 
zatrudnienia niezależrui.e od wysokości za.robków. jakie bYłyby 
os1ąg.a111e z tytułu tego zatrudnieaiia. Ch>od:zj tu o zatrudruen.ie, 
2l\vią=e z podpisaniem umowy o pracę. To znaczy, że te 
osoby, które korzystają z wc:i:eilniejs.zej emer ytury, w żadnym 
prz.ypadlku nie mogą podjąć ~ię pracy etatowej. Ale przecież 
ustawodawca nie stawia przeszkód. że nie można w ogóle pr.a­
oowac. Otóż moiina podjąć pracę nie tylko w formie umów ale 
w fo,rmie z.lecei1 ajencyjnych, umów o d.'Zielo. bądż też w go­
spochi·stwie rolnym. 

m1. rown1ez nit;PnkoJ czy a._by zna.- długo zalegają w żołądku, wywo- _ O:;:ręgową Spółdzielnią Mleczar­
~ez1ony .!'rJlyb Jest tym, kto~y !'1": łując uczucie .sytości. I chyba stąd ską niedociągnięcia, które wynika­
zna s~ozyc .bez obawy o zyc1e ~ I wziął się dotychczasowy pogląd na ją ze współpracy". Kopię tego wy­
zdrow1e. D~Je temu wyr~!'. pani ich wysoką wartośc odżywczą. To- jaśnieni a skierowano również do 
A. 1\1. - p1szl\(I w awym hsc1ę: też potrawy z grzybów nie są Urzędu Miasta Lodzi, Wydziału 

,.Proszę o poinformowanie, ezy wskaza~e dlll: dzieci'. osób w' star- Handlu i Uslug. 
istnieje sposób wykrywania wśród sz!m. wieku 1 z upo~le~zonym tr~- Z tegoż wyd21ah1 otrz:ym.ali&my 
grzybów, tych które posiadają wiemem. Wszyscy mm mogą Je do naszej wiadomosci odpis pisma 
własności trujące. Może istnieje apoży'IVać ~dyż istotnie posiadają skierowanego na ręce dyrektora 
jakiś odczynnik, po zastosowaniu wartosci smakowe i a.romatyzu!a- / t,PPG - mgr J. Romanowskiego, 
którego dałoby się od razu OO.róż- ce. (h) w którym czyt.a.my; (j, k.r.) 

Będzie więc Pal!1i mogl:a pr.aoować np. w sez,onie le,tmfun. w 
-z.akladowym ośrod.1'u wDZaoowym. I w ten sposób <lor.o.bić sob.ie 
do emerytury i jednocześnie być użytec?.ną. (g} 

nic jedne od drugich. Amatorów 

~~~~b~i~ttw~~~r';,dtTęcz~~~~c~:: ~ -~/,~$;,~:~:'.. / 
sza byłaby wielka. Jak wiadomo 
grzyby posiadają duż" ilość białka 
tak bardzo posiukiawne110 w na­
szym jadłospisie i ·~ przy tyn1 
„.tak i;maczne." 

Niestety musimy rozczarowae 
panią M. Nikomu nie udało &ię do­
tąd wynaleźć środków chemicz­
nych ~łużących do bezbłędnego od­
różnienia irzybów jadalnych od 
trujących. Grzyby trzeba po pro­
stu znać. Co zatem radzi począt­
kuJącym zblen1.czom Poradnia 
Grzyboznawcza działająca przy 
Stacji Sanitarno-Epidemiologicznej 
m. Łodzi, (która udziela zawsze 
bezpłatnych informacji dotyczą­
cych rozpoznawania gatunków 
grzybów, sposobu zbiernnia ich i 
wartości użytkowych). Otóż przed 
grzybobraniem zaleca zajrzeć do 
atl.asu oraz odwiedzać od cza.su 
do czasu wystawy świeżych grzy­
bów i atrap organizowanych przez 
Stacje San.-Epid. A pqtem twardo 
trzymać się zasady niezbie.ra111ia 
tyĆh grzybów, co do których nie 
ma pewności czy istotnie iltanowil\ 
okazy jadalne. 

A teraz druga poruszona przez 
naszą czytelniczkę kwestia. War­
tości odżywczych 11rzybów. Jak 
stwierdza Dział Jłigieny Żywienia 
Stacji San.-E;;id„ dotychczasowe 
przek1Jnanie, że gnyby bą bog11-
tym źródłem białka uległo obecnie 
zmianie pod wpływem wyników 
najnowszych badań nad ich skła­
dem chemicznym. Badania te wy­
kazały bowiem, iż jedynie pewna 
częś6 b!al:1k zawartych w grzybach 
jest przyswajalna przez organizm 

G 
dyby kultur~ dnia oodzierunego 
miera:yć kJUlturą n.a.dsyŁru!yc.l! do 
redakcjd listów, mo:ima by po­
wiedzieć, i.e u naszych Cz.ytelall­
ków W!Zlros'ł.a ona ogromnie. Jesz­

cze bowiem dwa. trzy l,a,t.a temu ni e 
bra:lt było w redakcyjnej poczcie anani­
mów pełnych inwek·tyw i obraźliwych 
ep1tetów. 

Jia również byl.aim adresatką tego ty­
pu elu.ltubracji, gdy tylko mmieliLam sie 
wy1iallić pogląd dotykający problemów u­
święconych nie najlepszą najcz.ęściej tra­
dycją lub podsuwać. lronleczność nieco 
lirunych, :niż to było w zwvczaju. roowią­
za.ń sporów i konJ'LiMów ;ątrzącYch p-0-

azczegóLne grupy polec:z.ne. 
Z zadowoleniem mmiz.ę stwierdzić. ro­

bią,.: waik.acyjny remanent reda.kcyjne.1 
!tJOCesponde.ncji, że teg1o typu przypadki 
:lld.arza,ją &lę oboon.ie coraz rzadziej, zaś 
przekazywaine nam. prr.ez Czytelników 
i<k:!łrgii i uwagi opie11a<.ią się na o.p;ól o 
rzec:rową 4l>!'gumenta.cję i w mtairę moż­
Lilwooci poszczególnych nada.wców. o bar­
dlliej obie~tywma i przemyśla'11a ocenę. 

Nie z,n.ac:zy to ie<l!nak, że nie zdarzają 
S"ię dziś tak.że wYJ)OWiedzi l~rytycwe i 
gonk.ie. wyolbrzymiające trudności i do­
pra'\1,-J.rune osobistą . ,poezją". Że wszystko. 
oo piszemy, trafia już w,'!Zy&tkim i cał­
kowic:ie do prizekon.a;n'ia.. Oto np. list p. 
Adeli W., k~ór.a .na:wiązując do mojego 

ł DZIENNIK POPULAllNY _. lil (!lHł 

art;-kulu o woLnych 80boba.ch, ~Jernia.u­
je z nim z puruktu widzenia za.praoowa-

111.ej i udrę--...zone.i nie najlep&Zą órgan.iil.a­
cją usług kobiety. 

- „Szanowna PlalnJi Reda.!Wor - pisze 
p. Adela W. - Pan.i artykuł 111.as wszy-
tkic:h ogromnie ztlenel"\,·ował. Chodzi 

koil1kreLni.e o wo1ne soOOty, kitórych się 
już od ponied7Jbałku boimy, i które staly 

Skllepy w.a.rzy:w.ne, „Delikffiesy" były 
z,amk.n.ięte. Jeden sltlep spożywczy .na 50 
tys. m.ieS2lk.ańców, stragany warzywnlcze 
n iecz.yinne. Wiięc oo nam z tYcll wo1nrch 
s:obót poo:ostaje w sytuacji, j(dy nie po­
trafi się sprawnie zorganizować tak po­
trzeblnych w ten dzień usług w mieście 
i w miejscowościach wypoczy.nkowych. 
Wo.line .oob-Oty mogłyby być dobrodziej-

Krystyna Wyrzykowska 

JESZCZE RAZ 
O WOLNEJ SOBOCIE 

się dla kobiet dodatkowym obciążeniem 
i katastrofą rodzilnną. Korzysta z nich 
naprawdę tylko młodzież, którą sprawy 
aprowizacyjne w ogóle nie obchodzą. 
Mó.rej nLe t1rzymają żadne więzy, i l{ltó­
ra i bez tej wolin.ej soboty i tak rob!i. oo 
chj!e. My, kobiety, wny i matki ze stra­
chem oczekujemy w-o1nego od pracy 7'8.­
wodowej dnia. bo o:m.acza o.n dla nas 
udrękę podwójnie wYd.łużających s.ię ko­
lejek d.o sklepów już w piątek. a dl.a 
tych, które nie mają lodówek. marn01wa­
~1 ie calego sobolnie;:o przedpoludnńa w 
tloku i ści>ku w nlelioznie dyżurujących 
wów<:za.s placówkach handlowych. Ostat­
niej. czerwcowej "-'Oboty sytuacja n.a o­
siedlach była o>kro.pna. Kobiety mus1ały 
jeźd.mć :z; &iaitkami do ce1111tiru.m mia.sta. 

sbwem fila lu~ pracy. jak P.ani pisze. 
ale nie takie jak dotąd" . 
Widać n.ie dość uważnie przcczytaŁa p. 

Adela mój artylml omaiwiający sposoby 
spędzemi<a wo!Jl1.ego od pracy czasu. oraz 
wy&tępujące na tym tle niedostatk!i w 
organizow.aniu ro:?:ryWk.i czy wypoczyn­
ku. Zgodziłaby &ię bowiem chyba. że da­
leką w tym zakresie od doskonałości sy· 
f.u.ację pogłębia iesooze nieumiejętno~ć 
ra cj1J1nalnego orgaJniwwania sobie wolne­
go od pracy w.wodowej dnia. ubóstwo 
form pr.zyje,mnego !<pędzania CU'lSU 
i niechęć do podejmowania jakiegokol­
wiek wysHku ze strony wielu ootencjal· 
nyc-11 orga.nizarorów tei tak J)()IŻytecwej, 
w:vooczyJ1korwej akcji. 
Przechodząc jednak do merLtum cyto-

wameg-0 wyżej listu, nie mar.n umiaru 
przekooywać p.aini A. W., że wszystlk.o 
już gra i że w organizacji hal1dlu w 
wo1ne soboty nie poz.ostało już nie do 
zrobienia. Je; uwagi pokrywają się z.r e­
sztą z odczuciami innych kobiet, c1oma­
gających się przedlużeil.ia godzh1 pracy 
sklepów w zamian za rekompensatę w 
po;;r.aci innych wolnych dni dla praoow­
i!li!ków ham.dlu. Dni udzielanych sukce­
syWnie i kolej1no poszcze.11ó1nym zespo­
łom usługoWYm. a nie olbrzymie.i więk­
szości n.a raz. iak to miało miejsce w 
niedawny poniedziałek. kiedy to otwarte 
sklepy można byto w niektórych rejo­
nach miasta POliczyć na pale.ach. 
Zdawać musimv sobie sprawe z wszel­

kich zwi ązanych z tym trudności. aJe 
również i z tego. że wlaśnie w Lodzi, 
mieście o największym udziale trzy­
zmianowej pracy kobiet, sprawna orga­
nizacja usług. h;mdlowych i e:a•rmażerYj­
nych jest sµrawa bodajże obecnie naj­
ważniejszą w kompleksie spraw warun­
kujących prawdziwy relaks i wypoczy­
nek. Nie tylko \\' wolne soboty, ale w 
te dni zwłaszcza i szczei;(ólnie. N·ależy 
też oczekiwać. że wtaśn.ie handel wyciąg­
n ie z dotychczasow-ych doświadczeń wła­
ściwe wnioski. 

Nas.z.a Czvtelniczika ma rację, że wiP,­
cej wollllego od udążUwych zajęć domo­
wych czasu dla naszvch żon i matek, 
m niej wystawan ia w kolejkach. to za­
razem wieksze s1znse dla i.nitegrac.ii ro­
dzi·nnej. koleżeńskie j i sąsiedzkiej. wię · 
cej możliwości ore;aniZO\vania sobie 
ws·póln,vmi sitami kulturalnego i ati.i k­
cyjnego wypoczynku i rozwijania wspól­
nych za.intere.sowań. t '" tym \\'łaśn ie 
k()!IJ tekście J'.)O'Wracam do tej spr~.nvy raz 
jencze. 
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Gwałtownie. wzrasta zagrożenie • pozarowe 

• Teofilów C otrzyma bar szybkiej ob- D . , 
ZIS 

Wszys_tkich obowiązuje troska 
o ochronę mieniu przed ogniem 

sługi „Frykas" z piwiarnią A Zbliża się 'I ,ł ',d k 
koniec remontu „Honoratki" A „Jon- ogo no 0 I a 
tek" we wrześniu • Napoje chłodzące uroczystość 

Na skutek panujących u pałów, jakich nie notowa­
no od pam iętnego lata stulecia. gwałtownie wzrasta 
zagrożen ie pożarowe . Opady są tak małe, że już po 
godzinie na powrót wszystko wysycha i staje się nie­
zwykle podatne na zapalenie się . 

N 

Komenda Straży Pożarnych spo-
rządziła m.in. rejestr rejonów, 
gdzie wysuszone trawy i zielska 
łatwo mogą się zapalić. Lista obej­
muje kilkadziesiąt pozycji. Są to 
m.in. ulice Letnia, Poziomkowa. 
Rokicińska - zwłaszcza przy to­
rach kolejowych, Azaliowa, częś­
ciowo Wojska Polskiego oraz No­
wotki. 
Wydaliśmy zezwolenie inspekto-

tylko z lodu 

Przy ul. Rydzowej na Teofilowie C, już za kilka dni zosta­
nie otwarty bar szybkiej obsługi „Frykas" wraz z piwiarnią. 
Będzie to jeden z najnowocześniejszych baró w uniwersalnych 
w Lodzi, obliczony na 180 miejsc konsumpcyjuych. Oprócz po­
traw mięsnych w ciągłej sprzedaży znajdą się t u ta kże dani a 
podawane zazwyczaj w barach mleczu vch. 

z okatzji Święta 
01drodze,nia 
= 

DZlS O GODZ. 19.30 W A:\t ­
FITEATRZE WlDZEWSK ll\I 
PRZY UL. l\1Ał.ACHOVi'SKJE­

GO ROZPOCZYNA S IĘ 0-
GOLNOLODZl{A UROCZYS­
TOSC Z OU:AZJI SWIĘTA OD­
RODZENIA. 

tepokój strażaków i wszy­
stkich służb związanych z 
zapobieganiem pożarom 
znajduje swoje uzasadnie­

n ie powiedział przedstawicielo­
wi „DP" łódzki komendant straży 
pożarnych płk inż. Marian Gwizd­
ka. - w rosnącej w ostatnich 
dniach ilości pożarów będących w 

pewnym stopniu wynikiem długo­
trwałej suszy. Podkreślam „w pe­
wnym stopniu" ponieważ w każ­
dym przypadlrn moi.na by im za­
pobiec, gdyby w grę nie weszły 
takie czynniki ja k niedbalstwo 
bądź lekkomyślność osób odpowie­
dzialnych za mienie własne bądź 
powierzone icł! pieczy. oto choćby 
najświeższy przykład, pozornie 
drobnego pożaru, który wybuchł 
w Zgierzu koło stacji benzyno­
wej. Zapaliły się łopiany i inne 
wybujałe i wysuszone zielska, 
których nie ma kto uprzątnąć. 
Z powodu spalenia się tych chwa­
stów nikt nie ubolewa. Niewiele 
jednak brakowało by ogień szybko 
się rozprzestrzenił i zajął stację 
CPN. Konsekwencje wówczas mo­
głyby być straszliwe ... 

rom kontroli - mówi płk M. 
G wizdka. - na nakładanie kar na 
osoby odpowiedzialne za sLan za­
bezpieczeń przeciwpożarowych, a 
z tym nierozłącznie związany po­
rządek, aż do 1 tys. zł włącznie. 

Początkowo bowiem planowano I sprzedaży od 5 do 7 rodzajów ua­
tu otwą.~ci_e lJaiu nueczn~i:v 1 stąd pojów chłodzących. Chłodzących 
zna~a;::ły się tu odpowieowe un.ą- w pełnym tego słowa znaczeniu, = 
d' 1a rue~będne w „b1ałeJ gastru- bowiem tyl ko na wyraźne życ:r,e-

omii". W wolno stojącym va\vilo- , nie konsumentów winno się po­
me zaprojel;;.towa1.10 rnwnież pi- nawać napoje o t empera.turze po- :: 
wił!l'l11ę na 6_0 mieJSC, która uną- kojowej. Pozostałe mają, byó pro- :: 
~zona zosLame. sty1owo z . ławami I sto z lod.u. Wszystkie placówki 

Będzie ona składała się z 
dwóch cz~ści. W pierwszej . na­
st rojowej wys tąpią: Jan Zdro­
jewski. Róża Czaplewska, l\1ał­
gorzata Wilk, Edward Kamiń­
ski, zespół wokalno-muzyczny 
„11iovum" oraz konfera nsjer 
\Vlach sław Koczan. W cl ru r~:ej 
czę~ ci koncertu zaprezen tuią się 
zespoły ro:r.rywkowe. Organiza­
torem je·t LK ł'J N . (k l 

W 
ostatnich tygodniach ins , 
pektorzy ŁKSP skontrolo­
wali wszystkie gospodars­
t'A·a rolne na terenie m iejs- 1 w·ewmanym1 sto!anu. Piwo bę- gastronomiczne zostały zaopatrzone 

dzie można w y p1c tylko przy stole w odpowiednie lady chłodnicze i 
jako, że zapewm 5ię tu obsłUJ:G lodówki. (j .kr) 

Olszański T . Czwarta runda. 

k ieio województwa Łódź, a zwła­
szcza PGR-y, Spółdzielcze Kółka 
Rolnicze i spółdzielnie produkcyj­
ne. Nie wszędzie jest zadowalajl\­
ca troska o bezpieczenstwo prze­
ciwpożarowe. Często ujawniano 
braki podstawowe jak niedosta­
teczna ilość łopat, wiader i piachu 
przygotowanego na wypadek po­
żaru. W wielu miejscach sprzęt 
gaśniczy znajdował się w opłaka­
nym stanie. Z zadowoleniem trze­
ba jednak podkreślić, że uwagi 
pokontrolne potraktowane zostały 
z należnym zrozumieniem. Dzis 
już mamy zewsząd meldun ki. że 
zalecenia inspektorów są n iemal 

kelnerską. Gas\.l'onomia zamierza 
propagować kulturę picia „jasne- :-.-M:><lt __ .,.„.,,,,0~---~---•MMlll,,._11,_,,_,,,,__.....,,_,,, __ ,_,""" __ G_,...:Y,...,. 

W Si T 1975 r. str. 134, zł ! O. 
Claude c. - Niebo rozżarzone do 

białości. KiW 1975 r .. str. 198, zł 20. 
Czujkow W. Koniec Trzeciej 

Rzeszy. MON 1975 r ., str. 387, zł 25. 
Jakubowski J. z. - Władysław 

"Broniewski. Iskry 1975 r ., str. 90 
zł 12. 

Plan Warszawy. PPWK 1975 r „ 
zł 12.50. 

Okolice Warszawy. - Mapa tury­
styczna. PPWK 19T5 r., zł 10. 

Zelske \V. - Sztuka vro::d.łl:owania . 
WSiT 1975 r .. str. ~05. zł 30. 

Przyczyny niepowodzeń s~kolnych. 
WSlP 1975 r .. str. 222. zł 22. 

Albo inny przykład pożaru po­
szycia leśnego w Andrespolu. Tu 
również tylko szybka interwencja 
straży pożarnych zapobiegła roz­
przestrzenieniu się ognia na cały 
las I pobliskie gospodarstwa„. 

W związku z aktualną sytuacją. 
zagrożenia pożarowego Łódzk;i w całości realizowane. 

Ale doświadczenia. uczą, że nig­

go pe1nego ·• i dlatego otwiera este­
tyczne 1 nowocze.sne piwiarnie. 
Oby tylko nie skończyło si~ na 
dobr ycn ChęClach l 

Po gruntownym re.muncle w kon­
cu tego tygodnia będzie przekaza­
na do uiytku popularna kawiar.n1a 
„Honoratka" przy ul. Moniuszki. 
Zachowa ona dawny swój styl 
mimo że przejdzie pod zarząd 
Przedsiębiorstwa Przemysłu Ga­
stronomicznego w Lodzi. Również 
na ul. l.Honiunki we wrześuiu ma 
być otwarty bar - bistro „Jon- J 

tek". 

WAŻNE TELEf.'ONV Przed. poezątkiem 
przeprowadzki ... 

dy dość troski o należyte za.bezpie­
czeuie mienia przed oltniem. Zwła­
szcza, gdy aura. tak bar1lzo sprzy­
ja powstawaniu pożarów. Nader 
często ludzie igrają z ogniem np. 
wchodząc do komórki z zapalonym 
papierosem. Wystarczyła nieopatrz­
nie zaprószona iskra, która upadła 
na znajdujące się w komórce wy­
suszone rzeczy by wybuchł pożar, 
który przy ul. Zgierskiej 124 zni­
szczył kilka komórek wraz z do­

a Dąbro~\·ię, w rozw~JaJące.j .:Ję dzielnicy maga,zynowo-przemy- b,;tkiem. 

W chwili o becnej trwa remo11t J 

res iauracji „Europa", Opr ócz ogól­
nej kosmetyki tego lokalu prze­
widziano w nim także - i chyba 
słusznie - ażurowe ścianki, które 
zapewnią bardziej nastrojowy cha-

ra~;~~ ,.~u~~~h;~-ższych zamierzeń I 
łódzkiej gastronomii, o któr ych 
poinformowano d:r.iennikarzy pod­

czas wczorajszej kouferencji pra­
sowej w dyrekcji Przedsiębiorstwa 
Przemy~łu Gastronomicznego w I 

Informacja telefoniczna 
Straż Potaraa t18. 666-11, 
Pogot0<vle Ratunkowe 
Informacja kniejowa 655·55, 
Informacja PK S: 

'195-55 
eg 

284-61 

Dworzec Cent ralo„ 2C5-9C 
Dworzec P61nocnv 747-20 
Pogotowie wodoc1;icow• 135-46 
f>f)Jl'otnwiP. eazowe 395·15 

N .s.io-wej, bud.owiani z lód1'kiego P.rzedsiębiorstwa Budownictwa O bezpieczeństwie przeciwpoża- ' 
Przemysłowego nr 1 prac:uja nad wyilto1'i.c:ieniem kolejne.i fab- r owym -.,, poclkrąśla na~ rpziuow­
ryli:i. .~danie jej tq j~. k,·w1$tia tygodni. „E~IA-ELES'l'ER" ca - trzeba • pa,mjęla~ 111ai.vsr;e i na 

cz.eka na· 11ową hai.ę prodUk.c'Yl:ną obśzemą i wentylow.aną, na budyuek każdym krt>kn. Wstystkicb musi 
::.ocjalny i na p-rze1'tronną stol&wki;: - już ba-rdzo długo. też obowiązywać troska o ochronę 

Łodzi. Wiele uwagi poswięcono I 
m.in. sprawom zwi11zanym z po­
lepszeniem zaopatf.zgJlia barów i I 
restaurącji w sezonowe let11ie. fui­
nia. Kierownicy lokali mają pra - ! 
wo dokonywania zak upów warzyw 

Pogotowie Ener11tetyczne Re-
jonu Północ 3Jł-31 

P~gotowie Knf!rgetyczne Re· . 
· i<>n o Połnd n 1„ ·• 334.2'1 

Poitotowie Ener(tetyezne 'dla ' · 1 
odbiorców przemysłowvch 

Ten monopolista w swoim rodzaju produkcji (1.500 różnych asor- mienia. przed ogniem. Zbyt wielkie 
tvmentów aparatury manewrowej niskonapięciowej, apa ratury trak- są koszty zdarzających się wciąż 
cyjnej dla przemysłu maszynowego, obrabiat·kowego, górnictwa. przypadków lekkomyślności i nie­
przemysłu morskiego, komunikacyjnego) gnieździ się jak większość clł)a!stwa. Niejednokrotnie niweczą 
starych łóqzkich fa bryk w sześciu miejscach Lodzi. . dobytek będący dorobkiem wielu 

Podpieranie stropów i nieustające malowan ie, to jedna sprawa - lat pracy. T:"l'iko przy powszecb ­
widoczna dla całej załog i. Równolegle do tych czynności przebiegała nej pom ocy całego społeczeństwa 
akcja - :;:.nacz.nie tn1dniejs.za żmudniej,,-.za i pl'zez lata całe nieefek- I możemy położyć sku teczną tamę 
towna - star ania o wybudo~anie nowego zakładu. Już po zatwier-1 rosnącej ilości pożarów. (kt) 

i ow oców n a tar gowisk ach oraz i 
bezpośrednio od działkowiczów. >. 
Tak więc prosto z działki winny 
znaleźć się na $tołach placówek 
gastronomicznych świeże warzywa j' 
i owoce. Zobowiązano także !i:ie­
rowników barów. resturacji i ka­
IViarni do posiadania w ciągłej 

G09-32 i 243-72 
Pogotowie F;nercetyczne 
oświ etl e nia ulic 220-89 

253· 11 
147-9~ 

Porotowie riepłowni czr. 
Centralna fnformacja PK"O 

TEATRY 

M <\ŁA SALA - god3 2jJ „Sta­
roświecka komedia" 

dzeniu założen tec:hniczno-e.'<onomic;mych nowego zakładu trzeba było - - ----- ----------- --------------­
jeszcze kolejnych, następnych interwencji mie jskich władz partyj-

nych i administracyjnych u przewodniczącego Zespołu Koordynacyj- Uf i 1· a k g o I q co ·' 
nego do spraw Rozwoju i Modernizacji m. Łodzi o wprowadzenie in-

. wesiycji do Narodowego P lanu Gospodarcze20. Rozpoczęto ją w i?r ud- • •' 
niu 1973 r .. a obecnie budowa jest w stadium fina lnym. 

.Jeśli artykuł zatytułowałam jak wyżej, t o &woli podkreślenia , że 
przygotowania do przepr owadzki to tylko początek wielkiego exodu­
su. Hala na Dąbrowie. budynek administracyjny i stołówka to dopie­
ro I etap budowy. Nie oznacza to jeszcze rozwiązania wszystkich lo­
kalnych kłopotów zakładu. Nowa hala rozluźni na r a zie produkcję 
w starych pomieszczeniach. Co bardzo ważne - nowa hala umożli­
wi zwiększenie nowej produkcji (przyrost produkcji o 350 mln rocz- ! 
nie), w oparciu o licencję zagraniczną. J 

W sierpniu planuje się montaź maszyn w nowej fabryce - będzie 
to - jak tlumac?y mi dy.rekt-01· <lo spraw inwestycji i ruC"hU - m gr in ż. 'i 
Jeny Dąbrowski - operacj na żywym organiżmie: w ciągu jednego 
dnia pracy trzeba przewieźć stare maszyny, zmontować i rozpocząć 
nową produkcję„. I 
Maszynę można przewieźć, ale jak z załogą? Skoro 20 lat pra~o.wa­

ło się w jednym z sześciu zakładów, dajmy na o przy Gdansk1eJ, io 
czy łatwo jest tak z dnia na dzień przenieść 11ii;: na Dąbrowę? 

E 
ma-Elester" w odróżnieniu od innych zakładów,_ które l?rzeży­
wały modernizację - nie ma w tym wz&lędz.ie doświadcze­
nia. Zakład nigdy nie był modernizowany, nic się w .nin; nie 

Il poprawiało. Nowe może i pociąga, ale jest wielką niewiado­
ma. owszem chciałoby się lepszych warunków, a le co będzie np. z 
dojazdami, przecież Dąbrowa nie leży w Sródmieściu? . 

W , Emie-Elesterze" mają jednak specjalistę „do spraw _ludzkic_h'.': 
Za trudniony na etacie socjolog zajmuje się m .in. sondowamem opmu 
załogi.. . Może stąd w dyrekcji wiedzą o tych wszystkich drobiazgach 
nurtuj ących ludzi. . . 

Specjalista więc rozmawia, organizuje. podsuwa propozycJe ~ pomy­
sły. Niewątp liwie zostaną roi:wiązane przewidywane trudn?śc1 _kon11~­
nikacy jne. W nowej hali na Dąbrowie załoga przekona się, ze mi: 
mo iż podróż trwa trochę dłużej, n iemniej praca w went:rlo"".an~J 
przestronnej hali, to nie praca w ciasnej, dusznej roz:walaJące3 się 
szopie. że prysznic po pracy, że dobra stołówka, to Jednak dobra 

Fut.; A. Wn-ch 

Nowy ośrodek sobotnio-niedzielnego 
wypoczynku dla z.al ogi PFN 

rzecz... . 
„Ema-Elester"• pakuje się więc. Na razie do pierwszeJ przepro-

waazki. Oby na dalsze nie musiała zbyt d ugo czekać. (A.P .) 
Już niedługo załoga Pabianlc-1 gla korzystać z sobotnio-niedziel-

kiej Fabryki Narzędzi bQdzie mo- nego wypoczynku we własnym 
ośrodku. _________ ____ ..;, ______ _ _ __________________________ • Ośrodek ten o powierzchni po-

Zły przykład 

Przy wejśc iu na teren ośrodlca 
kąp!clowo-wypoczynk.owego w Pa­
bianic:ac/1. - pi:ne P. Józef Kacz­
marczyk z ui. Armii Czerwonej -
ooow!ązują npi aty \Viele osób do­
sta j e się jednak bez wykupien ia 
b iletu wst ępu. Ogrodte'll <' otrodka 
petne iest ctdu r. C".> najg.::>Tsze. 
że z1y przyk.l ad dają 1.il odzieżv 
dor.ośll. któr;y pr=echodzq, prze i 
dziury byle t.yLk.o nie zapta ctć oa 
wejście. Może Reflekrorek ich ,a­
wstydzi, by p o przec::y t.an iu n-o­
ta tT~ ; clwć część .. ga p ou;;czów" za­
niechała tal~ieg0 po.otępou;ania 

Drogi Reflektorku I 
Pragnę za T u:O<im pośredni c-

t wem podzięk.C>teać p. Kazim ierze 
Bochefisk.iej (zam . Rąbieri k ll..o­
d~i - d zialk.a 92) za odni esienie 
PC>d mój adres zagubi.onego w 
tfn . 23. VI. br . portfela z wa~­
n11mi d okumentami . 

A. 1' . 
A lek sandr ów, AL. Wyzw menia Ila 

Wyścig „Stara" 
z„. „Trabantem" 

Dufo p i sui słę ostat nio o a lar­
mującym w zroscle iLośc! wypaa­
k.ów na lódzk.i cn ulicach. To mnie 
sk.lo riilo by opi sać scenkę jaką 
zaooserwo u:alem pewnego w iecw ­
n _< na skr;y;tou:aniu u!. Pab ia­
nicki e) I P ubois. Zazna.czam. U 
natei!y ono do na j niebezpi ecznie /· 
s :ych. gdzie zdarzyl<J si e już wie­
le 1nważn11ch wypadków. Otóż 

zamarl em z przerażenia, gd l/ nad 20 tys. m kw. znajduje s ię w 
spostrzegl em j ale stoj~y za województwie włocławskim w od-
„ T r abantem·'. któ r y czp/eal TUI u_l . ległości 102 km od Pabianic:. 
Dubois na wolną d"?gę slcręcania Sąsiedztwo lasów i jeziora poz-
~ lew o w _u l. Pabia zuc~::· •0 • \Voli organizatorom w ypoczy nku 
mocltód cięzarowu „sta1 • nag- . t . k. . • • 
le r u .Hyl d-0 wyścigu. z r. eu;e) na _znaczne Jego ua 1 a CYJ lll~D!C· 
s t r "'1!1/ .• T r a.ba nta" usilowal go Pier wsze l!rupy pracowlllkow 
wyprzedz i ć n ie zu:aźając ani 1ia „Pafany" wyjadą do ośrodka w 
ciąglą lini ę na jezdni ani na sierpniu br. (now .) 
simn.al y k ierowcy .. Trabanta" . N a 
szczęś cie do wypadku nie d-oszlo. 
Ali! s11tuacja byla „ ~tuprocentc­
wa". Myślę, że w interesi e k.t e· 
TOWC1J „ Stara" nr rej . IS-6772 C!O 
riręd.zej należy go drogą egzaml­
na.c11Jnq, pr~ekonać by nie urzą­
d zaz t ego rodzaju icu .~clqów, 
gdyż nwże si ę to źle sk.ończ11ć. 

z poważo.niem 

Antoni Ro.salak 

W X ASZYl\f ltEFLEKTOR7E 
. ,Dziennik Popularny" 

Lódt ul P!otrk<>w~ka ~6 . 
ln-47 i lłl-10 czynne " 
10-1?. 

90- lłll 
tel. 

i od z. 

P:szci<! do nas. • w pilnych 
8Prawacb telefonujcie. 

Za brudy 

zamknieto sklep 
.Jak nas informuje S tacja Sa.n.­

-Epid. 14 bm. został zamknięty 
sklep nr 14 w Lodzi przy ul. No­
wotki 131, W sklepie tym w c:i:a­
sle kontroli stwierdzono antysani­
tarny stan pomieszczeń I urzą,dze1! 
oraz obecność„. prusaków i 
much. (!) 

MUZYCZNY - godz. 19 ,.Słom­
kowy kapelusr." 

PI NOKIO - godz. 10.30 .,Przy­
gody rozbójnika llumcajga" 

Pozostałe teatry nieczynne 

MUZEA 

SZTUKI - -.' (Wleckowsklea:o 38l 
godz. 11-"'l.9 

HISTORU RUCHU REWOLU• 
CYJNEGO (Ul. Gdańska nr 13) 
godz. 9-16 

ARCHEOLOGICZNE I ETNOGRA­
FICZNE <olac Wolności nr Ul 
godz. 10-17 

CENTRALNE MUZEUM WŁO-
KU::'\TNTCTW A (Piotrkowska 282l 
nlecr.vnne 

I 
EWOLt •C.TONIZMU (t>Ull: Sien­

kiewicza) e;od>.. 10-11 

zoo 

czynne 
do lł) 

od godz. 9-20 <kasa 

lt I N A 

BAŁTYJt - .,Mściciel·· USA, od 
lat 18 godz. 10, 12-15. 14.30. 17. 
19 .30 

IWAXOWO - „M~clciel" USA, 
od la t 18, godz . 10. 12.15, 14.30. · 
17. 19.30 

POLOXIA „Dz:ieje grzechu" 
poi. Od lat 18. a0<12. 9.30. t2. 
14.30, 17. 19.30 

LUTNIA - „Mr Ma jestyk" USA 
od 111 t 15, godz. 10, 12.15, 14,30, 
l~,45, 19 

" PRZEDWIOSNlE - „Dzieje grze­
chu„ poi. oct lat 18 r:odz. 9,30. 
12. 14.30. 17. 19 .30 

\VTSŁA - .• Wą~żżż" USA, od la t 
15, godz. 10. 12.15. U.30, 17. 19.30 

WOLNOSC - „Peppino podbija 
Amerykę" wł. od lat 15. aodz. 
10, 12.15, 14.30, 17 (g. 19.30 -
seans zamknięty) 

WLl)K."llARZ - „Mr Majestyk" 
USA . od lat 15 godz 10 12.15. 
(14.30, 17 seanse zamkn.), 19.30 
ZACHĘTA - „Charley Varrick" 

USA, od lat 18, godz. 10, 12.15, 
14.30. 17. !9.30 

STYLOWY•LETNIE - „Nie ogli\­
<iaj się teraz" ang. od la t 18 
godz. 20,15 (kino czynne tylko 
w dni pogodne) 

TATRY-LETNIE - „Krótkie wa­
kacje" wł. od lat 15. godz. 20.30 
(kino czynne tylko w dni po­
godne) 

t.DK - Przegląd filmów hisz­
pańskich „Duch roju" od 
lat 15, godz. 15, „Miłość i anar-· 
chla" wł. od lat 18, a;odz. 17. 
19.45 

STYLOWY - „Strach" poi. od 
lat 15, godz. 15.30, 17 .45, 20 

STUDIO - „Nll!SZczęścta Alfre­
da" fr . b/o, godz. 17, 19 

GDYNIA - „No l co doktorlrn ?"' 
USA, b/o. godz. 10. 12.15. 14.30 . 
17. 1930 

TATRY - „Zazdrość i medycy­
na" poi. od lat 15. godz. JO. 17. 
19 .15, ,.Telegram" (A) radz . b/o, 
godz. 12.30. 15 

MŁODA GWARDIA .,Syn Go-
dzilli" jap . bo, godz. 10, 11 .45, 
„Ziemia obiecana" poi. od lat 
15, godz. 13, 10, 19.15 

MUZA - .,Kochankowie roku 
pierwszego" (A) czech. od lat 
15. godz . 15 30, 11 ,45, 20 

1 )IAJA „Iwan Wasil.1ew:cz 
zmiema zawod" <Al radz b/o. 
godz. 15.30, 17 ~o. 19 ,30 

HALKA - .• Pułapka w delcie 
Dunaju" (A) rum b;o, godz 
15.30, 17.:io. „Obława " IB) USA. 
ocl lat 18. ~odz 19 30 

PIDNIKR „Szach królowej 
brylantów" (A) radz od la t 15, 
godz. 15, 17 .15, ,.Ostatni seans 
filmowy" USA, od la t 18. g. 
19.30 

POKOJ - „Wilcze echa" !Al poi. 
b;o, godz. 16 18, 20 

REKORD - „Weronika" (A) rum. 
bo, g. 15.15, „Album polski", > 
b/o, godz. 17.15. 20 

RDMA - „Unkas - Ostatni Mo­
hikanin" (Al rum b/o, godz 
10, 11.45, 13.30, 15.15 .. Pierwsza 
spokojna noc' • wł. od lat 18. 
godz . 17. 19 .30 

STOKI - „ Nie uniknie<z prze- ~ 
znaczenia" fr od lat 15 godz. 
15.30, 17.45, 20 

$WIT - „Akcja Bororo" (A) 
CSRS. b .lo. godz. 15 .30, „Czło­
wiek, który przestał oalić'' szwe 

dzki od lat 15, g. 17.30, 19 .45 
!,iOJq>Z - n,i.e.c11:vnne 
OKA - „Smak zemsty" !1iszp. 

od lat 15, godz. 10, 12, 14. 16, 
18. 20 

DKM - „Zachłanne'miasto·• USA 
od la t" 15, godz. 16, 18, 20 

KOLEJARZ - „Old Surehand" 
jug. b/o, godz. 17, 19 

POLESIE - „Taśmy prawdy" 
USA, od lat -IS. l(odz 17 19 

POPULARNE - .,Prywatne tycie 
Sherlocka Holmesa" ang. b 'o, 
godz. 16.30, 19 

P ABI ANICE - MAZUR - „zew 
krwi" ang.-hiszp godz . 15.30. 
17.30, 19.30; ROBOTNIK - .,Mi­
chaś przywołuje świat do po­
rz~dku" RFN, .. Mrożony peper-
m1nt" h!szo . godz. 15, 17, 19 > 

ZGIERZ - PRZYJAŻŃ - .. Ul2a· 
na, wódz Apaczów" NRD. „Mr , 
Majest;vk" USA; WŁÓKNIARZ 

nieczynne 

DYŻURY APTF.K 

Sporna 83, Gdańska 90, Naruto­
wicza 6 (boks). Dąbrowskiego 89, 
Wielkopolska 53 a. Obr. Stalingra­
du 15. 

DYŻURY SZPITALI 

Szpi tal Im. H. Wolt (Łagiewni­
cka 34 36) - dzielnica Bałuty 
oraz dzielnica Widzew . 

Szpital im. Kopernika (Pabia­
nicka 62) - dzielnica Górna -
poradnie K. ul Rzgowska. Loka­
torska. Odrzańska. Cieszkow· 
skiego. gmina Rzgów oraz gmina 
Andrespol. 

Szpital im. Matlurow!cza (M. 
Fornalskle.1 37) - dzielnica Po!P­
• ie. z dzielnicy Górna Poradnia 
K. Przybyszewskiego ~2. Kon­
stantynów oraz gmina Bróir<>, 

Instytut Poł.-Gin. AM Położni· 
ctwo (Sterlinga 13) Ginekolnl?fo 
(Curie-Sklodowskle.1 15) - Dziel 
nica Sródmle~cie . dzi„lnlc.• nór­
na - poradnie K. ul. Fellński e· 
go I Z11 polsklej oraz gmina No­
\Vosolna . 

C~ir>Jri;t ia ogólna - Bału ty -
Szpit~I Im Jordana 'Przvrodni· 
cza 719). Górna Szpit ~ l im 
Jon~chera (Mll!onowa 14), Polesie 
SzpitAI Im Kopernika 'Pabllrnic­
ka ff2l. Srńrlm leścle - S•oltal im . 
P~ St'!Pra IW!eurv 19). WldZPW -
Szpi h l im. Sonenberga (Pienl­
n:v 30). 

Chirurl(ia urazowa - Szpital 
Im Sonenberii:a IPi enlnv 30\ 

Neurochirurii;la - Sżo;tal im. 
Knuernlka fPRblanicka 62) 

La rvnl(olo!lia - Szpital im . 
BPrllrklel!o (Kopcińskiego 22) 
Okull•tvk~ - Sz p·t~l lm . Jon­

S<'h Pr;ł rwi lion o w a 14) 
ChiMlr2: fA f l ł't rvn o~lo!i!""a d zf.p·. 

c'eca fn •tvtnł P1>diatrił i'.M 
IS "'(>rn~ i~·:;n, 

Chirurgia •z<'zę1<owo-twarzowa 
- Szpital Im Ba rlickiego (Kop­
cltisklel(o ?.2) 

Toksykolosia - Instytut Medy­
cyny Pracy (':'eresy 8) 

NOCNA POMOC LEKARSKA 

Nocna pomoc lekarska Stacji 
Pog-otowia Ratunkowelf;o przv ul. 
Sienkiewicza 137 teł . 1641·66. 

Ogólno!Oclzl<I T'elefonlcznv Punkt 
lnformacvln~· dot:vczącv pracy 
placówek słnż by zrlrowla telefon 
61S-19 c7.y nny 1esf w godz. 7-lii 
oprócz niedziel I świ ąt . 

TELF.FO:-.l ZAUFANIA - 337-37 
czy nny w dnl powszedni e 
15-7. w niedziele 1 święt a 
do!:>~. 

od 
cala 
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ŁDK i „Dziennik" zaprasza ją 
no hiszpańskie filmy 

rrwa przegląd filmów hisamańskich. Od dz.iś w kinie LDK 
preze1ntowany je&t trzeci z kolei. film Vidora Erice „Duch 
roju". To debiut reżyserski znanego krytyka. Akcja toczy ;;ię 
w Hiszpanii w 1940 r. Bohaterkami filmu są <lwie dziewczyn­
ki. Ich poetyckie impre je wY\vołane filmami ze słynnym Fran­
kensteinem stużą wielu ważkim reflek.s.jom politycznym. „Duch 
ro,iu" otrzymał Złota. l\luszlę na MFF w San Sebastian w 1973. 
Szczególnie wysoko oCBntono rojt;cia L. Cua<irado i kreacje aik­
toi·skie Any Torren i Isabel Telleri. Film le.n nie b~·l jeszcze 
prezentowany na polskich ekranat'h. 

20-22 bm. ostatni z przygotowanych filmów „Polowaniew. 
To jeden z najgłośniejs.zych obrazów C. Saury. Tw6rcą s.t.ara 
się ukazać prawdziwe oblicze hi:>zpańskiego drobnomiesz.czań­
stwa. Zapraszamy więc do kina LDK na specjalny a.ntyogórkowy 
p!'zegląd filmów hiszpańskich. 

R.G. 

OBYCZAJE 
Artyści i junta 

Od woj•kowego przewrotu we 
wrześniu 1973 r., wielu cbilijskicłl 
intelektualistów zostało poddanych 
represjom junty Pinocheta. Dotycb• 
czas przebywają w więzieniach. bez 
wyroku ~ądowego, m. in. znana 
aktorka teatralna Sara Astica, autor 
zdjęć wielu filmów Jorgę Mnller i 
młoda aktorka filmowa Carmen 
Bueno. Niektórym jednak udało się 
wydostać za granicę. gdzie konty­
nuują swą pracę atrysty.,...uą. Na· 
ldy do nich reżyser lilmowy Mi· 
guel Littin. Przebywa on w Meksy­
ku, gdzie kończy właśnie pracę nad 
filmem „Al(ta sprawy Marusi". Dzie 
ło ukazuje walkę górników zagłębia 
saletry. w Chile, w początkach XX 
wieku, kiedy rodził się w tym kra· 
ju ruch robotniczy. Na konferencji 
prasowej w stolicy Meksylrn, Miguel 
Littin zaapelował do meksykańskich 
intelektualistów oraz związków za· 
wodowych, o podjęcie ka:npanii w 
obronie chili,jskicb artystów, którzy 
przebywają w obozach koncentracyj· 
nycb. 

Kłopoty Claudi Cardinale 
Od cza8u, gdy Claudia Cardinale 

(36 lat) opuściła męźa I związała 
się z reżyserem Pasq nale Squitieri, 
znajduje się na stopie wojenne.l z 
prasą. - Wiele się mówi o eman­
cypacji kobiet. ale jeśli któraś po­
traktuje to poważnie, wówczas oto· 
czenie napada na nia brutalnie -
u5karża się aktorka. Szczególnie o­
burzona jest, że prasa ciągle włącza 
do „swych intryg" jej •Yna, Patri­
cka (16 lat). Patrick miał niedawno 
wypadek motocyklowy i gazety pi· 
saly: ,,\Vinna jest matkat'. - Da­
wano do zrozumienia. że spadł z 
mot,ocykla na skutek 1.aniedbań 
matlti. ,Ja Jednak opnściłam produ· 
centa Cristalilego, a nie Patricka" 
- mówi Cardinale. 

Patrick sam podjął decyzję: wpro· 
wadził się do swego przybranego 
ojca. Cristaldiego. Dotychczas C. c. 
nie ujawniła nazwiska ojca Jej sy· 
na. Do końca 1976 r. Claudię Car· 
dinale obowiązuje kontrakt zawar• 
ty z jej byłym maltonkiem i nie 
może nakręcać filmów z innymi 
producentami. Gwiazda nie przej· 
muje się tym. Mówi: „Przez ostat­
nie 15 lat pokazywano mme jako 
„kociak"l", jestem jednak kobietą, 

która chce i&ć włas-uą drogą". 

Radziecko-amerykańskie spot· 
kanie w kosmosie, pierwsz:y 
wspólny ekspervment orbitalny 
podjęty przez dwa mocarstwa 
lmsmiczne to lemat oasionują­
cy obecnie C'hyba wszy.stkiC'h. 
Już 1vcześniei cala praca publi­
k.owała szezei;tóły przygotowań 
do wyprawy. omawiano epoko­
we znaczen•:e ek.spervmenlu. a 
obecnie na pierwszy<.>h stronach 
gazet znalezć można relacje z 
praebiegu lotu „Sojuza" ~ •• A­
pollo". 

Jak wykazała niedawna, po­
święcona temu tematowi audy­
cja telewizyjna, 1vvprawa oobu­
dzila zainteresowanie naszego 
społeczeństwa sprawami kosmo­
nautyki i badań kosmicznyt'h 
Sporo naszych CzY!elników 
również nadsYla pytania związa 
ne z problemami astronauty~. i 
10-letnią historią badań kosmo· 
su. 

Z KOSMODROMU 

BAJKONUR .•• 
Na. wiele z tych pytań prz;v· 

niesie z pewn~ci• odpowiedź 
zna.fdują-ca. się inż w księgar­
niach i wyda.na przez Krajową 
Agencję Wydawniczą w ilości 
90 tys. egzemplarzy - praca Je­
rzego Ra.kowskiego pt. „15 lip­
ca. 1975 r. o godz. 15.37 z kos­
mod!'omu Bajkonur„." 

Autor - od maja 1972 roku 
stały korespondent .. Sztandaru 
Młodych" w Moskwie - mial 
możność obserwowania przy~o· 
towań do epokowego wydarze· 
nia nie tylko w historii DO<ibo­
ju kosmosu czyli eksoerymentu 
„Sojuz - Apollo". Prezentowa· 
ne w tomiku foena l2 l'll) ma· 
terialy - reportaże. relacje, wy· 
wia.dy - oochodzące także z 
wcześniejszego okresu. pr:iyno­
sz~ szereg informacji na. temat 
spotkania w kosmosie, pracy 
radzieckiego centrum kterowa· 
nia lotem, cieka.we materiały z 
historii lotów kosmicznych tu­
dzież„. kosmiczne.i mody i .oros­
micllnego menu. W sumie !est 
to z pewnością pozycja wydaw· 
n·.eza jak najbardziej na cza~ie. 

Trzy razy 

Teatr-Wielki 

(sł) 

Zanim 1..acznie się przerw~ urlo­
powa. Teatr Wielki ma ieszcze 
d1a wych bywalców trzy spektak­
le. 

Ponieważ tuż po premierze „Ba­
rona cygańskiego" zespól wyjechał 

na gościnne występy do Sopotu, 
zaprezentuje ponownie to popular­
ne dzieło J. Straussa 19 i 20 bm 
(sobota i niedziela). Sezon w na­
szej operze zakończą „Krakowiacy 
I górale" we wtorek, 22 lipca. 

Przerwa urlopowa trwać będzie 
od 23 b:n, do 13 września. 

(rg) 

Szkoły w remoncie, czyli 

D la wprowadzenia w okresie kanikuły at­
mosfery pewnego ożywienia i napiec1a 
warto chyba sięgnąć po tradycyinv i 
wielce bulwersujący (głównie dyrektorów 

szkól, nauczycieli i władze otiwiatowel temai 
remontów szkolnych. 

Temat jest bowiem z rzędu tych zapalnych, 
gromadzi w sobie niemało bolączek i kłopotów, 
a wracając oo roku Latem na Łamy gazet przv· 
nosi także pytanie: może tym razem będzie le­
piej, obejazie się bez .,poślizgów", posyła· 
nia dzieci po naukę do szkoły w której jeszcze 
w najlepsze buszuja malarze. elekt!'ycy, stolan.e 
itp. itd. . 

Problem remontów szkolnych opiera się zwyk-
le na dwóch sprawach: owym tytubcnvym Antku 

[ 
czyli fachowcach do pracv. których nieobecnosć 
na budowie jest czestvm oowodem ciąi?nacvch 
się w ślimaczym tempie robót oraz w a pn a, 
które symbt>li:mlje mnr>gość rozmaitych materia_ 
łów budowlanYch - brakujących chwilowo lub 
przez czas dłuższy oo sta·noWi dobitny arirnmcnl 
przy \vyiaśnianiu przyczyny .. poślizi?ów". 

A jak będzie w tym roku? Po przykłady zwrń­
ciliśmy się tym razem do inspektora szkolnego 
dzielnicy· Polesie - pani Aleksandry Skoniecz­
nej i ie.i zastępcy p. Przemysława. Wojciszew­
skiego. 

- Powinno być lepiej padla odpowiPdź. 
Część robót związa.nycb z remontami kapitalny­
mi poleskich szkół za-0zęła się bowiem wcześniej 
niż zwykle. W miarę możności staraliśmy się iak 
najszybciej udostępniać nasze placówki bud<Yw-

1 
la!nym, ab. y przyśpieszyć ruszenie „fr0tntu robó*·" 
i wykorzystać zapał wykonawców. 

W końcu czerwca dyrektorzy szkół spotkali ~ię 
z.resztą razem z przedstawicielami wykonawców, 
którzy solennie (.i na piśmie) przyrzekli wyko­
nać wszystkie roboty w terminie bez usterek. 

Jest tych robót sporo. w sumie wartość prac 
jakie maią zostać wYkonane przy remo;ntach ka­
pita1nych p0leskicb szkól sięga 9 milionów zlo­
tych. Za te pieniądze wyremontowane ma w· 
stać 11 placówek oświatowo-"l.vvchowawczych. 2 
czego w dwóch, ze względu na zakres prac, re­
mont rozłoi.ony został na dwa lata, a pozost<1Je 
oddane będą clo użvtku w terminie do 15 sierp­
nia. Mow.a naturalnie o robotach wewmet-rznych. 
PeW111e prace zewnętrzne iak ogra<llianie terenu. 
uzupetnianie elewacji itp„ które nie staną na 

przeszkodzie w rozpoczęciu lekcii będą - w ra­
zie POtrzeby - kontvnuowane w terminie oót­
niejszym. 

Co juf zrobiono? 
W zasadzie wkot'lc-zono prnce \,. szkole nr 00, 

która remontuia pra<'ownicv MPBK nr 3 i oned­
.szkole nr 112. Nie budzi t.aki:e obaw orzebie~ 
orat' w '>zimie nr :J6 or7.f'Ch•1drncei wla,nie do,;ć 
grunton.,-na modern i1aciP lk'>"?.tc>m 1.5 mln zł) -
i:ctzie oracuia fachowt'Y ze «o-ni .. Kotlo- Budo­
:vl()!Ilt.aż"' i .. Elektrvh:,'' . [)pbiP!!aią także końt'a 
prace remontowe w przedszkolu nr 53. które wy­
konuje ~o-nia .,Nowotko". 

Jak wYkazuia iednak lustracje przeprowadzane 
co tydzień orze2 nrarmvników \Vvdziału Nauk!, 
Oświaty i Kultury ctziplnirv Pole~ie - kuleje 
natomiast robota w 5zkole nr 91, edzie wsoom­
niane iuż MPBK nr ~ tlumac-zv oońźnienia w 
oracach rem,,.ntowvrh hr:iki Pm niP1hednvrh ooraw 
do inslal<irii P1ekt.-vrrnPi W «rkolP nr lfl'l, która 
powif'rrono ()nipcp .. R"ołf•> l'!mlo-'\-1ontah1'• także 
rohofa nip nali siP 1v 

0

rPlrnC'h. "\Tie> h.:irdm 7.reszta 
ma ku.mu. Kontroleu.y don oszą bowiPm o c1ąglym 
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braku na placu budowy o<ipowiedniei i.lości ma­
larzy i mur.arzy. Jeżeli sYtuacja ię nie poprawi 
z terminem może bvc krucho! 

W przeds.z"kolu m· 12 pav ul. Danil-Owskiego 
gdzie pracuja m. i1n. fachowcy ze sp-ni ,.Motor" 
- opóźnieniu uległy robotv elektryczne. a Przed­
stawiciele Budowlanei Sp-ni Rzemieślniczei na­
rzekają (nies-tetv nie bez oodstawl iż przestoje 
powoduje brak cementu, wapn.a. itp. 

\\' sumie - iak widać - choć remontowy obraz 
na Polesiu nie jest czarny to• i do atrakcyinei ró­
żowości oo nieco mu brakuie. Władze oświatowe, 
dyrekcje szkół i komitety rodzicielskie robia co 
mogą bv dopingować wvkonawcńw do czynu. Tym 
ostatnim dedykujemy więc i naszą prośbę o termi­
nową i solidną robote majaC' nadrie.ię. że obejdzie 
się w tym rnku bez wymówek za złamane, i solen­
ne tylko na papierze. przysięgi. 

ZDZTSLA W SZCZEPANIAK 
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Dziewczyna ZE' zdjęcia pracu.ie 

Precyzyjne urzą.dzenia dla statków powstały w lodzi dzeń dJl.a statków. Zlecenie przyszło tu. 
do - jak to się mówi - stolicy wlo­
kieruni-ctwa. I zostało wykonane. 

w Zakladach \.Vlarchlewskiego. To 
jec1na z wielu bohaterek fotogra­
mów, które znajdziecie na wysta­
wie zatytułowanej „Ludzie pracy 
łódzkiego przemysłu". Ekspozycja 
powstała staraniem Łódzkiego To­
warzystwa Fotograficznego, a jej 
autorami sa: Zenon Gorzkiewicz, 
Tadeusz Krzemiń ki, Włodzimierz 
Malek, Paweł Marchewka. Roman 
Michalczyk i Piotr Tomczyk. Wy­
stawa iest efektem kontaktów na­
wiązanych prze1 LTF z wieloma 
przedsiębiorstwami w ramach so­
juszu świata pracy z kultw·ą 
sztuką. 

P 
oszly w zapomnienie czasy ro­
mantyzmu na morzu. Przedziw­
ne przygody żeglarzy . wynikają­
ce nierzadk-0 z oiedos ·onal-0sci 
przyrządów nawigacyjnych. Sto­
sowane wówC'zas: kompas. sek­
stans i rozsuwa.n.a luneta wyma­

gały uzupelnieni.'ł doi\wiadczeniem „wil­
·'ów morskich". Dziś zmalała rola owych 
mitycznych „szóstych zmysłów" Przej e! 
ją automat. Ale automaty również się 
psują, trzeba .ie kontrolować. Robia to 
inne aparaty działające samoczynnie. 
Ich rola w nawigacji iest ogromna, ku­
powaliśmy je wiec za granicą, płacąc 
dość drogo - w dewizach. 

Stan ten uległ zmianie za sprawą gru­
py inżynierów łódzkich. praeująeych w 
Przemy~łowym Instytucie Automatyki i 
Pomiarów, pod kierunkiem doc. dr M. 
Jadczyka. 

Aczkolwiek prze. trzeń dzielaca nasze 
miasto od polskich stoczni jest dość 
znaczna, stworzenie takiego „wykrywa­
cza awarii" zlecono łódzkiemu oddzialowi 
Instytutu. słusznie wnioskując z jego 
wcze~niejszych osiagnięć. że i tym ra-
7.em nie zawiodą. I rzPczywiście. iuż 
dwa lata temu IJ0Szła w morze ASA-01 
czyli alarmowa 'Y!:(naliz,acja awarii. a 
nieco póżniei CPS-1 (~tacyika oomiaro­
wo-sye:nalizacyjna). Oka..zalo się, że wy­
produkowanie pojedynczych eirzem1Jla­
rzy w Stacji Doświadczalne.i Instytutu 
nie wychodzi droże.i niż i:akup za gra­
nicą (tyle. że w złotówkach!) kiedy zaś 

ruszy produkcja s~rvina, koszt będzie 
znacznie ni7,zy. Zq osiągnięcia te zespół 

doc. Jadczyka otrzymał doroczną nagro­
clę NOT. 

Co to jest CPS'? 
Jak wiadomo, urządzenia decydujące o 
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ruchu i pracy statku dział.a.ją w wa.run­
kach określonych temperatur. ciśnienia, 
pr7.epływu cieczy. Aby wiedzieć, że pa­
rametry zosta!v prze.kroczone. trzeba ie 
ustawicznie mierzyć. Właśnie CPS-l ,fest 
urządzeniem, które przy pomocy czujni­
ków analogowych mierzy, kontroluje, a 
w razie potrzeby alarmuje. W sercu stat­
ku - lzn. w centrali manewrowo-kon­
trolnej stoi aparat, na powie!'Zchni któ­
rego zapala się czasem pulsujące światło 
- sygnał awarii, albo sygnał ostrzega­
jący o przekroczeniu jakiejś wielkości. 
Obsł uga statku „kwituje alarm'' naciśnię­
ciem przycisku, odtąd światło ciągle o­
strzega. że usterki nie usunięto. Zgaśnie, 
kiedy praca urządzet'l wróci do normy. 

Wy~~ oiooo ~•db ~~-

ratura spalin któregoś z kilkunastu cy­
lindrow silnika. CPS tej niesprawności 
nie zniesie. 

Na rynku światowy1n pojawił sii: więc 
konlmrent dla urządzeń pomiarowo-kon­
trolnych produkowanych dotad wyłącz­
nie przez firmę w RFN i drugą \V Nor­
wegii. Na pierwszym pols im statku wy­
posażonym w CPS popłynął przedstawi­
ciel tódzkiego instytutu i przedstawiciel 
.. Polskiego Rejestru Statków". Próby 
wypadły pomyślnie, urządzenie :r.ivskało 
certyfikat. Nie tylko polski. Spełnia. bo­
wiem warunki wymagane przez wszyst­
kie towarzystwa. klasyfikacyjne, a obok 
PRS należą do nieb „Lloyd's Register of 
Shipping" i holenderski „Veritas". 

Jak dotąd cztery statkń wyposaW.ne w 
CPS - pracują bez mrautu. 

Natomiast ASA-01 
nie dokonuje pomiarów, a kontrolui• 
działanie urządzeń na 11tatku w pełni 
zautomatyzowanym. Zbiera informac.ie i> 
całego statku. ill1formuje nawet o takich 
szczegółach iak fakt obecno8ci luh nitt­
obeoności czloWieka w określonym 
punkcie. Wyposażone są w większą nit 
CSP ilość czujników. A poza tym 
ASA pracuje iuż od dwóch lat. lącmie 
w 32 egzemplarz.ach. Uzyskała na.jwyższe 
wymagane atestaty towarz~stw rejestracyj 
nycb. Tzn. można w nie wyposa­
:7.ać statki produkowa.ne dla armatorów 
zachodnich. 

Oba systemy: CPS-1 i ASA-Ol tworzą 

razem sYstem SSP-101 ł wspomniana na­
groda NOT przypadła zespołowi z.a tak 
pomyślaną całość konstrukcji. 

Oprócz kierownika zespołu doc. 
.Tadczyka wszyscy inżynierowie uczestni­
czący w je,f opruowaniu, są. a.bsolwen­
tami kierunku automatyzac,ii na. Poli­
technice Lódzkiej. Kiedy wyraziłem 
prZYP'\lSZCzanie, że prof. dr W. Peł~w­
Ski musi być dumny z takiego sukcesu 
swoich wychowanków. doc. Jadczyk po· 
wiedział: „Prof. Pelczewsk.i tak się przy­
zwyczaił do sukcesów swoich wychow.a.n­
ków, że UZJna to za naturalne". Ważme. 
że zrobili to lucrnie młodzi. Wa:ime. ie 
pracując w swojej wl.asnej dzied~e' 
automatyki. podejmu.ia tematy z różnYch 
dziedzin technik.i. Są w Polsce zespoły 
specjali:z.ujące s1ę w obmyślaniu urrzą-

Oczywiście pomyśLne zakończenie pra­
cy kmJ.struktorów prowadzi do urucho­
mienia produkcii. Nie jest to na oewno 
„seryjność" w takim sensie. w iak1m 
się mówi o seryjności choćby samochc~ 
dów. Nie produkuje się tak wiele stat· 
ków. Jest to w każdym razie produkcja 
precyzyjna, a ta się tyin charaktervzu­
je, że na minimalnej powierzchni. przY 
wykorzystaniu najmniejszej ilości' surow­
ca uzyskuje sie naibardziei korzystnP 
wyinilci . Niestety, sprawa ta ma swoja 

niepokojącą pointę. 

Mianowicie, choai.aż dotychczasowa 

egzempjar-ze CPS i ASA w~~konano w 
Lodzi w Zakladz:ie Doświadczalnym In­
stytutu Automatyki. to rozwinięcie nie­
co większej produkcji iest tu niemożli­
we ze wz~lędu na brak miejsca Ni<> 
mogą tei tego robić Zakładv Mechaniki 
Precyzyjnej przy ul. Wigury. 11dvż i tam 
jest ciasno. W związku z tym prmłnkcje 
podejmą. Wielkopolskie ZakladY Doświa-d 
czalne we Wrześni. 

Jeśli zaś idzie o Oddzial Lódzki Prze­
mysłowego Instvtutu Automatyki i Po· 
miarów, t.o ulesta on Ukwidacii. Autoro­
\v; ninieiszego artykułu nie udało s·ie 
pomimo wvsitków ustalić. dlaczee;o lik­
widuje się instytucie. którei dzialalność 
w f;wietle przytocronych informacii, jest 
nader pożytecz.na. 

JERZY URBANKIEWICZ 

Fotograficy e;o~cili w zakładach 
,.Obrońców Poko.iu". „Mąrchlew­
skiego". .,Strzelczyka'', w .,.l"oni­
re", .. Olimpii" i RS\V „Prasa -
Ksiażka - Ruch". W swoich pra­
cach przekazali dzisiejszy wygląd 
tych pi·zedsiębiorstw, i111presie ze 
zwykłego, roboczego dnia. Choć 
tłem wszystkich fo.togramów iest 
wnętrze fabryki. plan pierwszy 
z.d jęc' wypełniaja ludzie Bohatero­
wie prezentowanych praC' skupieni, 
pochyleni nad warsztatem. twarze 
młode i stare. ręce spracowane 
i te z niewielkimi jeszcze 51adami 
ciężkiej roboty. Prvm wiodą oczy­
wi<§cie łódzkie dziewczvnv Nie za­
brakło także zdieć orzekazującvch 
swoist <i urode plątaniny nitek. me­
t.al<>wvch okrawków. PrnrE' pre­
zentowane w salonie przv ul. 
Piotrkowskiei 102 nie e1>atuia wy­
szukana forma. n ie o to zresztą 
chod 7 ilo autorom. sa orzecle wszy­
stkim d0kumentem dzisieiszego 
dnia •v tńdzkiC'h f.abrvkach. kre!ilą 
kształt wsońlc:re~nei oracv w Przc­
mvśle. Autorzv okarnli sie wnikli­
wymi ob~erw<1tnrami. z o'?romną 
scrd0 o?.noP.cia i wmpatia reąli1uią­
rvmi temat .. Ludzie pracy tńdzkie­
go przemysłu„. 

K'>nl.akt nawiązany przez foto-
grafików z prat'ownikami fabryk 
ma >z.ansę pomv~lne_go rozwoju. 
Wielu jC'sl wszak zwolc>nników fo­
tograficznego obrazu. Bohaterowie 
hedą na pewno także chcieli wie­
dzirć ]R'k widzi \eh artysta. 

(rg) 
Fot.: W. Malej~ 
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W TYM TYGODNIU 

PRZ:EDtUżONE GODZINY SPRZEDAŻY 

w sklepach 

ŁODZKJ·EGO 

PRZEDSIĘBtORSTW A 
HANDLU ODZIEŻĄ 

,,O T E X" 
Dziś - 17 bm. w godzinach 10-19 

Hale Targowe w godz. 9-18. 
W dniach 18 i 19 bm. w godzinach 10-20, 

Hale Targowe w godz. 9-19. 

W dniu 21 lipca można dokonać zakupów w 
DH „Teofil", ul. Aleksandrowska 38 

i w sklepie 
„Parada" - Piotrkowska 87 

W GODZINACH 9-14. 
Z A P R A S Z A M Y. 

2845·k 
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~ 668 SZTUK FOTELI ~ 
~ TAPICEROWANYCH ~ 
~ -i wrctowni teatru- § 
§ posiada do sprzedania ~ 
~ - po przystępnej cenie § 
§ PAŃSTWOWY TEATR ~ 
~ POWSZECHNY W ŁO·DZI, ~ 
~ ul. Obr. Stalingradu 21. ~ 
~ Bliższych informacji udz·i ela ~ 
~ dział gospodarczy, tel. 238-69 § 
~ lub 325-39. § 
~ 2716-k ~ 
~./.H'/././D'//.///.//.r.r.r.r.r.r/'.r.r.rT.///'.//.////'h~ ,,. , , , . r-uA 

SPRZEDAM 2 ha dob-rej 
ziemi z prawerb zabudowy 
na Złotnie. Oferty „12734" 
Prasa, Piotrkowska 96 

KUPIĘ nowe, oryginalne 
do „Wartl:lurga" urztidze· 
nie pociągowe do przycze­
py - zaczep kulowy oraz 
wtyczkę i gniazdo do in­
stalacji elektrycznej. Tel. 
443-28 12385 g 

MONETY, banknoty 
stare, nieobiegowe zakupi 
kolekcjoner. Listy kiero­
wać: 90-954 Łódź 4 skryt­
ka 37 1188-0 g 
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~ NOWY SP11s TELEFONOW Ili 
W związku z nowym podziałem terytorialnym kraju • 1 

' 

•

• ,, i z nową organizacją administracji państwowej, 111
1

1 

Wojewódzki Urząd Telekomunikacji w Łodzi 

Ili 

prosi abonentów 111 · 
o nadsyłanie nowych materiałów do przygotowy- . ' 

• wanego spisu telefonicznego dla Województwa • 

Ili Miejskiego Łódź do dnia 31 l.ipca br. na adres: Ili 
• Wojewódzki Urząd Telekomunikacji • 
Ili Łódź, al. Kościunki 12, Ili 
Ili Redakcja Spisów Telefonów. 
• 2752-k w 

. ~•== =sz
1

Kzo:A
1

PM:s:
1

R;ow
1 1 ! 1 

•=• 
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RUPIĘ szczeniaka (psa) -
brązowego pudla lub zło­
tego spaniela. Tel. 665-35 
po 16 12281 g 

DLA PRACUJĄCYCH ŁÓDŹ GOSPODAR· 

Łódzkiego Z1"ednoczen·1a S'.l'WO 1,5 ha ziemi (trzy 

! 
szklarnie, budynki nowe) 

Budownictwa sprzedam. oterty „12312" 
Prasa, PiotrJt;owska 96 

przyjmuje zapisy na rok szkolny 
1975/1976 SPRZEDAM działkę ogro· 

• dzoną. Pabianice. Tel. 36-83 

O pt·zyjęcie mogą ubiegać się kan­
dydaci posiadający: 

ł ~wiadectwo ukończenia ZSB, 
ł utegulowany stosunek do słu­

żby wo,iskowej, 
ł minimum 5 lat staiu w danym 

zawodzie (do stażu wlicza się 
okres nauki w ZSB). 

Nauka trwa 1 rok. 
Absolwenci otrzymują dyplom 
mistrzowski i świadectwo upowa­
żniające do przyjęcia do II klasy 
technikum bez egzaminu Zapisy 
przyjmuje sekretariat szkoły w 
Lodzi, ul. Siemiradtkiego 4/8. 
Pierwszeństwo w przy jęciu mają 
pracownicy przedsiębiorstw pod­
ległych Łódzkiemu Zjednoczaniu 
Budown 1ctwa. 1958.k 

~~----,--,~--,·-~ 

12128 g 

KUPIĘ „Poradnik lntynie­
ra Mechanika" 3 tomy. 
Oferty „12287" Prasa, Piotr 
kawska 96 

CIASTKARNIĘ w centrum 
Bydgoszczy nowocześnie 
urządzoną z powodu cho­
roby sprzedam. Wiado­
mość: J. Lewandowski, 
Powst. Wielkopolskich l3a, 
m. 24, 85-096 Bydgoszcz 

2743 k 

SPRZEDAM pieski - ra­
tlerki. Obr. Stalingradu 3, 
m. 42, parter 12331 g 

KAMERĘ „Kwarc-5" pra­
wl e nową - pilnie sprze­
dam. Bielańska 20, wtorki, 
czwartki, soboty l&-18 

12311 g 

SONY - radiomagnetofon 
kasetowy - model CF·l50 
oraz golarki „Braun'• -
sixtant 6006 i 8098 sprze­
dam (chętnie za bony), 
Wiarlomość: Gdańska. 126, 
tel. 674-07, po lT, Jóź~ak 

12296 I 

DOM własnościowy (t>o· 
ły) sprzedam, wol!le 100 m 
- na zamianę M·4 bloki. 
Oferty „12268" Prasa, 
Piotrkowska 96 

GOSPODARSTWO rolne 
- 4 ha koło Ujazdu sprze-
dam. Przędzalniana 28, I 
m. l 12657 11: i 

i 

I~ 
; ') 

„TRABANTA 601''
26 

1prze- : 
dam. Czytelnicza 

12344 
g ! 

Pm1stwowa Komunikacjo Samochodowa na zlecenie usługobiorców 

w Łodzi przewiezie z miast wojewódzkich i innych miejscowości ła­

dunki całopojazdowe podatne do przewozu pojazdami krytymi do 

m. Łodzi. 
,,SYRENĘ 105" sprzedam 
(silnik do remontu). Malar 
ska 6, boczna Franclszkail 
sklej 12329 ~ 

Zlecenia przyjmuje Ili Oddział PKS w lodzi, ul. Gibalskiego 2/ 4. 
TELEFON 729-80 i 773-25. 

5ł „MOSKWICZA 407" po 
wypadku w całości lub na 
części sprzedam. Łódź-Sto· 
k:i, Jesienna 28, po godz. 17 

12328 p 

PILNIE sprzedam „Skodę 
tQOO-MB. Wiadomość: tel. 
473-67 12309 g 

PKS w Łodzi posiada także możliwości wywozu masy towarowej 

z Łodzi do odbiorców na terenie całego kraju za pośrednictwem 

WOJEWODZKl1EJ DYSPOZYTORNI PKS łl~ ~ 
„DACIA" - błotnik lewy, 
tylny, nowy odstąpię oka· 
zyjnie. Tel. 908-06 12302 g 

w ramach wykorzystania próinyćh przebiegów pojazdów PKS. ~ 

„HANOMAG" 1,5 t - cię­
żarowy - sprzedam. Tu-
1vima - parking róg Sien­
kiewicza 12242 g 

Zlecenia telefoniczne przyjmuje ~~ 

WOJEWODZKA ~~ 
)~ 

DYSPOZYTORNIA PKS ~ 
~;;:::ei:~-: ~0~~~~: 

1
· ~ telefon 613-70 lub 622-73. ił 

produkcji listopad 1973 z ~1 Sc; 
powodu wyjazdu sprze- j > Zarzad WP PKS W lodz'1 )? 
c1am. Łódź, ul. Przełajowa > ~S 

25, m. 30, po godz. 18 IS • 2554-k ~~ 
_________ 12_230_g ~~~vv:--=~~~;;:..';..",..~ ..... ,..~,..~'Z..';.';...';.;.~",..~~~';..~~~';.'':;:-~ 
„SIMCĘ" 1940 r„ „Zasta,­
vę" i motocykl „Norton ' 
- sprzedam. Grzelak. Re­
wolucji 1905 nr 11, m. 18 

12228 g 

SPRZEDAM 
Tel. 986-97 

„Fiata 127p". 
12222 g 

„ZASTAVĘ 750'' - •tan 
bardzo dobry - sprzedam. 
Główna 15, po godz. 15 

12267 g 

„RENAULTA - Dauphlne", 
„Skodę - Octavię" sprze· 
dam. Ul. Tkacka 1 a, po 
godz. 16 12266 g 

BMW 1800" (1966) pilnie 
;'przcdam. Małachowskiego 
62. po godz. 17 12247 g 

PRZYDZIAL na „Flata 
126 p„ odbiór „Polmozbyt" 
- październik br. - od-
stąpię lub zamieni<; na 
vrzydzial „ Wartburga''. 
,.Skody", ,,Zaporożca'"" -
powa~ne oferty „12245" 
Prasa, Piotrkowska 96 

„SKODĘ S-100-L" po 12.500 
km - sprzedam. Tuszyn­
ska 53, tel. 494-58 12H5 g 

„FIATA 125 p - 1500" -
(wrzesień 1974) - zamienię 
na „Fiata 126 p" nowego. 
Tel. . 436-64 llltl7 g 

.Jj'IAT.>\ 126" - sprzedam. 
G"nieźnieńska 11, m. 26 

„TRABANTA 601" 
dam. Sląska 4il 

11851 g 

sprze-
12431 g 

„RENAULTA 10" (1967, 
69.000 km) sprzedam. Oglą 
dać: Nowogrodzka 53, po 
?6 1:1535 g 

M·ł - Osiedle Stefana, 
zamienię na równorzędne 
dzielnica Górna i Widzew. 
Oferty „12342" Prasa, 
Piotrkowska 96 

KAWALERKĘ - bloki (23 
m) - Widzew zamienię na 
podobną - Górna lub 
większe - stare budowni­
ctwo - Sródmieście. Ofer· 
ty „12334" Prasa, Piotr· 
kowska 96 

KOLUSZKI względnie oko­
lice - poszukuję pokoju 
od 20 sierpnia - płatne 
z góry za rok. Tel. 370-22 
lub oferty „12312" Prasa. 
Piotrkowska 96 

POKO.JU poszukuje męż­
czyznn. Ofl'rty „122R5" Pra 
""· P•.otrkowska 96 

MIESZKANIE 54 m kw. 
bez wygód z ogrodem, za­
mienię na podobne w Ło­
dzi, najchętniej Polesie, 
Julianów. Pabianice, Po­
łudniowa 25--8, po godz. 16 

12257 g 

ZESPOŁ Przychodni Spe· 
cjallstycznych m. t.odzl -
Przychortnia Skórno-Wene­
rologiczna, ul Zal<ątna 44. 
1 o„ rejestracja. pn:ylmu­
je całą dobę (opróc2 nie­
dziel). udziela porad w 
zakresie chorób wenerycz­
nych i leczy bezpłatnie 

2672 k 

CZERWONIEC lekarz 
ginekolog, Tuwima 20, tel. 
355-30, codziennie 14-18 

10996 g 

CYPERLING - specjalista 
E(inekolog 16-18, PKWN 4 
Tel 240-tT 11979 g 

POSZUKUJĘ jednego miej 
sca w samochodzie na wy­
jazd do Bułgarii - 15 
sierpnia. Tel. 934-97, po 17 

12260 g 

MATEMATYKA, fizyka, 
chemia. Mgr Blus. Tel. 
419-17. pokój 818 12153 g 

MATEMATYKI uczc:. Tel. 
KUPIĘ M-l! - lub kawa· Łódź: 353-87 lub Piotrków 
lerkę - dzielnica Doły. 55-86, Trajdos 12304 g 
Oferty „122~4" Prasa, 
Piotrkowska 96 

SZCZECINEK k. Koszali­
na - M-3 - kwaterunko­
we, zamienię na mieszka· 
nie w Łodzi. Wiadomość: 
Łódź, Zgierska 51 , m. 2 

12!229 g 
~~~ ........ .,;,__~-'--~-=----.... 
PABIANICE .... 11p.rzedarA 
własnościową, spłaconą ka 
walerkę (20.6 m). Oferty 
,.12360" Prasa, Piotrkow· 
ska 9ll 

DO RUMUNII „Fiatem" 
zabiorę 2 osoby z małym 
bagażem; od 1-20.VIII. 
Tel. 240-55 12529 g 

CYKLINOWANIE mechani­
czne. lakierowanie. Klu-
c~;ńs • Tel. ~6-03 lWl g 

MOTOCYKL z koszem WOLNY pokój z ·wygoda· 
ml, telefonem dla sturlen· 

K-750 sprzedam, Truskaw- tów. O ferty „1179~„ Pra-

DO dobrze prosperującego 
zakładu w śródmieściu, 
przyjmę wspólnika. Oferty 
„12291" Prasa, Piotrkow­
ska 96 

kowa 24 (Ra~ogo~z_i__ ~a. Piotrkowska 96 

DO wynajt:cla letnisko -
dwuosol:lowy pokój w 
Głownie - przy lesie. 

„SYRENĘ 104" (rok 1970) 
sprzeda pierwszy właści­
c;e]. Brzeziny k. Łodzi, 

Matuszewsklel!:o 1-35 Tel. 
172746, oglądać po 16 

SPRZEDAM 
353" Sporna 

12103 g 

„Wartburga 
87 A, m . 5 

11.678 g 

l\fŁODE małżeiistwo bez­
dzietne członkowie spół­
dzielni mieszkaniowei po­
szukuje pokoju. Oferty 
„1236rJ•' Prasa, P iotrkow­
ska 95 

Mt.ODE małżeństwo pra­
c,Jiące posvJkuje poko,iu 
lub mieszkania. Tel. 2!13-23 

12024 g 

MŁODE matżeństwo po 
studiach poszukuie samo-
dz;elneiio mieszkanla na 
kilka lat. Oferty .,11801'" 
Prasa , Piotrkowska 96 

Łódź. Wrześnieńska 104. 
m . 58 1~294 g 
-- ---·---
POTRZEBNA l':OSDOSla do 
3-os".lbowej rodziny. Tel. 
443-28 12387 g 

POTRZEBNA pomoc do 6-
•ni es' ęcznego dziecka. Tel. 
370-77 12:153 g 

PÓMOC do dziecka 1,5 ro­
ADWOKAT z :ton11 poszu· ku potrzebna. Kochanow­
kuje samodziclne11:0 miesz- skiego 5, m. 31, po l!:odz. 
kania. Tel. 823-78 17 ' 12427 g 

12345 g 

M·3 własnościowe, rozkla· 
dowe kupi ę . Tel. 612-29 

12208 g 

POSZUKUJĘ samodzielne-
sto mieq2kania (pokoju) . 

MECH A NIKA samochodo­
wego, blacharza oraz ucz­
nla przyjm<:. Warunki do­
bre. Oferty „12315" Pra­
sa, Piotrkoi..vska 9G 

POSZl'KUJE nie umeblo- TPl. 866-88 12637 g 
ŁÓDZKIE Przedsiębiorstwo 
Transportowe Handlu We­
wnętrznel(o Zakład nr 1 w 
Łodzi uniew:ii'nia zagubio­
ne pieczątki o treści: 
„przed. spedycv1ny Nr. 

wanego pokoju. O~erty 
„12H~" Prasa . Piotrkow­
ska 96 

NIEPALĄCA współloka­
torkę przyjmę do pokoju. 
Oferty „ 12~43" Prasa, Piotr 
kowska 98 

Dr ZIO!\fKOWSKI - skór· 
ne, weneryczne 11!-19 -
Piotrkowska 89 11613 g 

Nr. „198''. „161 ''. „145". 
„361'ł", „7R". „1S6". , ,180" 
ŁPTHW-Zakład Nr. l 
Łódź" 2742 li: 

UWAGA /0-P. ,~,..,---~ 
W ŁODZKIM /~// -"'-~\ 

PRZEDSIĘBl·ORSTWIE L/h i cri „ ":'f Ll 

USŁUG PRALNICZVCH • , • 7::l-;z;t::-'IS-U. 
I ŁAZIENNICZVCH ~ ~, 

już od lipca br. "-~ u 

MOŻESZ ODSWIEZYC ULUBIONY 
KRAWAT 

w niżej podanych punktach przy ul. ul.: 

PIOTRKOWSKA 116, tel. 303-03 
ARMII CZERWONEJ 4, tel. 262-52 
SNYCERSKA 3/5, tel. 789-97 

Jednocześnie zlecić możesz w punktach 

usługowych 

APRETUROWAN•l'E GARDEROBY, 
które polepsza walory uiytkowe odzieży i chroni 

ją przed zabrudzeniem. 

Zapraszając do korzystania z naszych usług 
gwarantujemy dobrą jakość ich wykonania. 

•\)gggg~~~„~~gg9' I 

W DNIU 27 czerwca br. 
pozostawiono w bagażniku 
taksówki „Warszawa 
203" - na trasie ul. Chro 
brego 28 - Urzędnicza -
Piotrkowska 43 - butlę 
5 I do gazu płynnego. 
Uprzejmie proszę o .zwrot: 
ul. Bratysławska 7, m 34 
W. Udut. 12434 g 

KONSUMY PPH unieważ-
nia zagubioną oieczątkę 
o brzmieniu: „P P.H. 
„Konsumy'' Bufet 31" 

UNIWERSYTET Łódzki u­
niewa żnia zagubioną legi­
tymację służbową pracow­
niczą nr 623/74 wydaną 
dnia 7 sierpnia 1974 r na 
nazwislto: Grażyna Jurow­
ska 12453 g 

KRYSTYNA Maciejewska 
zgubiła leg. służbową pra­
cowniczą 463/74 wyd. przez 
UŁ 12149 g 

PAWEŁ Jankiewicz. zgubił 
indeks 9102 wyd. przez UŁ. 
Wydz . Prawa 12150 g 

JÓZEF Jastrzębski zgu_bil 
legitymację służbową nr 
1076 wydaną przez UP'r 
Łódź-2 12244 g 

DANUTA ZDANOWICZ, 
zgubiła leg. studencką 
21547 wyd. przez PŁ. Wy­
dział Wlóltienniczy 12106 g 

ZGUBIONO kwit komiso­
wy „Desy" w ł,odzi na 
nazwisko Jerzy Kwas, 
Brydżowa IO 12546 g 

U kogo zgaśnie światio? 
1. W dniach od 27 lipca do 21 siel'pnia br. w 

godz. od 6.30 do 17 
ulice: Krakowska od Namiotowej do Cyganki, 

Cyganka, Rowerowa, Czoigistów od Kra­
kow.skiej do Spadochroniarzy, Nam:oto­
wa. Tob::-uk, P ionie:-ska i Spado-ch ronia­
rzy o:l Namiotowej do Złotna. 

2. W dniu 25 lipca br. w god"Z. j.w. 
ulice: Grabieniec o:l Rąb1eńskiej do Rojnej, Rą­

bicńska od Kwiatowej do P-Odja.zdowej. 
Trakt()rowa od Rąb'eń.~kiej do Łubi11"Wej, 
Cieplarniana, P<>rljazdowa, Zlotno od Le­
gnick'ej do Huty J agodnica, Stare Złotno 
i .Jagodnica. 

w[d.: Huta Ja.go:bie<i. Leonów i Srebrna. 
3. W dniach 1>d 28 lipca do 23 sier'.t>nia. br. w 

godz. j:w. 
ul ice : Chocianowioka. Zamiej1ska i przylegle. 
wieś: Llłr.>kowice . 

4. W d.niach od 2 do 10 sierpnia bi:. w goilz. 
J1tk W~".i;ej 
ulice: Promienna. Platynowa, Cynowa, Mi ne'.'al -

118, Kogucia i &;iężyoowa. 2828-k 

loammt 
Państwowy Ośrodek Maszynowy w Rąbieniu k. J',()­
dzi ogłasza przetarg nieogranicwny na wybudowanie 
budynku d•wu.kondygnacyjnego tradycy jnego wieżo­
wej .stacji trans.formatora o kubaturze 108 m sześc. 
w Zakładzie Rąbień wg dokumentacji p rojektowo­
kosztoryoowej WSTLp20-301400 w terminie do dn. 
30 wnześnia 1975 r. Dokumentaeja do wglądu w se­
kret.ariacie przedsiębiorstwa w godz. 8-15 każde.go 
dn:a. W przetargu mogą brać udział przedsiebior­
.stwa państwowe, 6półdzielcze i jednostki go.spodar­
ki nie u.5poJeczniQnej. w~zelkich informacji udzie­
la gł. mecha.nik, tel. 985-37 wewn. 21. Oferty w za­
la!m\;·anych kopertach z napisem „Przetarg" 11ależy 
skladać w s-ekreta·riacie pod w. w. adreosem <k1 dn. 
30 llpea br. Komi,5yjm• otwarcie ofert nastąpi dn. 
31 lipca br. w gabine.:ie dyrektora przed<'ęb:or­
stwa . Przedslębio:-.stwo zastr>.ega f'Obie wybór ofe­
renta lub odstąpienie od przetargu be·z podan'.a 
pr.zyczyn. 1823-k 

Za.kłady Przemysłu Bawełnianego iJill. S'Z. Harna­
ma. „RE<VA - KORD" w Lodzi, ul. Kilińskiego 2 
ogłaszają przetarg nieograinic:zony na roZibió::kę: 

1. Budynku wolno stojącego, mieszikalnego, drew­
nianego, 1-ko.ndy·gnacyj:nego o kubatur.ze 774 m 
sześc„ znajdującego się na po6e.sji przy ul. Smu­
gowej 3 '5, m inw. 163/49 . 

2. Budynku wolno stojącego. mieszikalnego. <:lrew­
niane.go, 2-kondygnacyjnego, o kubaturze 357 m 
s·ześc„ znajdującego się przy u l. Smugowej 3.'5, 
nr inw. 164.'51. 

3. Budynku wolno stojącego. mies.zkalnego, drew· 
nianego, 1-ko.ndygnacyjnego o kubaturi.e 323 m 
sześc., znaj-dującego się n"1 po.:.;e.s.ii przy ul. Smu­
gowej 17/19. nr inw. 1G3i46. 

4. Budynku wolno stojącego. mieszkalnego, muro­
wanego. 1-kondygnacyjnego. o•kubaturze 217 m 
sześc„ znajdującego się na posesji przy ul. Smu­
gowej 17/19, nr inw. 163/47. 

5. Budynku wolno stojącego, mieszkalnego, muro­
wanego, 2-kondygnacyjnego o kubatul'?Je 5fi9 m 
.s:reśc„ znajdującego sie na posesji przy ul. Smu­
gowej 17/19, nr inw. 163150. 

8. Budynku wolno stojącego. mieszikalne.go. drew­
nianego, 1-kondygnacyjnego o kubaturze 4S4 m 
.sze-."'c„ znajdujące.go się na po.se.sji przy ul. Smu­
gowej 17/19, nr inw. 163/48. 

Oferent zgłaszający chęć kupna materiałów z roz­
biórki. po uipoznaniu .się z obiektem i dokumen­
tacja znajdującą się do wglądu w dz. gł. mechan'.­
ka. Lódź . ul. Smugowa 11, złoży ofertę z podaniem 
oeny wywolawc:zej oraz wpłaci wadium w WY\«>­
kości 1.000 zł w ka.~ie ZPB im. S·z. Hamama Łódź, 
ul. Kilińskiego 2. Oferent po przejęciu obiektu ro­
bowiązuje .się dokonać rozbiórki obiektu w term; ­
nie objętym umową. Oferty z napisem „Rozbiórka" 
należy składać w t.erminie 14 dn'i od datv ukaza­
n'a się ogłoszenia w dziale adm.-gospodarcz:vm 
ZPB im. Sz. Hannama, ul. Kiliń.o:kiego 2. Otwarcie 
ofert nastąpi w terminie 14 dni po oglo~zeniu prze­
targu pod wy'iej wymien'onym ad•e . .;em o godz. 
10 w gabinecie z-·cy dyr. d . .s. t<"r hniC'Zllych. 1'utej . 
sze p1·zects'ębior.stwo za, trzega sobie prawo wyboru 
oferenta. iak również unieważnienia przetargu bez 
podan.'a prz~·cz,·n. W przetargu mogą bra~ udzial 
przedisiębio1-.stwa p3ń<Stwowe. spółdzielcze i asoby 
fizyczne. O•obom. które wpłaciły wadium i uz~'­
skały budynek d'> mzbiórki. wadium zo~tan'e rwró­
oone po zakończeniu rOlbót i uprzątnięciu plnC'll. 
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Mieszkanie 
w kuli 

Ausbriacld malarz 

architekt Edwiin Li­
pursrer skonstruowal 

w Katzetsdorl orvld­
nalny dom w kształ­

cie kru.Li. Uorzedza1ac 

zarzuty wlad.2 budow­

la.nvch uwata1acvch. 

te ten typ budvnku 

mieszkalnego nie od­

J>Owlada obowiazuia­

cym normom. ul"Zą­

dmł w nim i.talerie 
.wych prac. a iak 
wiadomo. świątYnia 

eztuld może mleć naj­
dziwniejszy wygląd. 

Palacz 
Młody rolnik włos.ki &pod Brin­

disi. Donato Vincenzoni, stanął 
pewnego dnia na torze, zatrzyma! 
pociąg, po czym poprosil maszynis­
tę o ogień. Wytłumaczył, że przez 
caly dzień oral. nie spotvkając ży 
wej duszy. a ponAeważ zapomnial 
wziąć z domu zapalki. nie mógł -
jako nalop;owy palacz dłuż.el 
wytrzymać. Władze były jednak in­
nego 'ZJdania i wkrótce Vincenzon.I 
&ta.nie przed sądem, oskarżony 
prrez zai-ząd kolei o bezpods.tawne 
zatrzyma.nie pociązu. ' 

Picie zarobkowe 
34-letn.i Angli!k Peter Dowdeswell ma jedyny chyba na świecie za­wód: tyje z picia piwa, za co od tirmy Star Group of companies, któ-

ra jest głównym dostawcą plwa do Wielkiej BrytllJilii, otrzymuje 400 funtów szterlingów miesięcznie Za piwo nie płaci. Po długich mie­
siącach studiów na temait estetyc2l!1ego picia piwa chodzi do piwiarni w Londynie, Leeds, Sheffield, w Bristolu i w innych mias.tach, gdzie 
wypijając ze smakiem i z gracją panad Litr p iwa, zachęca do k0il1Sum­
pcji innych klientów. 

Striptiz w.„ kościele 
Kaź.dy uwielbia 

aposób. Pastor i 
Boga na 
parafianie 

Walka „kogutów" 

swój I wielkiego kościółka unita ria.nów w 
n ie- Dallas (Texas) mieli możność po­

dziwiania przed głównym ołtarzem 
występów 20-letniei striptizerki 
Diany King. która przy dźwiękach 
bynajmniej nie organów a płyty z 

W czasie wa.lld kogutó\V na. 
przedmieściu Bogoty (Kolumbia) 
właściciel ptaka., który przegrał, 
tak się zdenerwowa.ł na jury, że 
wyciągnął rewolwer. Sędziowie tei 
nie trzymali rąk w kieszeni. Rezul­
~at walki: czterech za.bitych i kił· 
kudziesięciu ciężko rannych. Ofiar 
w kogut:M)h nie było. 

Najmłodszy dziadek 
29 lat liczy najmłodszy dziadeit 

świata, Michajlo Jovaru>wić z Ju­
gosławii. Ma on swoistą tradycję 
rodzinną. Jego dziadek ros.tal ojcem 
w wieku lat trzynastu, gdyż zm.u· 
siły go do tego fakty dok(l(ll.ane. 
Sam Jova.nović popełnil to samo 
w czternastym roku życia. a jego 
syn poszedl w ślady ojca„. 

melodiami w stylu „rock" zrzuciła 
z siebie wszys:tJm, porostawiając 
jedynie drobniutki „listek figowy" 
Pełna egzaltacji Diana eh.ciała w 
czasie swego występu wygłosić ka­
zanie i skłonić „wiernych'' do pój­
ścia w swe ślady. „Uwielbiam na­
turę i miłość. N ie można oddzielić 
ciała od duszy" - oświadczyła u­
roczyście tancerka. 

W cza.ie występow Dii.ny King, 
zgromadzeni zachowali nabożna ci­
szę. wskazującą, że inicjatywa µa_ 
stora. Billa Nicholsa sootkala się z 
aprobatą Oczywiście -padl.o kilk a 
i;:losów krytycznych, które pastor 
uznał za niestosowne. „Strona ero­
tyczna tego seansu nie jes.t prze­
cież grzochem. Ostatecznie wszyocy I 
jesteśmy uświadomieni i nie po­
winny nam się nasuwać niep.rz.v­
zwolte sltojarzenia" - stwierdzi!. 

Tłum.: RYSZARD NORSKI 

- Jeżeli woli pai!1d riść, proszę mi tylko powiedzieć. Ale jeżeli 
nie ma pani ochoty, to pamJą poolosę. 
Spoglądała na mnie pustym wZJrokiem. Uśmi€Ch Zbladł , w spo­

sób widoczny wysi~ się, żeby s<ię we wszystkim po1apać. Nie 
odpowiadał.a. 
Pochyliłem się nad !Olią i wsunąłem ramie pod koilania, a drugie 

pod plecy. Kiedy ją dźwignąłem, nagle się ożywiła. Chwycil.a 
mnie za szyję i rzuciła &ie z powrotem na łóżko. Straciłem rów­
nowagę i upadłem na nią. Teraiz sktada1a się wyląa:z.nie z. rak 
i nóg i nie moglem .się absolutl!l.ie od niej uwolnić. 

Nie chciałem jej zrobić krzywdy, ale w sposobie, jakim mnie przytrzymywała, było ooś nieprzyjemnego, dotknąlem jej gorące_ 
go, miękkiego ciała, było dla mnie obrzydliwe. Chichotala iak 
wariatka i trzymała się mnie kurczowo. zacisnęła na m<liich pl<i­
each nogi, a jej pa.znokcie wbiłY się w mola szyie. 
Chwyciłem ją za przeguby rąk i próbowałem od siebie oderwać, 

ale była zaskakująco silna i nie miałem dosYć swobodnej prze­
strzeni. aby się od niej uwolnić. Stoczyliśmy się z łóżka na pod­
logę, uderzyła mnie głowa i usiłowała ugrvźć w twara. 
Koziolkowaliśmy się po podłodze, obijaliśmy się o meble 

i dopiero wtedy, · gdy dostałem parę razy moona w twa;rz, tak 
że świeczlti stamęły mi w oczach, rąbnąłem ja w żołądek tak. 
te n,le mogla złapać tchu. Zdysz.runa ootoczyta się diale.ko odP 
mme. Wstałem. Kołnierzyk miałem ooszarpamy. w rozda.rtei 
klapie marynarki ziała dziura. Na lewYm policzku pokazala sle 
krew od podrapa!hia. 

A jej wciąż jeszcze nie opuszczał szał walki. Wił.a się na 
podłodze i z trudem łapała oddeeh, kiedy w pokoju ukaiz.al sie 
Battatt. · Wśli:zmąl się po cichu, llM.adkliem, :r:lekkim uśmieszkiem za­stygłym na białej tw.alI'zy. W prawej ręce trzymał nóż z dru­
gą klingą, który wyglądial jak nóż sekcY.iny. 
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Rekord macierzyństwa 
żadna z tyjących kobiet nie po­

biła do tej pory rekordu macie­
rzyństwa. ia.kll należy po dziś dzień 
do nieżyjącej i\W od 1872 roku oby­
watelki Mosikwy. Fiodory Wasilije­
wej. kitóra modziła: 16 razy bliź­
nięta, 7 ra~ - trojaczki. a ł ra­
zy - czworaczki. W sumie - do 
56 roku życia. wydała na świat 69 
dzieci. W U2lnanlu ~lup; car był 
hooorowym ojcem chrze..."tnym o­
statniej czwórki. 

„Studentka" 
Pewien nauczyciel japoński, któ­

ry ba.rdw chcial, by iego córka do­
stała się na ekskluzywny uniwensy. 
tet żeński Tsuda w Tokio. w ko­
biecym przebraniu udal sie na e­
gzamin wstępny, nie będąc pewien 
talentów własnego dziecka. Po 
szczęśliwym złożeniu egzaminów 
wezwano go jednak do rektora. 
gdzie wydała się cala s.prawa. Już 
wcześniej inne kandydatki doniosły 
egzaminatorom, że „s.t udentka" ta 
ma męsk.i chód. 

Uśmiech 

wprost 

znad.„ 

basenu. 

CZWARTEK, 1 LIPCA 

PROGRAM 1 

1.00 Wiad. ~ .05 Wakacje z przebo· 
jem s.30 Radzieccy soliscl I zespoły 
ludowe 10 OO Lato z radiem li 50 
Nie tylko dla tderowcow. 12 05 z 
kraju I ze świata 12.25 Koszalin na 
muzycznej antenie. 12 45 Rolniczy 
kwadrans. 13.00 Spiewa „Śląsk" 
13.15 Dom 1 my. 13.30 Katalol'\ no­
wości 13.35 Koncen muzyki poi 
sklej 14.00 Sport to zdrowie 14 o~ 
Człowiek 1 środowisko 14 JO spot· 
ltarue z folklorem 14.35 Lato i mu· 
zyką 15.00 Wlad . 15.05 L..isty z Pol· 
ski 15.10 Gdy człek w taniec oolski 
stanie. 15 .30 Estrada przy1aźnl 16 oo 
Wiad 16.ll „Suita 5-ciu mostów" 
16.30 Aktualności 1rnlturaine 16 35 
Młody Jazz polski . 16 59 Lot ,Solu• 

Apollo" - dyskusja nau1<ow~ńw 
18.00 Muzyka 1 aktualności 18 25 Nie 
tylko clla ki erowców . 18.30 Pr-teboje 
non stop . 19.00 l wyd dzlenml<a wie 
czornego . 19 .15 Gwiazdy pol~kich 
estrad. 20 .00 Wlad 20.05 75 la1 mu· 
zykl naszego stul..ocla 21 oo Wlad 
21.05 Kronika sportowa . 21 15 Wlad 
21.20 Koncert tyczeń . 22 .oo Cl wyd 
dziennika wieczornego 22 15 FHmowa 
muzyka Ch Chapllna 22 30 „Ane­
gdoty I fakty" - kobiety w Rewo­
lucil Francuskiej 22 45 Recital Ewy 
Demarczyk. 23.00 Wlad . 23 .05 Knre­
spondencja z zagranicy . 23 .10 Wza­
lemnie. bez zobowiazań . 

wlcza. 12 05 Z kraju 1 'te świata 
12.25 Za kierownicą. 13.00 Powtórk~ 
2 rozryw1<i 13 45 Czytamy oam•ętni­
kl - J Nowa1<ows1<1 - ,Svlwetld 
teatralne' ". 14 oo L.ato w r1lharmonli. 
14 35 Ol< ruchy onyrody - e.aweda. 
14 45 Wczoraj w pełnym blas1<u -
tespól T'he Beach Boys 15 OO Eks­
presem przez świat 15 IO Ballady 
Tadeus,a Chyły 15 30 Setem o.od 
t'rl>jka 15 40 Rozs•vfrowoie'llV 010-
'enkl 16.05 . Lato~ e;rupv l\<l 11rba­
nlak" IR 15 Pr>ebi'li za onebojem. 
16 45 Na sz roll" 75 17 OO F.1<spre~em 
orze> Ś'.Vl a t . 17M .,W poszu1<lwan!u 
stracone~o czasu" - odc oow 17 l' Klermas2 płyt 17 40 Fotoolastllrntl. 
18 OO MuzykobrAnle 18 ~O Polityka 
dla wszystkich 18.45 Knns'>nAnSP 1 
dvsona nse 19 30 F.ksprpsem przez 
~wiat 1µ ~r. Muzvczn:i ooc•ta UKF. 
20 OO Kontvnuatorzv czy Epi2onl. 
20 2~ Koncert Ne!IA Oiamnnda 21 OO 
RPminlsC'e nc je m11•vc1ne 21 50 G. 
Meverheer .:. .F!ue;onocl" '12 OO F~k­
tv dnia 22 OA Gwlazd:i siedmiu wie­
czor6w - MAxlme le ForPstler 22 .15 
.Nore 1 dnlP" - M Dąhr„wskl ci. 

22 4!; ZembAte piOSPnkl n 00 Poetki 
polskie - Zuzanna Glnczanka . 23.05 
Laboratorium - mae;azyn. 

PROGRAM U 

8.30 Wiad. 8.35 Sprawy codzienne . 
8.55 Muzyka spod strzechy . 9 .00 A. 
Rubinstein - 4 koncerty fortep 
IO.OO Kronika kulturalna 10 .15 Z 
twórczości młodych ko'llpozytorów 
polskich. 10 40 Nie ma 'Ila re.lnesu 
11 OO „Radiowcy" - gawęd" Il 20 
Z orkiestrą c. Basi ego śpiewa J . 
Rushlng . 11 30 Wlad. 11 35 Radiowa 
poradnia rodzinna 11 40 Choroby we 
neryczne nada· ~rożne 11 .45 Alkoh ol. 
alkoholizm, alkohol 11 50 Od Tatr 
do Bałtyku. 1210 .Metr po metrze" 

rep . (Ł) 12 25 t.owlckle śpi ewki 
tańce ludowe Ct.l 12 3ii Karuzela 

ytmów IŁ) 13.00 „Jalr być rodzi­
ną"? 13.20 Muzyka polskiego ba ro· 
ku. 13.30 Wlad 13 35 „Opowiastki" 
13.55 Mlniprzee;ląd folklorystyczny 
14.00 Więcej lepiej. tanie! 14 .15 
Czas I ludzie 14.35 CC\ się wam w 
tej audycji najbardziej pod<'lba? 15 .00 
Radloferle. 16.15 Z nagrail solistów 
16.45 Aktualności łódzkie IŁ) 17 OO 
Przypominamy laureatów Xl Festi­
walu Piosenki Radzieckiej (Ł) 17.25 
Z cyklu: „Okolice kultury" (t.). 17 35 
Słuchamy orkiestr tanecznych IŁ). 
17.55 „Runda z piosenką" (Ł) 18.lO 
Radloreklama (Ł) . 18.20 rermtnan 
muzyczny . lR.30 Echa dnia 18.40 
Sprzymierzeni" - Konferencja w 

Poczdamie - słuch. 19.00 z wsp6l· 
czesnej muzyki japoński ej 1915 Lek· 
cja jęz. angielskiego . 19.30 N Pa· 
ganini - U Koncert skrzypcowy 
20.03 G. Verdi - „Lombardczycy na 
pierwszej krucjacie" . 21.30 z kraju 
I ze świata . 21.50 Wiadomości spor· 
towe. 21.55 o . c. opery. 23 .00 Co 
piszą o muzyce? 23 .20 Piosenki przy 
gitarze śpiewa Piotr Tor 23 .30 Wiad . 
23.35 Co słychać w świecie. 

PROGRAM III 

9.30 Nasz rok 75. 9 .4~ Dyskoteka 
po~ gruszą. 10.30 Ekspresem przez 
oWiat. 10.35 Pod batut4 Jerzego Mi­
llana 10.50 „Przeklęte miasto" -
odc. pow u .oo Dyskoteka pod gru· 
Ulf 11 .20 życie rodztnne - magazyn 
11.51 Pod batuta Andrzeja Kuryle-

• 

TF.LF.WlZ.l A 
PROGRAM I 

10.00 „ Zakochani" - film fab. 
prod bułe;a r~kl e f . 16 20 Dzienn!k· 
16.30 Obiektyw - program woie­
wódzlw· m In łóclzkiee;o . plotrkow­
skie!(o sierarlzki ee.o 1 R 50 <\tudio So­
iuz - Apollo 17 40 Teleferie TDC. 
18.35 Stncl;~ Sojuz - Apollo 19.10 
Przyporoinamv. radzimy 19 20 Do­
branoc. 19 ~o nzlennlk ?O. l'i Studio! 
SoJu• - Apollo 21.15 Columbo -
Ulm ser. nrod URA . 22 25 Pee;az. 
23.05 Dziennlk 2~ 20 Wiad . sportowe. 

PROGPl\M H 
17.10 „Wielka miłość Balzaka". 

18.05 „Muzyczne wizyty" - Lothar 
Faber 18.35 „Bae.dad po polsku·: -
rep filmowy 18 50 Przemówlenif! 
ambasac'nra lra ku 19 OO· t,ńdż filmo­
wa . 19.20 Dobranoc. IH 30 Dziennik. 
20 20 lnterpretae1e 21 OO Koncert or­
k iestrv Gew„nnhaus z Lipska 2.1.40 
24 e;odzinv . 21 50 „Miasto w czerni" 
- film ser. prod. węg. 

Mgr PIOTR-OWI KOSir'ISKIEl\iU 
z powodu śmierci 

OJ CA 
wyrazy współczucia składają: 

KOLEDZY z ZAKLADU FIZY· 
Kl TEORETYCZNEJ rNSTY· 

TUTU FIZYKI UL. 

z powoou śmierci naszego dtu· 
gole~niego pracownil<a 

WACŁAWA 
OlEWCZVŃSKIEGO 

wyrazy seroecwego wspólezucla 
R<>dzinie składają: 

DYREKCJA, RA.DA ZAKŁA· 
DOWA, RADA ROBOTNICZA, 
POP PZPR oraz KOLEŻA:VK.1 
i KOLE.DZ'\' z LPBW „DĄ-

BROW A" 

W dniu 15 lipca 1975 r. :.marł, 
nasz uajukocbań.szy Mąż i Ojciec 

~AF - Radkiewicz 

Dnia 15 lipca. 1975 r. z;marł, po 
dlugich i ciężkich cierpieniach, 
<>patt'Zony św. sakramentami, nasz 
ukochany l\Iąż i Szwagier, prze­
żywszy lat 93 $. t P. 

Rozszerr1;0ne źrenice oczu nadawały mu wyraz ślepoa., ale 
w idzial dobrze, przyglądał mi się i faktyC2ll1.ie skradał 6:ię, ku 
mnie. 

Widok 1ego jakby oślepłych OCZJU, jego rz.astyglego uśmiesz!ro i noża sprawiał. że czułem, jak pot .;,pływa mi po plecach. 
- Niech pan rzuci nóż, Bat•raitt - rzuciłem ostro i zac.ząlero 

się cofać, szukając jakiejś broni. 
Wolno przysuwał się do mnie cor az blLżej, wyglądał jak e.orn_ 

nambuli k. wiedziałem, że muSIZę znaleźć jakąś przed nim osło­nę, za.nim zapędzi mnie w róg pokoju. Nagle .skoczyłem na 
lóiJko, chwyciłem poduszkę i cisnąlem w niego. T·rafiła go pro­
sto w twarz, zachwiał s ię. Skoczyłem. ch-wycitem krzesło, pod­
niosłem je do góry, kiedy runąl na mnie. 
Wpadł międ.zy nogi k m esla, odepchnąłem go od siebie. 

Zderzenie wytrąciło n as ol:>u z równowag.i. a kiedY ją odzyska· łem i wYrwa lem krzesło. żeby go rąbnąć w głowę, z tylu sko• 
czyła n a mnie dziewczyna i zacisnęła mi ramiona n.a szyi. 

Tcra:Z ogarnęła mnie pa n ika i nie zdoławszy dziewczyny z siebie 
strw.mąć . skoczyłem do ty lu na ścianę. w chwili kiedy Barratl 
znów na mnie nata.rl Ujrzałem tylko błysk noża, wydałem 
okrzyk przerażenia i rzuciłem się w bok. 

Dziewczyn a i ja zaczęliśmy s ię tarzać po podłodze. Tnzyma· 
la s ię mnie coraz bardzje j kurcwwo. a iej chwyt za szyję 
sprawił, że krew zaczęta mi bić w skroniach. 

L edwie zdołałem odenvać je j ramiona, ltiedY Barratt pochy­
lił się nade mną. Myślałem. że ;uż po mnie. Z d.zildm odru­
chem rzuciłem się na niego. chybiłem. widziałem, iak znowu 
btYsnęlo ostrze. Próbowałem odtoczyć się na bok. ale wiedzia­
łem. że to usiłowanie próżne. Dziewczyna leżąca pode mną 
trzymała mn ie mocno. Nie moglem uwolnić od n.iei ręlci. nie 
moglem się obróci ć. Ost rze celowało w mói brzuch. gdy nagle 
posłysz.alem kroki. Barrat.t odwrócił się nieco w bok, nóż wy­
padł mu z reki i utkwił drgając w dywanie o centymetr od 
me go ciała. Niski mężczyZJ11a o szerokich ramionach wynurzył 
się z nicości i mocno uderzył Barratta w głowę jakimś p.med­
miotem, k tóry wyglądał iak woreczel~ z oiaskiem. 

Ba•rr.a tt prze łamał się w krzyżu. odtoczył ode mnie i p.adł 
na ręce i kolan.a. Usiłował wstać. wvorostowal się i uniósl 
d-0 postawy na pół siedzącej . mężczyzna o szerokich ramio­
na ch. skoczył ku ni emu i z.a~ł mu ieszcze ieden cios. 

Wszys tko trwało zale dwi e pięć sekund. Dziewczyna usiło-· 
wał.a mnie udusi ć, a teraiz zaczęła wrzeszczeć. Obróciłem się 
na brzuch. tak że zn al.a.zła sie n.a górze. Poczułem. ia!k zosta­
ła ode mnie oderwana i wstałem chwieiac sie n.a nogach. Z 
dzik im okrzykiem rzucił.a się teraz na mężczyroę o szerokich 
ra m iMach i usiłowała chwycić go za twarz zgiętymi palca­
mi. Nie cofną ł si ę przed nią. odrzucil t.vlko jej ramiona na 
bok i bezli tośn ie zadał jej cios w skroń swOlim woreC7lkiem 
z p iaskiem. Padła u jego stóp. 
Pochylił się nad nią, podniósl 1e1 powiekę, PQtem WY'PI'O­

s towal się i zadowolony mrugnął do mnie. 
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S. t P. 
INŻ. 

ZYGMUNT 
KRZESIŃSKI 

dlugoletni pracownik PKP. 
17 lipca br. o godz. 15,30 w ko. 

ściele Dobrego Pasterza, ul. Pa· 
sterska 12 odprawiona będzie 
msza św „ po które.i nastąpi prze· 
wietlenie drogich nam zwłok na 
cmentarz rzym.-kat. przy ul. 
Ogrodowej. 

ZONA 1 RODZI.SA 

W dniu 15 lipca 1975 r. ~arla, 
po długich I ciężklcb cierpieniach, 
nasz.a ukochana l\tatka., Babcia 1 
Siostra 

ś. t P. 

IRENA 
DUDA 

z d. PISZCZALKOWSKA 
LAT 64 

P<>grzeb odbedz.le się w dniu 17 
lipca br. o godz. 17 7. kaplicy 
cmentarza rzym.-kat. pod wezwa· 
niem §w. Antoniego na l\lani, o 
czym zawiadamia. pogrążona w 
źalobie 

RODZINA 

STANISŁAW 
KOZŁOWSKI 

DYPL, ARTYSTA MUZYK 

Pogrzeb odbędtle się w dniu 18 
lipca br. o g<Miz. 15.30 z kaplicy 
Ila Radogoszczu, o cz.ym zawia· 
damiają pogrążeni w głębokim 
smutku 

ŻONA, CORKA, ZIĘC 
i WNUCZKA 

Prosimy o nieskładanle kond<>· 
!encji. 

Dni.a 12 lipca 1975 r. zmarł, nasz 
najuk-ochańszy Mąż, Ojciec i Dzia­
dek 

INZ. 

TADEUSZ 
KOSIŃSKI 

Wyprowadzenie zwłok nastą.pi 
w czwartek, 17 lipca br. o godz. 
17 z kaplicy cmentarza ewange· 
lick.iego w Lodzi, przy ni. Ogro­
dowej. 

Z0"1A, CORKA, S~ 
i \~UCZĘTA 

Prosimy o nleskladanie kondo· 
I encji. 

w dniu U llpca. 1975 r„ w 7' roku życia i 49 roku kapłaństwa 
odszedł do Pana, wz<>rowy ka.plan i gorliwy duszpasterz 

S. t P. 
KSIĄDZ PRAI.AT 

STANISŁAW SKRZYPCZAK 
wieloletni prefekt szkól W&l'Sza.wsklch, długoletni proboszcz parafii 
Bielawy, b. proboszcz parafii św. Jakuba w Skierniewicach i dzie. 

kan skierniewicki. 

EJts.portacJa zwłok odbyła sę w środę, 16 lipca br. o godz, 17 7Al 
Sz;pitaJa Miejsklego w Skierniewicach do kości<>ła św. Ja.k.uba, gdzie 

byla odprawiona ms~ św. k<>ncelebr<:>wana. 

Uroczystoś.ci pogrzebowe - .z udziałem J, E. Ks. Biskupa Jerzego 
l\Iodzelewskiego - w czwartek, w dniu 17 llpca 1975 r. 0 godz. 16 w k-0Sclele św. Jakuba w Skiern.lewicach, po czym odprowadunie na cmentarz miejscowy. 

Requiem aeternam dona et Domine. 

KSIĘZA MIEJSCOWI, PARAFIANIE 1 DUCHOWIENSTWO 
DEKANALNE 
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